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łkni wojna, ani pcltój...
Chroniczna mobilizacja świata

Siła gwarancja pokoju
Z tąą&dma
PRACUJĄ SZTABY I DYPLOMACJE.
, (J. W .) Ubiujly tpdtiei polityczny ob

fitował w zdarzi nin wielkiej mimy M unnie
międzynarodowej. Wypadki m HUftl:mp'
Mtj/Cśnś k-Tż'hrjt, z państw są raczej rcflck
icm tego, co działo się w płaszczyźnie mif
difWBftidbWi j. Spróbujmy wyliczyć n aj waż
ttiejMu fakty: opfl piezydenia U. Si A. Ro<~
xvi Ha. rotmotpy anpiehko.sowieckir, dyplo
matyczne taliiiffi Niemiec z okazji urodzin
!; melerskich, uzupeł ni one waż ną inicjatywą

rnMtdw nUmUtkomtowitekieh, tjotkanU Ci«
•0 — Tricki, Csaky i Ciano — Marko wicz...
Z samej enumerneji widzimy, te prz>żyliśmy
r minionym tygodni* i prztżywamy jeszcze
pkrti ,i'ezwykle intensywnej akcji dyploma
tu-zni i. Również Polska — jak się okazało
znacznie mniej nerwowa, aniżeli inne państwa
— nie pozostawała poza sftrą akcji dyploma
tfetnef. Wystarczy przypomnieć p<ibyt szef>
tirmii (stońskiij. gen. Laidonera i spotkani'
/>> -A"— (inf< ncit.

Punkt ciężkości gorączki międzynarodo
wi";

' przeszidl więc z pinrrot(m ze sztabów do
k'.n,

'tlaryj dyplomatycznych. Sir znaczy U)
bynajmniej, hy sztaby Kawały, że tek rola się
ikończyla. Tym się właśnie różni obe cny
fk-r es względnego o dprężenia od pod obny ch
okresów poprzednich, że z wypadków poprze
dzających go wyciągnięto wnio ski bardziej
pentmine. Zbrojenia pańotw rozdymały się
tfio najwyższych granic. Zbroją się. prz ede
v?zystkim państtca, które najwięcej posia
fhły „pacyfistycznych" op orów. Zbroj eniom
t' urzyszy fakt, który z.mcznit więcej mówi
i. powadze sytuacji. Państwa mobilizują na
ewe.lt swoje siły. Czynią to zarówno pań,
.'un wielkie (Italia, Niemcy, Francja), jako
tiż średnie {Jugosławia, Rumunia) i małe
(Holandia). Po ostatnich zmianach mapy
Europy utracono resztki zaufania w stosun
knrh międzynarodowych. Mobilizacji towa
rzyszą zbrojne demonstracje morskich sił

noj rnnych . Demonstrują floty wszystkich
fotęg morskich łącznie z flotą Stanów Zjed
no czo nych A. P.

Nie należy więc wyciągnąć zbyt optymi.
tycznych wniosków z podkreślonego wyżej
faktu, te inicjatywa przeszła na chwilę do
I ncilaryj dyplomatycznych. Trzeba z nuj

większ n uwagą i ostrożnością wstępować W
nowy tydzień.

Gdyby chcieć ocenie" retrospektywnie, re

zultaty akcji dyplomatycznej ubiegłego tygo-i
dnia, to trzebaby rajpierw stwierdzić, ie mo-\
emstirom zachodnio-europejskim udało się
odrobić nieco terenu prestiżowego, utraconego |
M skutek ostatnich agresyj payistwosi. Apel
Roosirelta był tu sukursem nieladn. Poza tym
warto skonstatować, że na tle inicjatywy wi o

>kiej wobec Węgier i Jugosławii zary sowały
iff pierwsze poważniejsze m ożliwości trudno -1

PARYŻ B ł. (PAT). Przebieg uroczysto.
iirodzinowycn w Berlinie i wczorajsza

nowa atussoiiniego, która potraktowana zo
ita i przea kola polityczne Paryża ii • mowa
stosunkowo umiarkowana, wywołały w Pary

ża dalsze zaakcentowanie się nastroju jeśli
nie odprężenia, to przynajmniej tymczasowe
go uspokojenia.

Pra •' hTii/'.na .ej
o eh komentarzach o mowii M
tywa prw »zgicdn

'
e pokojowym

yyraza przekonane, że aidoczłiie zostało
dane po obu stronach osi hasło zachowania
umiarkowania. J<»ihxvcv;
knln połityczTM, fak i cala i>:. - ' -a . z dużym
rafirtere«owkn'en obserwują akcja dyploma
tyczną Barlina i Rzymu, koncentrująca się'w
kierunku Węgier, Jugosławii i Rumunii.

,.]JC Tempa* W artykule wstępnym rozwija
tt obecna sytuacja zaczyna się wyrażać

nie tylko w jakiejż zapowiedzi zdecydowanej
akcji, ale w pewnej chronicznej mobilizacji.

Europa jest obecnie w stanie, który nie bę
dąc stanem wojny, nie jest jedi.ak stanem po
koju. Aby wyjść z tego stanu i odzyskać nor
malne warunki istnienia, trzebaby bez wąt

pienia więcej niż słowa, mówiące o dobrej
woli- Tym niemniej należy uznać, że słowa
takie mogą mieć pewną względną wartość.
Dlatego też należy chętnie zarejestrować sło

— LUBIEN ZDRÓJ —
Kot. L«.w«

Najsilniejsze wody siarczaae, znakomita
borowina leczy wszelkie choroby reuma
tyczne, sKoi ne,Kobiece etc. Plaża słoneczna
Basen z wodą bieżącą. Tam sezon od I-go
Maj a. Ryczałty Kuracyjne!

i

wa Hussoliniego, wypowiedziana w Rzymie s
okazji podjęcia prac 'Bad przygotowaniem
wystawy 1942 z. ,  .

.\ \".| >nai i >vrac, te jedj> ićza>
: / tym, gdy •) Rzym a wypowiadane >Ą
ftowa, co do których należy wy/nać la n:>'

i Lgresywne, lo w zbyt wielu miejscach
kuli ziemskiej zarysowują się za strony mo
carstw osi manewry, które — aczkolwiek nie
dowodzą kategorycznie woli wpjpy, to jednak
niemniej zmierzają do mnożenia okaayj, któ

re mogą wojnę rozpętać. W takich warunkach
dyplomacja, która szczerze pragnie utrzymać
pokój, powinna wprowadzić w grę wszystkie
żrodki, mogące go zabezpieczyć. W tym celu
trzeba unikać jałowych formuł i rutyny mie
cza. Wyczucie rzeczy winno unikać niepotrze
bnych rekryminacyj i zbytecznych gróźb i
trzeba w momencie koniecznym umieć oka
zać siłę. Siła tych, którzy nie chcą dopuście,
aby na świecie zapanował system liły, jest
najlepszą gwarancją pokoju.

ada się „LP Petit Par:
> chwile wyczekiwania.

I.KltUN 22. 4 . (PAT). Prasa •iiailitwi
zajrrrUje się dzid wyłącznie opisem »«'zoraj'-/ •>> imrizin kanclerza Hitlera | rwłaszeca,
praebtefjiepi defilady. Ni pierwseyn miej
icu dzienniki zamieszczają, wrażania ob«er
wałorów zagranicznych, posfragujijC Kk) opinią
neranisy d!:i potrzeb propagandy wownetrz
r\c). Prasa niemiecka siara się wzmocnić w
twym społeczeństwie wiarę we własne aiły,
nodkreślirjgc w nagłówkach wratenie, jaki*
ragranieg wywołała defilada armii niomiee
kiei.

y.'»jy u«

ftcMpeliwMcja Wisławy e ncnfpalności

Słany Zjednoczone zerwa stosunki
z państwami „paktu antykominternowskiego
NOWY JORK, 22. 4. (Obsl. spec.) i jących bezpośrednio bezpieczeństwa Sta

Z Waszyngtonu donoszą, że w związku nów, w waszyngtońskich kołach poli
z wygasającą w dniu 30 kwietnia br. u- tycznych utrzymuje się przekonanie, że
stawą o neutralności Stanów Zjednoczo- ustawa o neutralności zostanie znoweli
nych r a wypadek konfliktów nienarusza-1 zowana w kierunku przerwania wszel

//

kich stosunków z państwami, zaliczonymi
do grupy agresorów. Przewiduje się mo
żliwość całkowitego zerwania stosunków
handlowych ze wszystkimi państwami
porozumienia antykominternowskiego.

Jugosławia nie pszystąpi do pahtu antyhominternowshiego

Min. MarKovic w Wenecji
Rozmowy włosko-Jugoslowiańskie

WBNBCfA 22. 4 (Osi. spec.) O godz. 14 .53
łzybył tutaj min. spraw zagr. Jugosławii

Markovic w toerarzystwie pr.sla jugoełowiajn
„.ago w Rzymie Christicza i ministra wie
lkiego w Ciaiogrodzie, barona Indelli. Pierw
sza rozmowa obu mężów stanu odludzie się
|M> poliidniii po czym wieczorem lir. Ciano

śc dla osi Rzym—Berlin. Nic to, ie oświad
tężenia niemieckich i włoskich mężów stanu
są w stosunku wzajemnym nadal bardzo cie
płe. Czyż mogłoby być ina-zej w chwili ta
kiego naporu „demokarcyj"! Nic można je
dnak wykluczyć, że i te nowe trudności zo
staną jeszcze przczwyc;ęto7ic i wyrówna ne
eila spoistości osi.

podejmować będzie sweeo gościa obiadem w
Pałano Hosonigo, w czasie którego wygłoszo
ne będą p rzemówi enia.

Druga konferencja odbędzie się w niedzie
lę rano, po czym min. Marković opuści We
necję o godz. 15 min. 57. Hr. Ciano wyjeżdża
do Rzymu o godz. 22 min. 45 . W kolach ju
i: -ln\v:ański<"l) utrzymują, że tematem spot
kania weneckiego będą flwa zagadnienia: sto
sunki jugosłowiańsko-węgierskie, oraz przy

jacielska wymiana poglądów na tematy usta
lone.

W tych samych sferacli kategoryczne za
przecza się pogłoskom jakoby Jugosławia
przys --'ić miała do paktu antykominternow
skiego. <F)

WENECJA 22. 4. (Obsf. spec) Na dworcu
WetWCJi przybranym Hagami Włoch i Jugo

sławii powitał przybyłego min. Markovifa hr.
Ciano. Obydwaj mężowie stanu udali lig mo
torówką przez ..Canale Grando" do Grand
rtótekl gwZie odbędg się konferencje. Bezpo
średnio przed przybyciem min. Markov:ća u
dzielił min. Ciano wywiadu przedstawicielom
międzynarodowej j>rasy w którym zaznaczył,
że celem rozmów będzie zacieśnienie stosun
ków pomiędzy obu państwami tna podstawie
umowy belgradzkiej zawartej w roku 1937.
Prasa włoska przypisuje tym rozmowom do
niosłe polityczne znaczenie. (F)

Złóż ofiarę na prace
Polskiego Związku

Zachodniego —
P. K. O. Nr. 8.414



Sir. J McJ/lcIj. tlula jfrtu hwictnia Ugt rultp. Nr. Ul

Caiałnic Idesjyamy
Odpowiedzi na ankietę Hitlera

Rzesza zagraża niepodległości
małych państw Europy

•ARSZAWA (rei. wł.) Do Warszawy
n.ultf/lo z LonJynu urzędowe potwierdze
nie wiadomości, »e kanclerz Hitler zwró
cił się do szeregu państw mniejszych, za
pytując je w rwi.izku 7 orędziem prezy

denta Roose\clta, c/y istotnie czuja się za
gojone przez K/ctzc niemiecka

Na) Wl>»łe piti-zt * O. ria*tka. torty.
p«r/ki. - m, i.ink.i — HWaW świeże.

*«eairW •Mf^ii* i ««rirnl< aurhgrko* KRMA.

MAtlKKE, Katowice. 3-«o Maja nr 24.

Jak wiadomo, odpowiedź tych państw
ma posłużyć kanclerzowi jako materiał do
•M > w Reichstagu dnia fl hm.

Chcenie nadeszła wiadomość, że Ho
landia odpowiedziała na to pytanie jako
pierw iza, stwierdzając, iż rzeczywiście
czuje się zagrożona przez Rzesze
niemiecka. Koła dyplomatyczne uważają,
i/ odpowiedź ta hsł.i bardzo odważna.

PARYŻ, 22. 1. Wielkie zalntereiowa
nit w kołach politycznych ' udzi ankieta
rr^do Rzeszy, który jak wiadomo, zwró
cił się do niektórych państw, wymienio
nych w orędziu Rooievclta, z zapytaniem,
czy czuja się zagrożone przez Niemcy.

Kanclerz chciał na podstawie tych od,
powiedi wymienić cały szereg państw, któ

it nic czuja się zagrożone przez Niemcy.]
Picrwizc odpow icdzł nie wypadły zbyt j

zadowalająco dla Rzeszy.
Dotąd nadeszły jakoby .1 odpowiedzi.
Holandia ośwaidczyć miała wręcz, łc

nie czuje się bezpieczna na przyszłość.
Belgia odpowiedziała w formie dwu

znacznej, że „ma nadzieję, iż nie potrze

buje się obawiać niczego ze strony Nie
miec".

Litwa użyła jakoby formuły, że „nic
sądzi, by była zagrożona przez Niemcy".

Przy tego rodzaiu odpowiedziach nie
jest pewne, c/y kanclerz będzie mógł się
nimi posłużyć jako argumentem w polemi
ce z RooscYcltem.

Fantastyczne tempo
zbrojeń lotniczych Anglii
W. Brytania dosbraia sprzymierzeńców

LONDYN. 22 . 4 . Cała prasa angielska z I „Otrzymaliśmy dane statystyczne o na
dumą cytuje oświadczania podsekretarza ita- | szych samolotach i mogę o-wiadczyć, te po
nu lotnictwa kpt Balfoura, który w prze- tęga sił powietrznych W Brytanii przekra
mowicniu wygłoszeni)m V Loiidinic jswiad- cza obecnie nasze wszelkie przewidywania".
Mysi Cytu;ąc przen.c wietne kpt Balfoura pra

Bunt chłopów w kraju kłajpedzkim
stłumiony karabinami maszynowymi

KŁAJPEDA, 22. 1. teł wł. W piątek do
mieszkania Pogiegie w kraju kłajpedzkim
zupełnie nieoczekiwanie dla okupacyjnych
*ładz niemieckich zjechała większa łloJć
chłopów, którzy przez, swoich przedstawi
cieli zażądali od władz odwołania komisa
rzy hitlerowskich z gospodarstw wiejskich,
interwencja ta nic odniosał żadnego skut
ku i delegaci zostali niezwłocznie areszto
wani. Nic doczekawszy się powrotu dclc
patów, zebrani chołpi udali się do Gesta
po i zażądali zwolnienia aresztowanych, a
rdy na kategoryczne żądanie władz nie ro

6 punktów włoskich pod adresem

LONDYN, 22. 4 . PAT . Korespondent
rz\niski ,,Daily Mail" wymienia następują
ce 6 punktów, jakie hr. Ciano przedłożyć
ma min. Markowiczowi: 1) nowe porozumie
cie włosko-jugosłowiańskie, 2) zawarcie
paktu nieagresji! między Jugosławią a Wę
grami, 3) przygotowanie bliskiej wepółpra
cy miedzy Jugosławią a Wągrami, 4) zgoda
Węgier na wyrzeczenie sią roszczeń teryto
rialnych wobec Jugosławii, S) gwarancje Ju
gosławii dla węgierskiej mniejszości, 6) pra
wo ewentualnego p zystąpienia Jugosławii
do paktu antykominternowskiego.

Korespondenci psm londyńskich z Bia
Jogrodu twierdzą, że Jugosławia zgodzi sią
na podpisanie proponowanego jej paktu nie
agresji z Węgrami tylko pod tym warun
kiem, o ile do tego paktu będzie wciągnię
ta Rumunie.

RZĄD BELGIJSKI ZADA PEŁNOMOC
NICTW.

BRUKSELA, 22 4 (PAT) Rada miniatrów pod
przewodnictwem Purlota uataliła tekst deklara
oii rządowa). W poniedziałek rada ministrów
zajmie tlą projektem ustawy o specjalnych peł
nomocnictwach, który zostanie przedłożony par
lamentowi.

zeszli się, wojsko otworzyło ogień. To je- I zostało | chłopów i kilku rannych. Poza
szczc więcej wzburzyło chłopów. Wynikła tym kilkunastu aresztowano i odstawiono
walka. Podczas tłumienia buntu zabitych do obozu koncentracyjnego.

Powstanie Macedonia
Kosztem Grecji, Jugosławii i Bułgarii?

PARYŻ, 22. 4 . teł. wł. „Mariannę" dono
si: Kola dyplomatyczne Mttfjy zaalarmo
wane słuchami o planach rozważanych przez
miarodajne czynniki włoskie, w kierunku
zaskoczenia opinii światowej nowym faktem
dokonanym. Wedle tych sł6w Mussolini no
ai się z zamiarem rozszerzenia protektoratu

narzuconego Albanii na pobliski teren ma
cedoński.

Obszar ten, obecnie rozdzielony między
Jugosławię, Grecją i Bułgarią, miałby być
połączony i jako niezależna jednostka poli
tyczna, oddany pod protektorat króla Wik
tora Emanuela.

, Kanada zamyka porty
w obawie przed łodziami podwodnymi

UATICIY 'Y. A ł_l .. .I \I_,1...»_1. J_ .-i -«-•-4 _ 1..-1 :.-»   • l_il: J •

sa an*iel«ka donosi, te fabrykacja samo1<>
tów wojskowych w Anglii wzrosła w oetat
nich miesiącach i odbywa się obecnie w tern
pie wprost fantastycznym.

Produkowane w angiclsk:ch fahnkach
lotsdczych samoloty zaróv/no myśliwskie, jak
i bombowce nie tylko przeznaczone są na
użytek wewnętrzny, ale także w myśl zacią
gniętych pr/cz Anglię zobowiązań, mogą być
eksportowane do rozmaitych państw.

Eksportem t>m nie są objęte tylko te
aparaty wojenne których konstrukcja jest
Wojskową tajemn.cą Anglii

W ostatnim miesiącu eksport samolotów
irnnych z Anglii do innych państw wyra

ża sią w imponutącej kwocie 560 tys. fun
tów, czyli aprzedano za 212 tys funt wię
cej amżeii przed dwoma laty, w marcu 1937,
kiedy to Anglią dostarczała swych apara
tów lotniczych rozmaityrń ' państwom wal
czącym

W ostatnich czasach Turcja zakupiła od
Anglii znaczną ilość bombowców najnow
szych typów. Tc samo uczyniła Portugalia.
Belgia zamówiła 21 samolotów pościgowych.
Do Egiptu wystaro 42 samoloty, a do Irlan
dii 54. Do portugalskiej Airyki wscbodnief
aprzedano 6 pościgowców najnowszego ty
pu, rozwijających olbrzymią szybkość. —
Szwajcaria nabyła 12 samolotów bojowych,

W liczbie państw, które nabywają sprzęl
lotniczy w Anglii znajduje się również Gre
cja Dania.

W ten sposób Anglia nie tylko wyrów
nywuje swój potencjał lotn;czy w stosunku
do sił lotniczych państw osi. ale również do
starcza samolokw wojennych państwom z
nią z aprzyjaź nio nym i ob awiającym się agre
sji.

HALIFAX, 22. 4 . teł. wł. Naskutek do
niesień, ze o 3 mile od zatoki, nad która le
ży port Halifax, widziano tajemniczą łódź
podwodną, maryanrka kanadyjska otrzyma
ła rozkaz zamknięcia dostęp.' do portów ka
nadyjskich przez olbrzymie sieci przeciw ło
dziom podwodnym Rozkaz natychmiast wy
konano.

Łódź widzialn*. byłą w zatoce najpierw
przez załogą angielskiego frachtowca. Spo

strzeżenie to natychmiast potwierdzili dwaj
piloci port owi,

Dwom kontrturpedowrom ł dwom poła
wiaczom min po'econo obecnie poszukiwa
nia łodzi podwodrej. Pierwotnie przypusz
czano, że chodzi o łódź podwodną amery

kańską. Jednakże Waszyngton zdementował
kategorycznie te przypuszczenia. Sądzą
więc, że musiała to być łódź podwodna jed
nego z pań.tw europejskich.

Nafta rumuńska dla Francji
BUKARESZT Ti. 4. (PAT). Między pełno

mocnikiem 80 francuskich przedsebiorstw,
Leonem Wenger, a rumuńskim ministrem go
spodarki Bu)oi i 13 przedsic-blor-twami rumuń
skimi, podpisany zo-ta) kontrakt knpna do
tyczący sakupu ponad 400 tyaiący ton produk
tów naftowych, których dostawa nastąpić ma
pomiędzy 1 kwietnia 1939 r. a 31 marca 1940.

Umowa ui zawarła yojtała na podstawie
irancusko-rumuńskiego układu podpisanego m

Paryłn w dniach 31 marca ht. Zawarta trane
aJccja odda do dyspozycji Rumunii ponad 500
milionów franków na pokrycie płatności ru
munskieh we Francji. Suma ta odjiow;ada
około 25 proc wartości rumuńskieRo ekspor
tu nafty, co stanowi duży odsetek, jeśli wziąć
pod uwagę, to naturalne rynki zbvtu Rumu
nii znajdują się raczej w basenie naddunaj
nkim i wo w-chodniej części Morza Śródziem
ni-g o.

Prol. de Monzie w Polsce
WARSZAWA, 22. 4. (PAT.) Dzisiaj o

godz. 16,30 przyjechał do Warszawy francu
ski minister robót publicznych de Monzie.

Na dworcu powitali go minister komuni
kacji Juliusz Ulr>ch i wiceminister Piasec
ki. Z ramienia Min. Spr. Zagr. obecny był
min. Arciszewski oraz członkowie ambasa
dy francuskiej, I ambasadorem Noelem.

Na powitanie ministra de Monzie stawi
ła się na przystrojonym flagami o barwach
francuskich i polskich dworcu kompania ho
norowa K. P. W. ze sztandarem i orkiestrą.

Pozorna faszyzacja Albanii
TIRANA, 22. 4. PAT . Albańska rada mi

nistrów nadała Mussoliniemu godność oby
watela honorowego wszystkich miast w Al
banii, a min. G . Ciano godność obywatela
honorowego m. Tirany. Równocześnie wpro
wadzono jako obowiązkowy t. zw „ukłon
rzymski" (przez podniesienie ręki) Przemia
ciowano nadto szereg ulic w stolicy Alba
nii, nadając im miana króla i cesarza wło
skiego, królowej Heleny, hr. Ciano i t. p Je
dna z głównych ulic miasta otrzymała już
ostatnio nazwę Benito Mussoliniego.

RZYM. 22. 4. PAT. Agencja Stefani do
nosi z Tirany, że włoskie władze wojskowi
nawiązały na granicy jngosłowiańsko-albań
skiej kontakt • fugosłowiańsklmi władzami
wojskowymi. Nawiązanie łączności miało
serdeczny charak'er.

RZYM, 22. 4. PAT . Sekretarz partu fa
szystowskiej min Starać*, włosiu minister
robót publicznych i podsekretarz stanu do
apraw albańskich udali się do Albanii.
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Tragedia narodu niemieckiego
Mnóstwo pozorów przemawia za tym,

że naród niemiecki przeżywa w tej chwili
swój wspaniały renesans. Wszak po długiej
twolucji historycznej Rzesza niemiecka zje
dootłyll wreszcie wszystkie swe prowincje•' jednolitym i zwartym organizmie pań
stwowym. Wszak na terenie zagranicznym
współczesne Niemcy kroczą od sukcesu do
sukcesu. Wszak na przestrzeni kilku lat
FgCCM potrafiła uwolnić się od wszelkich
zobowiązań, jakie ciążyły ni niej od czasów
przegranej wojny Wydawałoby się, że nic
ma szczęśliwszego narodu na kuli ziemskiej.

A przecież jeśli wniknąć w dzisiejsze
fosy narodu niemieckiego, to można po
wicdlicć, że naród ten przeżywa w swej
istocie wielką tragedię. Jest rzeczą po
wszechnie znaną, że dzisiejsi przywódcy
Niemiec pragną rozpocząć jakby zupełnie
r.ową epokę w dziejach swego narodu. Całe
społeczeństwo ma żyć nowym stylem. Od
rosi się on nie tylko do życia publi
Cincgo, lecz również do życia prywatnego.
Ma obejmować wszystkie zakamarki myśli
i uczuć każdego obywatela. Rzecz ocz> wi
sta, że przemiana taka byłaby niezwykle
cenna w perspektywie historycznej, jeśliby
była procesem odrodzeńczym narodu. Isto
tną cechą każdego odrodzenia jest znisz
czenie źródeł zła i słabości, a twórcze wy

I orzystanic wszystkich wartości dodatnich.
Prawdziwe odrodzenie musi szukać przeto
wylotu w punktach najwyższego oporu,
łatwe zwycięstwa są niemal zawsze dowo
dem pójścia po linii najmniejszego oporu.
Każdy człowiek, który pragnie uzyskać

pewne głębokie zwichnięcia. I w tym leży
istota tragedii współczesnych Niemiec
Tragedia często nieuświadomiona.

Jest rzeczą powszechnie wiadomą, że
rmutnym rysem niemieckiego charakteru
narodowego był brak zadatków do bujne
go i twórczego rozwoju poszczególnych
osobowości. Dusza niemiecka lubiła zawsze
s/ablon i wierne jemu podporządkowanie.
Nie potrzeba zaś chyba s/eroko uzasadn:ać,
że prawdziwy postęp kultury zależy wlaś
r.ie od jak największej ilości twórczo roz
winiętych osobowości. W środowisku,
gdzie panuje dążenie do rutyniza.ji i sza
blonu, nie ma miejsca na twórczość kultu
ralną. Niestety współczesne Niemcy utwier
dzają tę nieszczęsną cechę swego charakteru
narodowego. Obserwujemy w ten sposób
akby systematyczne wyjaławianie źródeł

istotnej twórczości narodowej. Innym ry

sem niemieckiej duszy był swoisty kult siły,
wyradzający się nawet w kult gwałtu i bru
talności. Z punktu patrzenia zupełnie obiek
tywnych przesłanek kultury europejskiej
wszystkie objawy brutalnego gwałtu są
•.namieniem powrotu do barbarzyństwa.
Możnaby przeto mówiJ o istotnym odro
dzeniu nemieckiego charakteru narodo
wego, jeśliby naród niemiecki potęp;ł za
sadę prymatu siły nad prawem i w szlache
tnie podjętej walce u.unął ze swej dus/y te
wszystkie picrwi.i .tki, które skłaniają go do
•icludzkich aktów brutalności. Niestety i
na tvm odcinku widzimy jedynie utwier
dzenic smutnej choroby toczącej duszę ger
puńską. Cały system wpółczesn/ch Nie

miec jest tak pomyślany, aby niejako w
systematyczny sposób wychować całe spo
łeczeństwo w duchu tych przywar.

I oto na oczach całego świata przy po
zornym i sztucznym blasku propagandy
toczy się dramat narodu niemieckiego.
Możnaby go określić lapidarnie jako od
wrót od świata kultury. Twórcrość kultu
ralna współczesnych Niemiec bez mała nic
posiada żadnego znaczenia dla kultury ogól
noludzkiej. Rozwój jej jest zasadniczo za
tamowany przez zanik indywidualnej twór
tości. A be/przykładne objawy gwałtu nad
ludźmi i narodami kopią olbrzymią prze
paść między całym światem kulturalnym
a Niemcami.

Nie ma żadnej przesady w naszych sło
wach, skoro mówimy o wielkiej tragedii
• arodu niemieckiego. Nic sądzimy też, że
me dostrzegają jej również sami Niemcy.'/. całą pewnością możemy stwierdzić, że
wielu światłych i szlachetnych synów tego
..a rodu przeżywa stras/I.wy dramat. Prze
zywają go ci Niemcy, którzy chcieli budo
wać kulturę swego narodu na podstawach
chrześcijańskich i — po prostu — ludzkich.
k;ór/y chcieli widzieć swą ojczyznę, przo
dującą innym narodom świata taką właśnie
ku'turą.

Dramat nie jest skończony. Walka zła
i dobra w świecie ludzkim nigdy nie koń
czy się trwałym zwycięstwem jednego z
tych pierwiastków. Będziemy z pewnością
świadkami dalszych aktów dramatu. Oby
zasadnicze zmiany nastąpiły bez wstrząsa'
Vych kataklizmów! AL.

Jłcasa donosi:
WALKA Z DOKTRYNERSTWEM
„Gazeta Polska" podn^nsi (akt, la ni nio kwa

piącej k''ii«')l. 'la' j: aałaga M«4l pol«*k ego w 0
blken napręzonij sytuaej. raros ajal <j na'./y
jeszcze zwalczać IlloąHare doktrynerstwo pol:ty
|cznc: Czytamy w koAeowya Mtfpia artykułu

Traeba wiec niewątpliwie dokonać tego, by
zrniumienie wielkich linii natzoj polityki, któ
ra prowadn naród po drodze nienatannego
wimacniania jego sił, atalo ai« jak najbardriei
powaiechae i głębokie. Ala w imit lago cela,
bardzo walnego zresztą dla moralnej atraoite
ry zanfania publicznego — będącego kapital
nym warunkiem wytrzymałości i pogotcwia
obronnego narodu - trzeba przede waiyatkim
rozprawić lią i tym całym anachronicznym
doktryneratwem, które zrozumieniu takietro
próbuje łtawiać astneane przeszkody.

JEDNO KRÓTKIE SŁOWO: NIE!
W ..KUM r/- MU Ml ^•" r/yUniy

puj.|i
«' uwag: po pwarjncjach fianru-k.ih i an•iOd

Wizakłeź bowiem wladaa Rzeaiy w Cdan
• ku to znaczy, je*li nie dni to jutro, lila zbroj
na Raeaiy w Gdańaku — jak było w paaie
rozbrojonym aadrenakim — a czym by byta
niemiecka aila tbrojna w aatoce gdansko
gdyńskiej dla Odyni i dla całego polakiego
Pomorza, lo jeat al nadto jaane.

Nie ma tet napewno i być nie mole roz
mów w aprawach, w których, od początkn do
końca, wyatarcaa jedno krótkie alowo:

 Nie!
A nikt tel chyba nie zechce wdawać sią t

Polaka w rozmowy, w których nie tylko nie
mógłby sio. dowiedzieć, co jetzeze dać może
my, lecą anadnie mógłby ne dowiedaieć, ca
jul wzięto aa dużo.

BAŁKAŃSKIE TROSKI EUROPY
l<:.-\ i•eki r\ tro

ska Kui !• •• ••iMta »\»c.fu owply
wy u Bałkanach, prty c/ym

N
M •••! ?* WMJfą

iań iłycn ne-.lyclian • uleży na rozcąKaro
Franek, i
WKOSTKAC H M

istotne sukcesy w swoim życiu wewnętrz
nym, zdaje sobie doskonale sprawę z tej
prostej prawdy, że musi wydobyć z siebie
nieprzeciętną ilość energii i wysiłku, aby
wywalczyć w sobie nowego człowieka. Tak
dz'

eje się również w życiu narodów. Mo
żemy mówić o odrodzeniu narodu wów
czas, jeżeli zasadniczo przeobraża się cha
rakter narodowy ogółu członków danej
społeczności. Przeobrażenie zaś charakteru
narodowego polecać będzie z jednej strony
n< wyplenieniu wszystkicn cech ujemnych,
a z drugiej strony na wzbogaceniu duszy
r.arodowcj o nowe cnoty.

jeśli z tego punktu patrzenia oceniać
dzisiejsze dzieje narodu niemieckiego i ze
stawiać je ze współczesną historią naszego
narodu, dojdziemy do bardzo interesują
cych wniosków. Wielcy wodzowie i wiel
cy wychowawcy narodu, którzy pragną
przemienić charakter narodowy, głoszą za
zwyczaj prawdy bardzo niepopularne w
społeczeństwie. Stąd wynika prawdziwa
walka między dobrym wodzem a jego wła
snym narodem. Wszak Marszałek Józef,
Piłsudski w tym wskazywał swą prawdziwą
wielkość, że do ostatniego tchu swego ży
cia nie zrezygnował z walki o pewne nie
złomne imponderabilia tak moralne jak
polityczne. Walczył o nie wbrew powszech
nej opinii społeczeństwa. Nienawidził ła
twizny i szedł po liniach najwyższego opo
ru. Ale też jaka musiała być jego satysfak
cji wewnętrzna, skoro pod koniec swego
wielkiego żywota mógł obserwować za
sadnicze odrodzenie duszy polskiej, a dalej
zwycięstwo pewnych podstawowych kano
nów naszego życia politycznego, będących
zaprzeczeniem dawnej naszej słabości i nie
udolności. Jeśli te nasze dzieje zestawić z
przeobrażeniami narodu niemieckiego,
znajdziemy zasadnicze różnice. W czym le
iy tajemnica powodzenia haseł głoszonych
<h\ś w Rzeszy? Po prostu w tym, że odpo"
iiadają one wszystkim cechom charakteru

nemieckiego, uk dodatnim jak uiemnym.
Dzisiejsze hasła w swej większości są sfor
mułowaniem wiary N:imca ze wszystkimi
tj herezjami i brakami. Hasła te nie wyma-i
cają zasadniczego przeobrażenia, ale jedy;
nic utwierdzają w charakterze narodowym

W rocznicę Konstytucji

Norma życia polshiego
Rocznica ogłoszenia konstytucji kwie

tniowej przypada tego roku w chwili silne
go skupienia wewnętrznego narodu Mamy
za sobą bard/.o poważne przeżycia: byliśmy
świadkami wielkich zmian na mapie 1'uro
py; nasza czujność zo.- tała pobudzona i za
ostrzona.

I jeśli w tej chwili osobliwej, jaką wraz
z wieloma państwami europejskim: przeży
wamy, zajęliśmy postawę pełną spokoju i
hartu — to w wielkiej mierze zawdzięcza
my to faktowi, że państwo nasze oparlśmy
O taki właśnie ustrój, jaki ustanawia Kon
stytucja kwietniowa.

Do tego statutu organizacyjnego pań
stwa, jakim iest obecna Konstytucja, do
szliśmy po kilkunastu latach bardzo róż
nych doświadczeń i prób, zawziętych i na
miętnych sporów wewnętrznych, starć o
vładzę. Pierwsza, powojenna ustawa ustro
jowa była zlepkiem doktryn, prze;ętych z
czasów już przeżytych była zresztą napi
sana z widoczną tendencją paraliżowania sil
nej władzy w kraju t.a rzecz rywalizacji
międzypartyjnej o tę władzę. To też coraz
głębsza powstawała rozbieżność między
konstytucją marcową a życiem i realnymi
potrzebami państwa.

Rozbieżność tę usunęła dopiero obecna
Konstytucja, o którą pr/.cz szereg lat wal
czył Józef Piłsudski i pod którą umieścił
swój podpis, zanim zamknął oczy na wieki.

Pierwsze słowa naszej Konstytucji gło
szą, że państwo polskie jest naszym „wspól
nym dobrem

", że ma być ono „przekazy

wane w spadku dziejowym z pokolenia w
pokolenie

"
, że jesteśmy obowiązani „wy

nikiem własnym wzmóc silę i powagę pań
stwa" i że „za spełnienie tego obowiązku
odpowiadamy przed potomnością swoim
honorem i swoim imieniem".

Jakże silnie odbrzmiewają dziś" te na
kazy pierwszego artykułu Konstytucji.
Dziś — gdy powiew dziejowy przeciąga

rad naszymi głowami, napór doznań jest
lak wielki!

Jakże w świetle tego. co się wokół nas
tozgrywa, przewidujące okazują się wska
zania o „spadku dziejowym

", który mamy
i:;euszczuplony przekazać następnemu po<

Koleniu, o obowiązku wzmożenia „wysil-*
kiem własnym siły i powagi państwa

",ood,
pcwiedzialności naszej zarówno honorowej,
jak i indywidualne; w formie ofiarności
swego życia i mienia na rzecz dobra ogól
rego!

I jakże przekonuiąco narzucają nam te
siowa Konstytucji pytanie:

W jaki sposób strzec tego „wspólnego
dobra"

? Przy kim się skupić jako strażniku
tego „wspólnego dobra

"?

Na to pytanie, zasadnicze, najistotniej

sze, znaleźliśmy w swym sumieniu obywa
telskim odpowiedź:

Mamy skupić się przy Wodzu Naczel
nym jako symbolu sity.

Mamy zjednoczyć siły twórcze w naro
dzie i stawić je do dyspozycji tego którego
misją jest ochraniać „wspólne dobro

"
przed

każdą możliwością. „Wzmóc silę i powagę
państwa

" zdołamy tylko wtedy, gdy cen
trem wszystkich naszych zamierzeń i po
czynań będzie osoba Wodza.

Bo uprzedził nas przed laty Wskrzesiciel
Polski, Józef Piłsudski:

— „Nic gdzie indziej ważą się losy na
rodu i państwa, jak tam, gdzie Naczelny
Wódz działa".

Dziś, w momencie przełomowym, w
okresie przemian i przeobrażeń w układzie
międzypaństwowym Europy, prawda tych
s!ów przeniknąć musi do każdego z nas z
osobna i do wszystkich społem.

W rocznicę Konstytucji, tej „normy na
szego życia

"
, myśli nasze skupiają się przy

svmbolu siły i strażniku „wspólnego do
bra" — Wodzu Naczelnym.

M. G.

i ac u awych wpływ .V*- r .a t<j aaajH Europy.
Scas" : IM r. -i tea lamat:

W tej chwili odbywa sie rozgrywka •
wpływy. Do pewnego atopnia powtarzają aia
ijawiaka apried wielkiej wojny. Byłoby na
lomiaat naaiym zdaniem, najbardziej pożąda
ne, by wielkie mocaratwa pozwoliły panatwom
bałkańskim stworzyć pokojowy modna riTendi
aamodaielnie. Zbyt canta opieka molnych lego
świata, jak wykazały oatatnie wypadki onro.
pejakie niezbyt idzie na zdrowie panatwom
tlabizym.

Mówią, £e.
CO BYŁO PRZEDMIOTEM AUDIENCJI

PREZESA GIERATA U J.E . KS . PRYMASA
HLONDA.

Jak wiadomo, w dniu 17 bm. w Poznaniu
został przyjęły przez J. E . Ks. Kardynała
Hlonda na dłuższej audiencji prezes Cen
tralnego Związku Młodej Wsi „Siew

", Stani
sław Gierat.

Polska Agencja Agrarna utrzymuje, że
tematem audiencji były sprawy, dotyczące
wychowania młodzieży wiejskiej. W pew
nych kołach twierdzą, że audiencja ta miała
miejsce w związku z konferencją księży bi
skupów, która ma się odbyć w Warszawie

cJwonUm
Żółty
Książę WtSt*
Jodowycb

Wcześniejszy przyjazd zapewni ryczałt
ił 155,— za 3-tygodniowy pobyt miedzy
|1 maja a 15 ciarwca. Wszelkich informacji
udzielamy odwrotną pocztą. Dyrafcafa.
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IŁUSTR, JACOCI1 ŁCCHANTRS

PODEJRZENIE
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Joumard zasiadł w dragim fotelu. Za
uważył, || tik małego palca, który Valdier
i ncwał niekiedy — nie ustawał już teraz

— Co się pije w Chinach?— No, icżeli o mnie idzie, to wiesz...
— Tak, whisky i jeszcze raz whisky.— (róż chcesz, jestem wierny.
— C /v doprawdy wolałby pan diii

•> hisky, panie doktorze?
Irena Cesenol e stanęła tuż za nimi. Za

rzucony na ram:ona czarny tiulowy szal
1ft4rH haftowany w wielkie białe kwia

ty, dawał jasne tło bladej twarzy.
— • Tak, tak, wolałbym, proszę pani.
Pr/es/la pr/e/ hall i zniknęła w stoło

w\rn pokoju. VJdicr spoglądał za nią przez
ihwilę kącikiem oka.

— Biedna Irena. Ciężko rej musi być
pędzać tu całe dni. Rozmawiałeś z nią

v.'ochę?
— Owszem, owszem.
— Zauważyłeś jc« szal?— Bardzo mnie wzruszył ten sposób

noszenia żałoby z odroNną bieli i fantazji,
tak gdyby dla zaznaczenia, że nie należy do
rodziny.

— Właśnie. Jest w tym istotnie dużo
umiaru.

Joumard. wbrew woli niemal, zniżał
r.łos przy końcu każdej odpowiedzi. Na
<uła chwilka ciszy. Valdier wciąż jeszcze
bezwiednie rozcierał ręce.

— Nie widziałeś nikogo więcej? Nawet
Katarzyny?

— Nie, pani Cćyenolle mówiła mi. że
Katarzyna przez cały d/ień nic wrychodziła
?e swego pokoju.

— Ach, taii? I ona również mnie nie
pokoi. A Piotr?

poniekąd i przyjaciel. Doradziłem mu, że
by wyjechał na jakiś c/as na wieś i zabra
łem go tu ze sobą. Mógłbym do niego za
telefonować.

Valdicr wychylił się przez poręcz scho
dów.

— Czy uważasz, ie...
Joumard uniósł głowę, aby spojrzeć na

przyjaciela.
— Nie uważam. Doskonale by ci zro

biło, gdybyś zobaczył trochę ludzi.
Schody znów skrzypnęły.
— Zrób, jak chcesz.
Joumard dodał głośniej:
— Tym bardziej, że to bardzo miły

człowiek i dobrze gra.
Na progu 'adalni s*ala pani Cćyenolle.
Joumard skinął w »c stronę. Na pierw

szym piętrze rozlał tę stuk otwieranych
drzwi.

— Ależ nie. Ja właśnie czuję się za
wstydzony...

Skłonił się pr/ed wysoką, ciemną po
stacią. Dostrzegł bladą twarz, czarne oczy
i delikatne, choć dość duże usta.

— Moia siostrzenica, Katarzyna... Pani
Cevenolle... Zięć mój — Piotr Darbois.

Joumard nie skłamał. Darbois miał pię
kną, męską twarz, z lekka opaloną, jak
człowiek przebywający dużo na świeżym

f owietrzu. miał też jakąś prostotę i swoodę ruchów, dzięki której nikło wrażenie
zbyt szerokich ramion j nieco ciężkiej po
staci.

— Joumard powiedział nam, że pan do
skonale gra w brydża

— Przyznaję, że brydż icst dla mnie
prawdziwą rozrywką, a przede wszystkim
prawdziwym odpoczynkiem.

ąojh
— Wrócił prawie iednocześnie ze mną.

Ubłocony po pas. Odbył porządny marsz
przez las, jak twierdzi.

Valdier milczał. Joumard zauważył, że
Izy przesłaniają mu oczy.— Ciężko ci teraz, biedaku, co?

— Tak. Trzeba się z tym jednak pogo
dzić. Raz sobie powiedzieć, że życie się
^kończyło, że czas przestał istnieć. Ze była
kiedyś młodość, praca. Kolcta. I że teraz nie
ma już nic. Trudno sobie wryobrazić, że się
każ nie żyje, że świat przestał istnieć.

— Byłoby to istotnie najrozsądniej.
Gdyby można było żyć w tym przekona
niu, że świat kończy s;ę wraz nami, łatwiej
nyłoby osiągnąć 'pokój.

Na dworze rozległ się dzwonek.
Valdier wyciągnął zegarek.
— Pierwszy sygnał; tal; prędko... Za

kwadrans ósma. Co ta Irena robi z tym
portwejnem?

Ale służący wchodził rui z tacą.
— Nareszcie.
Valdicr napełni! kieliszek, wypił go Je

dnym tchem.
— Pozostawiam cię z twoją whisky;

idę na górę umyć ręce.— Idź, id£...
Joumard łykał żółty napój.
Schody skrzypnęły pod ciężkimi kroka

mi Valdiera.
Raptem Joumard zawołał:
— Feliksie!
— Co takiego?
— Co byś tak powiedział na partię

brydża po obiedzie?
— Jest nas tylko trrech.
— Mam czwartego jeżeli zechcesz.
— Gdzie?
— W hotelu du Palais. Mój pacjent a

— Czy ma pani numer tekfonu hotelu I — Brawo! Jestem całkowicie pańskiego
nu Palais, pani Ireno? zdania. Prawdziwym odpoczynkiem. Gdy

— Tak, zaraz połączę pana, panic dok- gram. myślę o grze jedynie. A zmiana
torze. j przedmiotu myśli ;est jedyną rzeczą, która

* • * mi daje wytchnienie.
W chwili, %dy Gilles wszedł, taca z przy | Yaldicr ożyw I się na chwilę. Twarz

borami do czarnej kawy stalą jeszcze na miał jeszcze silniej zaczerwienioną niż przed
stole w hallu. 1 obiadem. Całe życie jadał dużo i szło mu

Nikt lic nie odzywał. W jasnym złota-1 to na zdrowie. „Gdy jestem głodny, przy

wym świetle, które nadawało obszernemu
hallu szczególnie zaciszny wygląd, cztery
czarne postacie wydawały się zastygłe w
jakichś zwykłych a jednocześnie cnłkowi
cte nieruchomych pozach. Wyglądało to
gk gdyby jakieś niezrozumiale wydarzenie
zatrzymało naraz życie bez żadnego wstrzą
su, jak gdyby nieruchomość stała się ży
ciem właśnie.

Trwało to ułamek czasu tak krótki, że
wrażenie to wyraźne, choć nieokreślone,
przeszyło tylko świadomość Gillesa, a już
Joumard wstał na jego spotkanie; podszedł

ujął go pod ramię.— Oto mój pacjent. Widzicie państwo,
że wygląda nienajgorzej.

Feliks Valdier, swoim zwyczajem, sil
nie uścisnął mu dłoń.

— Bardzo to uprzejmie z pańskiej stro
ny, ze zechciał pan przyjść...

asam jak ogień w piecu" — mawiał chę
tnie.

— A przynajmniej bywało tak niegdyś
— dodał ciszej. — Teraz sam nie wiem.

Joumard wmieszał się do rozrr.owy, za
trzymując się ko ejno na zaletach „plafonu

"

i „kontraktu"
. Zalecił Gillesa jako dobrego

partnera, a teraz zan epokoił się trochę.
Valdier grał dosiconale. On sam również. _
lak też komisarz będzie się przedstawiał | Gl,,« <?" A°T."° %

}T^Ł
w mocnej paitii?— A jaką grę pan woli? — zapytał.

— Przyznaję, że bardzo lubię „kon
trakt". Uważam, że jest to gra bardziej i
śesła - uczciwa, jeżeli pan woli. Zarozu j JjjEjSk?" ~ Z°ba"ymy * **0' "*

miałcy otrzymują zasłużoną kart,, a przede I p

Joumard uspokoił się nieco. Sposób ro
zumowania zapowiadał człowieka znające
go Rrc

Pani CevenolIc wstała, przygotowała
stolik, wyjęła z puuełka karty, ołówki.— A pani nie gra w brydża?

Gilles zwrócił się do Ka;arzvny Val
dier. Spoglądała na niego ptzez chwila.
Skupienie nadawało inny wyraz niemal że
inny kształt jci oczom. Cała twarz raptow
nie się zmieniła.

— Nie, proszę pana.
— Katarzyna gardzi tą czczą rozrywką.
Piotr Darbois wypowiedział to tonem

żartobliwym, nie r rzmiało to jednak zu
peinie szczerze.

— O, me. niech pan temu nie wierzy —

odparła łagodnie. — Po prostu brydż mnie
nie bawi ; gram bardzo źle.

Joumard rozłożył karty.
— Proszę ciągnąć.
— Jaką więc grę pan woli? — spytał

Va!dier — AmervKańskiego brydża?
— A pan woli może „plafon"?
— Nie, nie...
Mężczyźni siedli wokół stoika.
— Po czemu grywa pan zwykle — spy

tsł jeszcze Valdier.
— Och. skromra, wiejska s*awka —

wtrącił Joumard Punkt dwadzieścia centy
mów, zgoda? Zrujnowałem się w Chinach.— Doskonale — dwadzieścia centymów
— poparł Gilles. — Gram z panem, panie
Darbois.

Katarzyna podeszła i wyciągnęła rękę
do komisarza.

— Pożegnam pana, zanim zaczną pano
wie grać.

Valdier popatrzył na nią chwilkę z lik
kim niepokojem.— Idziesz już na górę, Katarzyno?— Tak, stryj wybaczy, ale jestem tro
chę zmęczona.

Joumard począł rozdawać karty.
Dziewczyna oddaliła się z wolna; przez

chwilę Gilles towarzyszył spojrzeniem wy

sokiej czarnej sylwetce, poczem przyjrzał
ię kartom.

— Pani Ireno, niech pani będzie tak
dobra i każe podać nam coś do picia Jeżeli
p;ni nie weźmie nas w opiekę, umrzemy
z pragnienia za p:ęć minut.

Valdier powiedział to głos'no.
— Piki — oznajmił ro7dający.
Gilles uniósł głowę i zobaczył jeszcze,

jak Katarzyna Valdier wych/liła się przez
poręcz schodów, by spojrzeć na nich i cof
nęła się natychmiast.*. •

O wpół do dwunastej skończył się pier
wszy rober.

— Odprowadzę pana — odezwał się
Joumard do komisarza.

Feliks Valdier obliczał.
— Zanocujesz chyba? — spytał dok

tora.
— Naturalnie. Nic wyobrażasz sobie,

•>t będę pędził o tej porze osiemdziesiąt
kilometrów.

— Mam wrażenie, że już nie pada —
stwierdził Gilles.

Pani CćvenolIe nadchodziła właśnie z
głębi hallu.

— Nie, nie — powiedziała. — Do
strzegłam nawet gwiazdy wśród chmur.

— Łapiduchu, winien jesteś sto dziesięć
franków panu Gillesowi.

Gilles uśmiechnął się nieznacznie, „la
piduch"— pomyślał... — Tissy także mó
wi ..łapiduch"

Odszedł do brydżowego stolika stawia
jąc na tacy pustą szklankę— Pozwoli pan jeszcze trochę włmlnr?

Pani Cevenolle miała oczy JMOjOtUTtl
że mWko

przymyka powieki i że to właśnie n>Ja[e
iej spojrzeniu ową nieruchomość która
uderzyła go kilkakrotnie w ciągu wieczora.

— Nie, proszę pani, dzięku ę — odpirł

wszystkim trudno tu bronić partii, co, nie
biorąc pod uwagę wypulków szczególnych,
wydawało mi się zaws/t prawdziwym za
przeczaniem ducha brydża.

— Tak, tak — pośpiesznie szepnęU
odchodząc.

Zbliżył się właśnie Darbois.
(Ciąg dalszy nastąjń.)
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Doniosłe zarządzenia we Francji

15 miliardów franków na zbrojenia
Podatek zbrojeniowy — Przedłużenie ciasu pracy

PARYŻ. 22 . 4 . fPAT) Kilkugodzinne ob
rady ministrów pod przewodnictwem prezy
denta Lebrun, o których wiedziano z góry, że
miały być poświecone omówieniu nadzwy

czajnych zarządzeń finansowych, związanych
z koniecznością pok-ycia pogotowia wojen
nego Franc;i i nowego wysiłku zbrojeniowe
go, zakończyły się uchwaleniem kilkunastu
dekretów.

Nowe dekrety finansowe, zrpropo-nowane
przez nrn Reynaud, mające przynieść skar
bowi państwa dodatkowo 15 miliardów fran
ków na dalsze zbrojenia, opierają się na 3-ch
zasadniczych wytycznych: 1) zwiększeniu
crasu pracy do 45 godzin tygodniowo i ułat
wieniu nadliczbowych godzin, 2) sanacji fi
nansów publicznych przez dalsze oszczędno
ści, wyrażające się głównie w skreśleni u
licznych subwency: ze strony skarbu pań
stwa, przez pewnego rodzaju redukcje urzęd
ników państwowych i przez (.sanowanie fi
nansów samorządowych, 3) przez wprowa
dzenie nowego podatku t. zw. podatku zbro
jeniowego, obejmującego 1 proc. od wszel
kich płatności.

Fo zakończeniu obrad radv ministrów
nrn Reynnud wygłosił przez radio do społe
czeństwa francuskiego przemówienie, uza
sadniane nowe ciężary finansowe Min.
Revnaud ośwadczył na w>,ępie, iż nowe po
święcenia, jakich rząd Republiki domaga się
od społeczeństwa. sc wynikiem sytuacji mię
dzynarodowej, Francja m si być silną. Siła

DZIWNE DONIESIENIA „DEUTSCHE
NACHRICHTEN".

(ZAP.). Ori:.in Jungdcut-che- Partei, „Drul
sche Nachrichten", wciął riono«i o ^irawii
rych krzywdach", jakich doznają rzekomo

Niemcy w Polsce. Krzyw.iy to polegają m in.
Ra tym. fet klo> k'>mui wybił okno. że w>ku
tek nadużyc;a alkoholu pobiło sit; dwóch są
siadów itp. Co najdziwniejsza jednak, że
wlród tych ..poszkodowanych" spotykamy
np.wnrze 90 ,.D N." wyłącznie polskie na
7.A ka.ani.mówicie: Badn.k. Lewandowski,
Wutkowski, Sakolowskj (?) i W;tt. Czyżby to
b^ii naprawdę Niemcy czy tylko zostali wcią
gnięci znanymi sposobami do JDP.

2 BOMBOWCE FRANCUSKIE
SPŁONĘŁY.

PARYŻ, 22. 4. (Obsł spec.) Po katastro
fie lotniczej która wydarzyła się w nocy z
piątku na sobotę w pobliżu Beauvais, w któ
rej bombowiec biorący udział w manewrach,
runął na ziemię z 5 członkami załogi, wyda
rzyła się druga poważna katastrofa lotnicza
w sobotę w południe kolo miejscowości
Tours.

2 bombo .ce, biorące również udział w
manewrach, zamierzały lądować na lotnisku
Saint Symphorie.: i zderzyły się na niewiel
kiej wysokości, przy czym nastąpiła eksplo
zja benzyny. Obydwa płonące samoloty ru
nęły na ziemię. Oddziałv ratownicze nie
mo^ly zbliżyć się z powodu olbrzymiego po
żaru i niezwykle wysokiej temperatury pło
nącej benzyny. Z pod szczątków zupełnie
zniszczonych bombowców wvdobyto zwę
glone zwłoki 9 członków ; ałogi, w tym 1 puł
kownika i i porucznika. (F)

ARABOWIE ZERWALI ROKOWANIA
Z ANGLIĄ.

BEYRUT, 22. 4 . (Obsł. spec.) W Kairo
przedłożone brytyjskie propozycje zostały
przez Arabów odrzucone. Pod wpływem
„instruktorów" niemieckich zreorganizowa
no kierownictwo powstańców arabskich i
tak na miejsce poległego przywódcy Abdul
Rachima wstąpił Abu Bakr. Następcą Aref
Abdul Razika został mianowany flamed Sa
uata.

Rewolucyjna działalnośćó na terenie Pa
lestyny wzmogła się w ostr.tnich dniach. Koło
miejscowości Saud koło Jerycho napadł od
dział powstańców pod przywództwem szeika
Abdul Fatacha na brytyjską placówkę woj

skową. W walce zginęło 40 żołnierzy angiel
skich i około 150 Arabów. (F)

KOBIETY CHCĄ RATOWAĆ POKÓJ.
NOWY JORK. 22 . 4. Z inicjatywy „Wo

man peace asotiation" (Ligi przyjaciółek po
koju) ma powstać komitet, któryby miał za
radanie wszystkimi stojącymi do dyspozycji
rodkami unieszkodliwić wojowniczych dyk

tatorów Europy. W ten sposób chcą kobie
ty amerykańskie uratować pokój na świecie.
Szczegóły tej sensacyjnej uchwały stowarzy
szenia, liczącego w Stanach Zjednoczonych [
około 5 milionów członkiń, nie są jeszcze

Francji jest nie tylko potrzebna samej Fran
cji, lecz takie i całemu świata. Minister pod
kreślił dalej, Ze hasła polityczne oparcia się
o imperium kolonialne Francji przestały być
aktualne i Francja — odpowiedzialna dziś za
losy pokoju Europy — musi dostosować swo
je zbrojenia i swoją politykę finansową do
wyścigu zbrojeniowego, jaki jej narzucają
państwa totalistyczne.

Minister zaznaczył dalej w swym prze
mówieniu, iż nie zamierza porzucać linii poli
tycznej, zakreślonej na początku obejmowa
nia przez niego funkcyj minist-a skarbu, gdyż
dotychczasowa jego polityka przyniosła już
pozytywne rezultaty. Mimo niepokoju, w ja
kim żyje Europa, frank francuski jest obec
nie najmocniejszą walutą Europy j w dal
szym ciągu do Francji zaznacza się dopływ
złota. Rytm zbrojeń zwiększa się jednak z
godziny na godzinę. Francja, tak jak i so
jusznicza Anglia, postanowiły skutkiem tego
uczynić nowy wysiłek. Ten wysiłek ma ko
sztować społeczeństwo francuskie 15 miliar
dów franków. Konieczność znalezienia no
wych 15 miliardów franków stanowi nowe
doświadczenie, jakie zosta'o Francuzom na
rzucone przez okoliczności. Rząd zdecydo
wał się również przedłuży i normalny czas
pracy do 45 godzin tygodniowo Jednocześ
nie zdecydował ułatwienia pracy nadliczbo
wej. Prócz tego rząd postanowił zwrócić się
do społeczeństwa o nowy podatek. Od I-go
ma;a — oświadczył minister — będzie po
bierany 1 proc podatku od wszelkiej sprze
daży. Kiedy będziecie nabywa*, jakii przed
miot, 1 proc., jaki przy t'm wpłacicie do
skarbu, posłuży na kupno samolotów i ar
mat. Minister zakończył wezwaniem w imię
obrony narodowej do zdwojenia działalności
gospodarczej społeczeństwa francuskiego.

IR**
K\^:%0ta^pie>MfC^iccle zady

\ poteHt idźae speićj
Ale po oczyszczeniu zębów nic |uż nie fedzcie, bo wtedy
pozostałyby w zębach nowe resztki jedzerio, które w ciągu
nocy ulegnq zepsuciu. Unikanie tego jest równie woźne
jak wystrzeganie się kamienia nazębnego.

Używajcie Kalodontu' Jest fo jedyna pasta, która diięki zowaf.
toici Sulforicinoleatu czyści gruntownie zęby i zwalcza kamień, t
Tylko wolne od komiemo zęby mogq być zdrowe i mocne.

S.p. ks. dtp 'Bolesław 'Domański

Zmarł niestrudzony szermierz
sprawy polskiej

BERLIN 23 4. (PAT). Pnia 21 bm zmarł
w Berlmie w 67 roku życia przewódca ludu
pol-kiogo w Niemczech, preze? naczelnej or
ganizacji polskiej w Bze?zy, k?iądz patron dr
Bolesław Domański, proboszcz w Zakrzewie
na pogran.czu polsko-niemieckim.

Śmierć nieustraszonego i zasłużonego bo
jownika sprawy polskiej wywołała wśród pół
lora-milionowoj rzeszy ludu polskiego w N.em
cze ch najgłębszy żal.

Ks. dr Bolesław Domański urodził się 14
stycznia 1872 r w Kiełpin na Pomorzu, ukoń
czył gimnazjum biskupio i seminarium du
chowne w Pelplinie, a w Monasterze zd;.b,l
tytuł doktora filozofii. W marcu 1805 r. 0

trzymal święcenia kapłańskie, a w r. 1903 o
bejmujo probostwo w miejscowości czvsto pil
skiej w Zakrzewiu na obecnej granicy polsko
niemieckiej. W parafii swej wybudował ko
ściół, założył Polski Bank Ludowy, wybudo
wał Dom Polski, w którym mieści sę Szkota
I>->'

,k.i . W pracy duszpasterskiej i MUROWe]
podkreślał polskość swego ludu i z paraf.,
swej w Zakrzewiu stworzył drugi L.kćw —
tak. że Zakrzewo nazywano od lat duchowa
rtołlcą Polaków w Ilrzcszy

W czasie wojny iako niestrudzony bojo
wnik na ziomiaeh pogranicznych został u
więziony, a w r. 1020 staje się ofiara napadu
niemieckiego Grenzschutzu i celem stałych
ataków szowinistycznych elementów niemiec
kich- Zmarły bojownik pMskości po wojnie i
po rozgraniczeniu, po których Zakrzewo po
zostaje w Rrzeszy, poświęca się pracy społe

z Zagranicy oraz szeregu innych' organizaryj
i instytucyj polskich.

Z ogromnym żalem dowiadują się Polar
w Bzeszy o śmierci swego proboszcza, „pro
boszcza Polaków w Niemczech" — jak go po
wszechnie nazywano. Odszedł człowiek, któ
ry cale życie walczył o polskość w Niemczech
i który również mocno kochał swój lud, jak
i wierzył w jego zwycięstwo.

ś.p. fce. dr Boh sław Domatiski.
(w środku).

cznej w Związku Polaków w Niemczech, któ
rego też zostaje prezesem. Bównocześne jest
patronem Związku Spółdzielni Polskich *x
Niemczech, kuratorem Związku Polskich To
warzystw Szkolnych w Niemczech, członkiem
rady naczelnej Światowego Związku Polaków'Pamięci Wielkiego <Palw>ioty

Z bratniej rodziny Polaków w Niemczech
nadeszła wieść wstrząsająca o zgonie ks. dr.
Bolesława Domatiskicgo, prez esa Związku
Polaków w Niemczech. Powst ała w szerc.
gach rodaków naszych za kordonem szczerba,
powolna luka, którą niełatwo będzie wypeł
nić. Z ks. dr. Domańskim zeszedł do grobu
długoletni wysoce patriotyczny i do ostatniej
chwili pełni energii wódz ludu polskiego w

Niemcze ch. Wielki ten patriota, piastując
vysoką godność prezesa jednolitej org aniza
cji polskiej, byl jednocześnie żołnierzem

frontowym. Pogr ani cz e, a zwł asz cza naj

bliższe okolice Zakrzewa, gdzie i. p. ke. dr.
Domański był proboszczem, od czują ttrate

najboleśniej. Tam bowi em wal czył zmarły
patriota wytrwale o praica ludu polskiego w
codziennych trudach i zmaganiach. Ze stro
ny niemieckiej nie szczędzono mu przykrości.
Zarówno osoba ś. p. ks. dr. Domańskiego, jako
teł jego probostwo były przedmiotem wr o

gich demonstracyj ludzi wychowanych na ide
ologii Bund Dcutschcr Osten,

Za wielki trud tycia \ męską postawę w
obronie odiciecznych praw walety się zmarłe
mu głęboki hołd wszystkich Polaków — ii
tych t poza kordonu i tych z terenu Rzeczy
pospolitej, której drogę do wielości śledził
i. p . ks. dr. Domański s taJdm „miewaniem.

Zakaz polskiego przedstawienia
w Raciborzu

OPOLE, 22. 4 . Jak się w ostatniej
chwili dowiadujemy, Tajna Policja Pań
stwowa w Opolu (Gestapo! zakazała, ze
względu na konieczność utrzymania spo
koju i bezpieczeństwa publicznego, odby
cia organizowanej na niedzielę uroczysto
ści 50-lecia Towarzystwa Polsko-Górno
śląskiego w Raciborzu. W tym samym
di-iu miał być w Raciborzu występ Tea
tru Polskiego z Katowic ze sztuką Że
romskiego „Ponad śnieg bielszym się sta
nę

", który również został zakazany.
Bliższe szczegóły podamy jutro.

NIEMCY BUDUJĄ LOTNISKO POD
ZIEMNE NAD GRANICĄ DUŃSKĄ.

KOPENHAGA, 22. 4. (Obsł. spec). Na
południe od fiordu Thensburskiego, tuż przy
granicy duńskiej rozpoczęły Niemcy budowę
lotniska z podziemnymi hangarami i wyrzut
niami dla samolotów. Prace przy budowie
lotniska prowadzone są cał; dobę bez prze
rwy. Do prac tych użyto robotników z Au
strii i krajów protektoratu pod surowym
nadzorem zaufanych członków partii naro
dowo-socjalistycznej. (F)

„Pf zygranlcze — Pan"

cerzem Rzeczypospo
litej—oto hasto, rea

lizowane przezPolski ZwiązekZachodni
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Kronika gospodarcza
Kratowa

P. B . R . NIE PRZEJDZIE POD INGERENCJĘ
MIN.R.IR.R.

Betpoindnia. władza, przełożoną Panv«o
wego Banka Holnrgo >ost jak wiadomo. M ni
•ttratwo Skarbu, o.i dłuższego atMu afcrf
rolnic/o wysuwali źyrzenie. by ze względu
na tcisJy iwi%aal działalności Banku z roi
• .- iwom instytucja ta pod>gała Ministerstwu
I' lwa i Rrform Rolnych. W kolach m a
rodajnyeb zastanawiano się sweco czasu nad
•real towaaWfa tego postuatu rolnictwa, o
!• • ln;:k. ;sk się dowiadujemy, projekt

lal zaniechany W ten sposób Parts'wo
\\v Bank Rolny będzie i nadal mlal jako swo
kj vładxi baapodrettoiaj Mnisterstwo Skarbu
(IWA ).

POWODZENIE NOWALU.
W okresie przedświątecznym i po W elkioj

Nocy w 7* ijzku a oc;ep>niem nowalijki cie
• dutyta popytem Tendencja na cebulę

ii wyjątk iwo słaba, iwyi aroducand rzuen
rynek aftroanae zapasy cebuli, która juz
i wyrast ać.

Osi ttaio na rynku ansrielOtim odczuwa s:f
• • .• i; '.rzebowane na marchew, w
l« izku z cym korzeniowe zwyżkują.

ZASTÓJ W HANDLU OWOCAMI.
W ha-idlu owocami krajowym; panuje

\ nplatay zastój, dowóz zupełnie ustal, za n
laresowania jest minimalne. Ifa)w;ac#j na ryn
ku spotyka s;c: Grochówki. Eelesa'aia, Pepi
ry toodyftakiaj, mniej: Boiken i Pięknej ?. Bo

Kofuvy SA' równ-ez Reneta Land-"ber
lka i Osarz Wilhelm. Dużą konkurencje dia

n koniPOtOWyca stwarza rabarbar prun
h>wy, k

'
óry akaaal ak] w większej lośd by!

sprzedawany wcenie1zl—120zn1ke
m hurtowników w związku z tym ce

ny jabłek kompotowych ulewna, zalama- ,1

Z jaMek zapranicznych spotyka s-e na rvn

ku jai Htie. 7 których „czerwone"
ipraadawaaa • cenie 43 zl /a skrzynkę >«a
£. netto 20 kp), a białe po 47 zl za skrz\nkę.

POTRZEBY MELIORACYJNE POLSKL
Organizacje rolnicze zwracają uwagę na

konieczność przeprowadzenia w Polsce prac
melioracyjnych, zakrojonych na 1 tźa. *kalę
Wedluf bowiem obliczeń tych orgtri-zacyj. w

pr/r-/.lo 6 milionów baktarow 7 c:n.
wymaga zdrenowania, a przeszło 4 . pól mi
ka* hektarów łąk i pa.stwi.~k mel:oracvj ro!

Przeprowadzenie melioracyj na tych
(trenach pozwoliło by wielokrotnie tak wzmóc
n.ć, jak i uszlachetnić naszą produkcję rolni
czą Naturalny przy tym wzrast. nasz przyrost
ladnotd każe nam w szybk m lampif prze
prowadzić te prace, konieczne da zarezp <•
czenia kraju od klęsk t. zw . lat mokrych ilp.

Z wydawnictw
„THE ECONOMIST" O PRZEMYŚLE

WĘGLOWYM
W ostatnim numerze znanego tygodnika

angielskiego „The Economisl" znajduje s.ę ob
szerny artykuł, omawiający obecną sytuację
• najbardziej palące potrzeby przemysłu wę
: MTOfO w Europie. Artykuł ten jest z tego
względu ciekawy, że zawiera ścisłe sprecyzo
wanie najbardziej zasadniczych wytycznych
na których powinna się opierać polityka każ
dego kraju w odnieś eniu do jego przemysłu
węglowego.

Najważniejszą z nich jest postulat rentow
ności. „Poza fanatykami, w-zyscy dzisiaj u
znają za oczywiste, Ze godziwy poziom zy

lk6w jest najbardziej istotnym warunk.em
roawoju przemysłu" — pisze „The Econo
tnist". Pon.ewaź jednak — jak to Wynika z
''świadczeń przemysłu węglowego w prze
^tości — potrzebna jest do lego pomoc całe
go społeczeństwa, więc też społeczeństwo ma
prawo Żądać takich wysiłków ze strony prze
mysłu, które by zapewniły utrzymanie moż
liwie najniższych cen węgla na rvnku Pod
tym oczywiście warunkiem, że społeczeństwo
pomocy swej przemyłowi udzieli

WARTOŚCIOWA PUBLIKACJA
Romuald Przyrodzie!: „Obrsz tfosp dsrezy

Alaska Zaol<<aAsk|e«:o wrn i zarysem rozwoju
górnictwa i hutnictwa". Katowice 1939 r„ itr.
65.

Pod powyższym tytułem nkazala sle pobllka
cja bardzo na czaae. P. Przyłudzkj przedstawił
w sposób bir.Uo ia"ny i zwfezły niemal całość
spraw gospodarczo . społecznych ziem odzyska
nych. Opisuje on powierzchnie tej eieścj nasze
go kraju. Jej podz sł adatiniatracyjny. ludncsć,
l>'«artwa naturalne, półcienie ludności polskiej
na tej aiemi do chw|li jej odzyskania. Opisuje
stosunki gospodarcze polsko • ezeeh0 • sł waekle
w ostatnich latach, a następnie przedstawia ro*

Wzrost kultury rolnej
podstawa rozwoju przemysłu

Przykład państw zachodnio-europej
skich stwierdza, że rozbudowa przemy

słu aprzyja zarażam wzrostowi kultury
rolnej i wydajności t 1 h« użytku rolnego,
podnosi poziom hodowli. Rolnictwu po

trzebny jest rozbudowany przemysł któ
ry sprzyja rozwojowi miast, daje zatrud
nienie nadmi arowi rąk roboc zych,
zmniejszając bezrc bocie wiejskie, zwięk
sza chłonność rynku wewnętrznego w

Wątroba jest filtrem dla krwi
Zaneeryficrona krew wskutek złegc funkcio

nowana *t|iroby nii it powodc»ac łicrep roz
ma łych dolegl wose br>le artretvczne tuman e
w kołc.ach bol« głowy. podenerwewan e
bez-ennosc wzdi^c.a ' odh jan a bóle w wa
treb e. n esmak »r u-tach brak apetytu
<»cdien e skory. skłonność do .obstrukcj .
plamy wyrzuty na <k6rze. skłonność do
tyc.a mdto4c. język obłożony Choroby zlej
przeni any maler. n MCM orgsn zm pr/v*r> I
zaja aOmif Racjonalna, zgodną z natura kura

eją jest normowanie ezynnołci wątroby I n*
rek Dwudz eftolein e dołw adczen e wykaztte
/,• w chorobach na tle zlej przt-m any mater
ehron cznegt zaparć.a kam en ach lółc owvch
Żółtaczce artretyZm e ma zastosowań e leczn C8t
. Cholek naza'" H Ni;mojcwsk ego Broszury bez
płatne wysvl» lahralcrum f zjoloe cznr rhe
m orne MChoł«kinaaa" H. Niemojewikisoo" War
<zu»a Nowy Swat 6. oraz apteki i składy ap
toczne.

Elektryfikacja wsi przez spółdzielczość
Ra polskiej wsi. zaznao/ają s o tendencja

po?tępu rh m. xv zakresie eleklryf kaci,. l'ho
„•i • tsj polaka m mo ;ej slabei ,\iuar-j nia
tcraln»j. stara se korzyslać w marę motno-1
śc: z energii elekirycznei pracn <• zelektry

fikować swe urza.ii^enia (młockarnie s.ccz 
karn.e mleczarnie)

7c nrzfladii na hrak łrorików finanoowyrhi
ludnoJć «-:e;aa wykazuje dąa»n:a do '1'kiry

f kacji na drodze spóM/e!rzośc Powstałe -nz
8 po!?k'ch spóldz e!n. eiektryf kac\ jnvck Zh
dan.em łych spółdzielni jest hurtowy zakup
enerjn eleklrycznej na twiatło i * łt z naj
biższei elektrowni i rozdz al tei enerij", mię
dzy członków | nadto zakup oduow.ednieh]
maszrn rolniczych do wspólnego utV'RI przizl
członków spółdzielni. UaM one szerok.e za

stosowanie w innych krajach, jak w Niem
czech. Czechosłowacji itd

Akcja powyższa zatacza u nas coraz -zer
sze kręg; W celu opracowań a lego zagadnie
nia i zorganizowania akcji na w-cksza. kaę
Zw.ązek Spóldz elm Rolniczych : Zarobkowo
Gospodarczych powołał *peoja:ną kom ijt
elektryf.kaeyjaą. złożoną z fachowców i przed
staw cieli zainteresowanych instytucji

Oprócz panu elektryf kacj; w«; na drodzo
spółdzielczej omawiano także sprawę kn»J?'*a
«amej elektrvfkacii i kosztów prądu e!ek
tryczneco Zauważyć na'pźy że llwoffłfl f
odpow ednich warunków dla roz^zerz^n a
moźłiwoac e!ektrvf kaci wsi. pnyczynł hv
sc znakomicie do zw ekszen a kon«iimprj
energii e!ek'rvcznej w Pol«ce do rozważa
na całego zagadnień a elektryf ka^ji.

Mocna konkurencja na rynkach rolnych
Na zagranicanych rynkach sbożowych'

panowała w tygodniu sprawozdawczym co
kolW.ak mocniejsza tendencja, prawdopodoh-'
n e pod wpływem wiadomość, o zam erzonvch|
wifkaayek zakupach Anglii Eksport zbóż (n e
licząc kukurydzy^ jest w b eż kamnan:' zna
cznie większy, niż przed rok.em Tak np we
dług przypuszczalnych obliczeń. Kanada ma
wyeksportować do koóca kampani1 ok••ło 100
m;ln. buszli pszenicy (ok 45 m In q). wol>ecj
03 miln w roku poprzedn.m Austral a wy

cofała sę calk.em z rynków europejskich. u -J
lokowała dotąd natom ast w Chinach około
11 % miln buszli pszenicy, powróć ła węc na'
swój dawny rynek Dalekego Wschodu I

Na rynku krajowym sytuacja kształtowa
ła się nadal dość morno W ostatnim tygod
niu wyraźnie zwyżkowała pszenica, co fłn-J
maczvć należy wyezerpywan em się zapasów.
pon eważ rolnicy liczyli się ze zwyżką żyta i
wstrzymywali się z jego sprzedażą, wyrzuca
jąc na rynki mne zboża W eh w I obecnej ży
ta u rolników jest teszcze sroro. zana=v n
nych nalomlasl zbóż są n eznaczne Do tego
dochodzą jeszcze siewy zanolrzehowanp w:cc
zbóż (oprócz żyta} jest dość duże Podaż ;e<=t

iaaczna. lecz n.e nadmierna, gdyż roln.cy za
;p": siewami sprzedają mało Zbote które w
dzi się na rynku pochodź przeważnie ud po
średn ków Z innych z em opłodów zwyżko
wały o'eiste oraz tu ! ówdzie ziemniak', po
zostałe przeważnie utrzymały się. bądź lekko
zwyżkowały.

Równeż mocna tendencja panowała na
rynku zwierząt rzeźnych. W miarę zb'iżen a
się okresu pastwiskowego, co ułatw a żywie
nie, rolnicy wstraymufc] s.ę ze sprzediżą
kulkom czego podaż maleje W tygodniu
sprawozdawczym lekko zwyżkowało zarówno
bydło iak i re'ęta Według op mi far-nowrów
reny zwierząt rzeźnych powinny się utrzy

mać
Na rynku masła I Jaj bez znran cenv u

trzymaly sę wprawdzie ale są dość n«kie
Zaznaczyć na'eży. że niedawno cenv mleka
zostały obniżone, a ma«ło doznało zmżk dwu
krotn:e Kksnorl na lvm od":nku k«ztałl'ije <c
niezbyt pomyślnie, gdyż konkurencja towaru
nnego pnrbodzenia iest znaczna

Ylt> rrnkn warzywnym tendencja dość mne
na. Warzywa tegonrznei produkcji tarr*|y
s:ę pojawiać w coraz wększej ilości ZK.

zakresie artykułów rolniczejjo pochodzę
nia itd.

Z drugie55ec!nak strony jest rzeczą
całkiem oczywistą, że bez rozbudowy
wewnętrznego rynku zbytu i rozwój
przemysłu byłby nie do pomyślenia.
Wprawdzie w podziale tochodu społecz
nego miasta są więcej uprzywilejowane
od wsi, jednak w porównaniu z krajami
zachodnimi dochód społeczny nrast na
szych również ies* nievysoki. To zna
czy, że miasta i ich ludnoi.'• nie byłyby w
stanie wchłonąć całej produkcji znacznie
rozbudowanego przemysłu, nie mogłyby
być podstawą jego rozwoja. jakkolwiek
bowiem istniałyby zapewne potrzeby w
zakresie wi elu rrtykułów przemysło
wych, to jednak brak środków pienięż
nych uniemożliw;alby ich kupno. Na
skład — przemysł nasz na dłuższą metę
pracować n e może Dochód zaś społecz
ny wsi iest tak mały, że dalsze przesu
wani go od wsi do miait byłoby w na
szy ch warunkach bardzo ryzykownym
przedsięwzięciem.

Natomi?st bardzo pojw-mnvm rynkiem
'bytu mogłaby być wie . Wypływa to
,hoćbv ze stosunków ludnościowych, oo
n:ewaź na wsi mieszka olroło 24 milio
nów osób w miastach zaś — około 11
milionów. Dop:ero przez wciągnięcie do
zużytkowywania. a więc do kupowania
wyrobów przemysłu również 24-miliono
we: ludności wie skie; przemysł uzyskuje
oodstawę cona;mniei dwukrotnego swe
r>o rozwoju w porówna.iiu ze stanem o
becnvm.

Ale znrana w tvm zakresie może być
dokonana drogą zwiększenia dochodu
spolecznegf wsi. a przede wszystkim
rów now agi finanso we' produkcji rolni
czej warsztatów rolnych. Dopiero tą dro
rfą zwiększy się konsumeję przemysłową
wsi. J. Z.

JAK WYGLAHA NOWY POLSKI
MOTOCYKL?

W ciągu .naja, a i.ajpóźniei w czerwcu
ukażą się w ilości 7(K1 -80U sztuk nowe pol
skie motocykle typu Sokół 200. produkcji
Państwowych Zakładów Inżynierii Pierw
sza ta „dwu^etka" krjjowa stanowić ma
typ motocykla popularnego, przeznaczone
go do jazdy solowej lub z pasażerem na sio
dełku. Pojemność silnika wynosi 199 cem,
moc normalna 5Vó HP, maksymalna 7 HP.
Silnik iest l-cylir,drowy, 2-taktowy. Zuży
cie paliwa (mieszanka wraz z oleiem) do
chorlz: do 3? litra 100 km. szybkość ma
ksymalna S5 km/godz.), cena ok. I 300 zJ.

/lóż ofiarę na prace
Polskiego Związku

Zachodniego —
P. K. O. Nr. 8.414

Wyborny rosół
z kluseczkami grysikowymi

przyrzqdza się szybko i łatwo

> MAGGI9
kostek bulionowych

Proporcje 4—5 oaób.
Rosół z kluseczkami grysikowymi

1 tyłka masła, 1 łółtko, sól,
białko. 6—7 dkg ryysiku, 1 litr
wody. 4 MAGGk^* kostki bu
lionowe.

Masto utrzeć. dodać żółtko I sól,
po czym ucierać. Białko ubite na
pianę dodawać na przemian z gry

sikiem, po czym kłaść łyżeczką
kluseczki na gotujący się rosół,
przyrządzony z w rzącej wody
i MAGGIego kostek bulionowych.
Gotować około 10 minut.

Kb kQ

wój górnictwa i jezo stan ebecny oraz organiza
cje przemysłu węglowego, szczegółowo charak
teryzuje przemysł koksowy, brykiet0wy | pro
dukty weglopoctiodne, oraz hutnictwo i przemyał
metalowo . przetwórczy, a wreszcie inne prze
mysły. Jak chemiczny, mineralny. drzewny i
meblaraki, włókienniczy,, spezywczy, elektrow
n]e i f asownie iłp- Osobne rozdziały n*»swie<a i

autor równ eł rolnictwo, spółds!elcso"et, poło
żeniu Alaska Zaolzisnsklezo Pod względem ko.
munikacyjnyn »rai walorom turystycznym tegj
terenu.

Jak widzimy, praes p. RomuaMs Przyłudz
kiego obejmuje szerok| zakres treści. Autor di
skonale połączył potrzeb* syntetycznego ujeeiji
••ma^Janyi-h zagadn^ci f szczegółami, ilustru.

jącyml Jego uwaK<- Liczne tabele statystyczne,
nie przeładowane Jednak cyfrsmi, oraz dokumen
tacja zawartych w pracy wywodów, stanow|ą s
wartości I nader pożytecznym charakterze tej
publikacji. Odda ona w elkie usług) zarówno
ekonomistom jak dziennikarzom i publicystom,
s także szerokiemu ogółowi społeczeóstws.

X. St. K.
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Kultura robotnicza
Do przeżytków należy już to mniema

nie, że kulturę mają tylko ludzie bogaci
lub wykształceni, że kulturalnym czło
wiekiem może być tylko człowiek „do
brze urodzony" lub „dob.ze wychowa
ny"

Wszyscy ludzie mają jakąś kulturę i
wszyscy mają prawo do pełnej kultury.
Kultura nie jest czyimś przywilejem, ale
dobrem zbiorowym i zbiorowym dorob
kiem, owocem twórczego i przetwórcze
go wysiłku niezliczonych pokoleń. Lu
dzie przemijają — ale pozostaje po nich
trwały ślad w kulturze narodu i ludzko
ści.

Każda warstwa społeczna ma swoją
odrębną kulturę, swój styl życia, swe
dążności i odmienny sposób postępowa
nia. Inną kulturę ma chłop i wieś (kultu
ra ludowa), inną kulturę ma mieszczań
stwo, inną kultu.ę ma inteligencja a wre
szcie własną kulturę ma także robotnik.

Najstarsza kultura — to kultura ludo
wa. Posiadamy o niej dużo wiadomości i
liczne studia naukowe, z których najpo
ważniejsze jest dzieło prof. Bystronia pt.
„Kultura ludowa". W świetle tych badań
okazało się, że „kultura ludowa jest wca
lt rozmaita, zróżnicow?na regionalnie,
dostosowana do potrzeb grupy społecz
nej, której służyła, jej prymitywizm oka
zał się zrozumiały, celowy, pożyteczny.
Dało się stwierdzić, że niektóre z treści
kulturalnych mają dość odległą prze
szłość; niejedne z nich sięgają zamierz
chłych epok i są pozostałościami dawnej
pogańskiej wiedzy, obrzędowości czy
techniki."

Warstwa robotnicza powstała stosun
kowo niedawno, bo dopiero po rozwinię
ciu się wielkiego przemysłu. Toteż przez
długi czas prowadzono jałowe spory na
temat tego czy warstwa ta ma swoją od
rębną kulturę i czy jesi zdolna do wy

twarzania istotnych wartości ducho
wych. Dziś nic ulega wątpliwości, że ro
botnik, człowiek pracy fizycznej odczu
wa potrzebę obcowania z dziełami kul
tury, że jest nic tylko konsumentem kul
tury al<? nawet tworzy własną kulturę.
Nic brak nawet głosów wśród badaczy
tej kultury, że ,,o ile świat się nie cofn e
w rozwoju, o ile obecne kryzysowe pod

Zakład Zdrojowe Kąpielowy

DARKÓW
śląsk Zaolziański.

NAJSILNIEJSZE KĄPIELE JODOWO
BROMOWE W ŚRODKOWEJ EUROPIE

i trzema źrńdłainl, z nnwtK-zp^nle urza.dn.nvra
Sanatorium I Zakładem dla dzieci

względem gospodarczym, politycznym
i socjalnym czasy nie pociągną regresji
wa.unków wytwórczości, kultura ta mo
że stać się kulturą najbliższej przyszło
ści."

Jak w każde," ważniejszej sprawie tak
i w tej istnieją uprzedzenia i przesadne
nadzieje. W każdym razie — i to trzeba
stwierdzić, dotychczas znajomość świata
robotniczego, jego życia i kultury jest je
szcze stosunkowo mała, pomimo ogłosze
nia różnych pamiętników i studiów.

Niedawno ukazała się książka wybit
nego działacza socjalistycznego i socjo
loga dra Feliksa Grossa pt. „Proletariat
i kultura"

. W książce tej, opartej na fak
tach, ankietach, wieloletniej obserwacji,
wywiadach, pracy terenowej i materia
łach statystycznych, opisuje autor wa
runki społeczne i gospodarcze kultury
robotniczej.

W przedmowie do tej książki prof.
L\ J. dr Z. Mysłakowski zauważa, że ,,ro
botnik posiada zasadniczo te same aspi
racje, dążenia, potrzeby, co przedstawi
ciel każdej innej warstwy społecznej; że
żadne potrzeby duchowe nie są mu obce;
że mówić o nim jako o istocie, która za
sadniczo nie ma zrozumienia dla warto
ści kulturalnych jest albo grubym niepo
rozumieniem, albo złośliwością na uży
tek polityczny."

Książka Grossa oparta na rzetelnej
metodzie naukowej, napisana jednak
przystępnie, ilustrowana bogatym mate
riałem dowodowym, ułatwia zrozumienie
problemów świata robotniczego i pozna
rie warunków kształtowania się kultury
robotniczej. Przedmowa K. Czapińskiego
pt. „Treść kultury proletariackiej"—
jest ukłonem w stronę partii i niepo
trzebnym dodatkiem do książki.

Sprawa kultury robotniczej — to
sprawa płacy i wczasów. „Kultura robot
nicza — na ogół (pisze Gross), w bardzo
pobieżnym skrócie — stosuje się do za
robków i czasu pracy. W miarę pogar
szania się warunków — dążności kultu
ralne i potrzeby w danej warstwie obja
wiają tendencję do obniżania. Po prze
kroczeniu pewnej granicy możności sa
mokształcenia w rzeczywistości nikną.
Człowiek zaczyna prowadzić tryb życia
wegetacyjny.

"

Dlatego trzeba baczyć, aby praca kul
turalna wśród robotników nie trafiała w
próżnię. Dr Jotka.

1. Jokl łroktor jest nojtonszy w utyciu?
2, Jaki traktor ma zop*wnionq obsługą tech

niczna i do jakiego traktora najłatwiej możno
otrzymywać częia zamienne?

3 Jaki traktor najlepiej nadaje sie. do worun>
' ków polłkich?

4, Jaki traktor wyróżnia się łatwością kiarowo*
nia i konserwacji?

5. Jaki traktor wykazuje najkorzystniejszy ito
sunek miedzy wydajnością wogq a kosztami?

OdfOtoi&dbi (bumi:

Fordson

Żqdajci« katalogu I oferty od nojbllłtzeao uoo
wainionego odprzedawcy wyrobów Ford I Fordson.

lrc/y z dóbryml wyn Ikami:
f.ruzllei! chlrurKlrznd. nrtcrlnyklproze. »ynok!e
ciśnienie 'rw\ choron> knbkce , choroby nerwo .
w*, wysięki *iMlkl«f i rodzi.) i, choroby nkro
fuiK-znc, nebltla, ni« okrewno i, clinrntn «kftr
ne, churnby eyntemu naczynie*tego. ner» oweuo.

wole .
P\NATOnri'M rzvnne od 1. 11 do 30. XI.  ZAKŁAD
KĄPIELOWY od 1. V do .«. IX. - ProoppUi I 1 infor
r.irlf wysyln na znd.inle Znrznd Zakładu /.drojowo
Kąpielowego Parków, teł. nr 1 ora z wszyytkl • rinrówki

,Ol bisu".

Ze statystyki wypadków
Na teren;e inspektoratu pracy w Rybni

ku, który obejmuje pow. rybnicki i pszczyń
ski, wydarzyło się w roku 1938 — 2393 nie
szczęśliwych wypadków, co stanowi w sto
sunku do roku 1937, w którym zanotowano
2324 wypadki, pewien wzrost Zwiększenie
liczby wypadków zaistniało wskutek zwięk
szania stanu zatrudnienia na szeregu więk
szych zakładów przemysłowych. Charakte
rystyczne test. że na 13 wypadków śmiertel
nych w rolnictwie w ośmiu wypadkach
śmierć nastąpiła w okolicznościach nadzwy

czajnych, a mianowicie na skutek uderzenia
piorunów

Hasłem Tygcdnia
Polskiego Związku
Zachodniego 1939—
• Frontem na Zachód"

Apel do przemysłu
Katowice 22 kwietnia.

Prezes Rady Ministrów wydał ostatnio
do podległych mu instytucyj zarządzenie, by
do czasu Spłacenia przez pracowników pań
stwowych sum zadeklarowanych na Pożycz
kę Obrony Przeciwlotniczej — wstrzymane
zostały potrącenia wszelkich udzielonych
tym pracownikorr zaliczek. Zarządzeni* to
ma na celu ułatwienie pracownikom pań
stwowym ułożenia sobie miesięcznego bu
dżetu wydatków na okres spłacenia pożycz
ki. Byłoby wskazanym, by również przemysł
śląski w podobny sposób pospieszył z po

[mocą swym pracownikom, z których nie
wątpliwie wielu konta swe ma obciążone
zaliczkami, a równocześnie potrącanie zali
czek i rat pożyczki mogłoby poważnie pod
y.ażyć budżety pracownicze i osłabić możli
wości czynienia koniecznych wydatków, ja
kie za sobą pociąga zwykle okres wiosenny.
Nie wątpimy, że dany przez Rząd wyraz
troski o sytuację materialną pracowników
państwowych na okres spłacenia pożyczki
skłoni również kierownicze władze przemy

słu naszego do zajęcia podobnie obywatel
skiego stanowiska.

Kop. „Kleofas" grozi strajk
Sytuacja na kopalni .Kleofas" w Ka

towicach-Załężu, którą k:!ka dni temu
scharakteryzowaliśmy jako niepokojącą
— ostatnio uległa dalszemu pogorszeniu
i grozi komplikacjami. Mianowicie dy

rekcja kopalni bezterminowo zwolniła
przewodniczącego rady zakładowej p.
Konstantego Kozłowskiego i ogólnie
pi zez załogę lubianego robotnika Roma
na Wojtyczkę, niepodległ ściowca, rze
komo za obrazę dyrekcji, której wymie
nieni mieli się dopuścić na zebraniu za
łogowym w dniu 16 kwietnia br. przy
sposobności omawiania anormalnych sto
sunków panujących na wspomnianej ko
palni. Wiadomość o zwolnieniu przewod
niczącego rady p. Kozłowskiego i p. Woj
tyczki wywołała wśród robotników ko

palni duże poruszenie i wzburzenie. Jak
się dowiadujemy, Polski Związek Górni
ków ZPZZ poczynił już starania, by dy

rekcja cofnęła w stosunku do pp. Ko
złowskiego i Wojtyczki swe zarządzenia,
bowiem tylko taki ze strony dyrekcji
kopalni krok może uspokoić wzburzoną
załogę i powstrzymać ją od ostrego pro
testu. Związek swe wystąpienie opiera
na tym, że zwolnienie nastąpiło bezpraw
nie i bezpodstawnie i uważa zarządzenie
dyrekcji, jako wyraźnie sprzeczne z ostat
nim zaleceniem Związku Pracodawców
unikania zadrażnień w stosunkach z ro
botnikami i podobnym życzeniem władz
państwowych.

POMOC BEZROBOTNYM!

Baczność metalowcy!
Transmisja z ogólno-polskiej manife

stacji Polskiego Związki Zawodowego
Metalowców Z. P. Z. Z. odbędzie się dziś
w niedzielę 23 kwietnia br. o godz. 19.30.
Sprawozdawcą jest red. Kiersnowski.

• •
9

Z powoda ogólno-polskiej konferencji
prezesów Polskiego Związku Zawodowe
go Metalowców Z. P. Z. Z., która odbę
dzie się 24 kwietnia br. w Trzyńcu w
dniu tym wszystkie sekretariaty okręgo
we P. Z. Z. M. w całej Polsce i biura Ge
neralnego Sekretariatu będą nieczynne.

\\juhaM

i smaczny napój



Str. | Niedziela, dnlą 23 -go Itwtetnla 1939 roku. Nr. III

Dr BRONISŁAW HEŁCZYNSKI

Pomoc dla ludności polskiej
w Niemczech

V ostatnich crasach obserwujemy sy
itematycznc pogarszanie się położenia lud
Mkfci polskiej w Niemczech. Informacje,
podawane przez prasę, z natury rzeczy
i.rdzo Ogólne, wywoiują reaKcję społe
cąeftttwa polskiego, które dotychczas z
i urą odnosiło sic do zobowiązań i przy

Rcczefl strony niemieckiej, zapewniającej,
Bt rodacy nasi w Tr/eciej Rzeszy będą mieli
pełną możność ro/woju kulturalnego i go
apodarczegOi

Polaki Związek Zachodni, zgodnie ze
arakaaan:am| swego statutu, żvwo interesuje
M* położeniem ludności polskiej w Niem
czech. Pra(n|C szerzyć"

wśród spoleczeń
Hwa połakiefco zainteresowanie sprawami
Polaków w Niemczech i dokładną ich zna
jomość, organizuje w całej Polsce szeroką
akcję propagandową, wyrażającą się w od
esytaca, am kulach prasowych i pogadan
kach radiowych. Aby bowiem reakcja spo
łeczeństwa polskiego na wypadki, rozgry

wające się za naszą zachodnią granicą, była
arlałciwa, trzeźwa i owocna w skutki nale
ży zapoznać wszystkie warstwy społeczeń
stwa z całością życia Polaków w Niem
czech, nie pomijajjc niekiedy nawet drob
nych, lecz charakterystycznych szczegó
lny.

Polacy w Niemczech muszą wiedzieć,
ze ich rodacy z Polski-Państwa żywo od
czuwają każdy przejaw ich rozwoju, a tak
że każdą wyrządzoną im krzywdę. Ta po
noc moralna w ich obecnej sytuacji nie jest
bel znaczenia. Aczkolwiek, ze znanych
ogólnie przyczyn, wiadomości z kraju do
nrc'

trudno przedostają się do naszych ro
baków w Trzeciej Rzeszy, to jednak każda
informacja o zainteresowaniu kraju ich lo
sem stanowi dla nich poważny bodziec w
uh walce.

Organizując pomoc moralną dla Pola
ków w Niemczech, Polski Związek Za
chodni "i>; zapomina, że najwymowniej

szym świadectwem siły i rozwoju Państwa
Polskiego jest dla nich ta część Ojczyzny,
która bezpośrednio przylega do rowu gra
t cznego i którą co dzień własnymi oczy

ma oglądają. Rozwój pogranicza pobko
t emieckiegO, do którego Polski Związek
Zachodni przykłada wiele wysiłku, jest
d!a mieszkających w bezpośrednim sąsiedz
twie granicy Polaków w Niemczech do
wodem, że ich Ojczyzra potężnieje i że nie
prawdą jest to, co z obcych źródeł o pol- ]

I sl-iej gospodarce i rozwoju polskiej kultury
\ siyszą. Ta paca na terenie wewnętrznym
jest więc pośrednim wprawdzie, ale bar
dzo realnym działaniem także i na rzecz
Poiaków w Niemczech.

Nic mogąc działać bezpośrednio na
rzecz Polaków w Niemczech, Polski Zwią
zek Zachodni korzysta ze współpracy i

I udziela swci pomocy Towarzystwu Pomo
j cy Dzieciom i Młodzieży Polskiej w Niem
• Liech, które posiada kontakty z orgamza' caau polskimi na terenie Rzeszy. Towa
rzystwo działa na rzecz Polaków w Niem

j czech na podobnych zasadach, jak szereg
niemieckich Towarzystw w Rzeszy, które
opiekują się Niemcami w Polsce, jak np.
w dziedzinę kolonij letnich R.ichszentrale
Lfndaufenthalt fiir Stadtkinder.

Działalność Towarzystwa ma na celu
przede wszystkim zaspokojenie potrzeb
kulturalnych Polaków w Niemczech w tym
zakresie, w którym ich wlasni działalność
wystarczyć nie może. Niestety, stwierdzić
należy, że z:\dama Towarzystwa, które nie
sit pomoc półtoramilionowei ludności, po
zbawionej niemal doszczętnie wszelkich
n.styiucyj kuiturilnych, ze szkolnictwem
na czele, są o wieie trudniejsza niż zadania

1 analogicznych Towarzystw w Niemczech,
które uzupełniają za

col v i działalność do
skonale zaopatrzonych instytucyj Niemców

, w Polsce.

Na czoło tych prac wysuwa się zasilenie
terenu Poiaków w Niemczech w dobrą
książkę polską. W tym dziale Towarzy

stwo posiada dosvć pokaźny dorobek, wy

syłając bibliotekom polskim w Niemczech
kilka tysięcy książek rocznie. Są to, oczy

wiście, dzielą przede wszystkim autorów
polskich, starannie wyselekcjonował^ aby
mogły służyć potrzebom dzirci i młodzie
ży polskiej w N emczech. Akcn, zaopatry

wania bibliotek w książki prow.dz: za
równo Centrala Towarzystwa, iak i jeco
oddziały w Katowicach. Pozna'i:u i Toru
n.u . Książki pochodzs bądź z zakupu, bądź
też z ofiar społeczrńc»v.a które — zwła
szcza szkoły średme — wykazało znaczne
zainteresowanie tą akcją. Niezależnie od
zasilania bibliotek oe<Mnvch. Towarzystwo
kompletuje także biblioteki specjalne, jak |
np biblioteki pedagogiczne dla nauczy

cieli, biblioteki roln.cze itn
Tcwa'zystwc zaonatiu;e również pol

skie instytucje kulturalne w Niemczech w!

szereg pomocy, jak nuty dla chórów | or
kiestr, sztuki teatralne, ozdoby ludowe dla
świetlic, po-trety wielkich reprezentan
tów kultury polsku.) itp. Ta działalność
1 owarzystwa odznacza się różnorodnością,
c,dyż formę pomocy trzeba nieieJnokrotnie
pizystosowywać do potach terenowych.

W okresie Bożego Narodzeni*, zgodnie
z przyjętą od welu lat tradycją, Towarzy

siwo wysyła orgaiuzac.on. polskim w Niem
czech opłatki w liczbie kilkunastu tysięcy,
rftórc następnie rozdawane są ludności pol
skiej podczas obchodów gwiazdkowych.

Bardzo istotną formą pracy Towarzy

stwa są wycieczki nasych rodaków z Nie
m ec, które przyjmowane są na terenie
Polaki przez poszczególne oddzia

ły Wy
c.eczki te głównie kierują się do Krakowa,
pizic znajdują przyjęcie w „Domu Ślą
skim", do Częstochowy, Warszawy i do
bliskich miejscowości przygranicznych. W
przyjęciu wycieczek, na skutek akcji To
warzystwa, bierze udział bardzo liczny
społeczeństwo miejscowe, dając tym do
wód zainteresowania się sprawą Polaków
w Rzeszy.

Przygotowanie kolonii letnich dla dzieci
polskich z Niemiec jest rokrocznie po
wiżnym działem pracy Towarzystwa
Wspominając jedynie o akcji kolonijnej,
która zasługuje na omówieme specjalne,
pragr.iemy zaznaczyć że niestety, mimo
rzysiłków i najlepsze) woli ze strony pol
sk.ej, akcja wymiany dzieci da*e dla nas z
roku na rok gorsze liczebnie wynik, gdyż
stounki, panujące w Niemczech. «n ewa 
laia rodziców dzieci polskich do wstrzy

mywania ich wyjazdu na kolonie letnie do
Polski.

Towarzystwo w t. kresie pomocy dl3
młodzieży polskiej z Niemiec studiującej
w kraju, utrzymuje kilkunastu stypendy

strw spośród młodzieży akadem ckiej ucz
niów szkól zawodowych lub słuchaczy spe
cjalnych kursów Joksziałcaiących. Uzyska
nie przygotow .nia ipt^jalnego do prowa
dzenia prac w dziadzinie bądź gospodarcze!,
bądź kulturalno-opiekuńczej przez grono
młodzieży polskiej z Nienrec ma szczegól
ne znaczenie dla terenu, gdyż młodzież ta
nie ma, niestety. możliwości zdobycia ana
logicznych wiadomości w szkołach i za
kładach na terenie Nienrec.

Na życzenie c gan:zacyj t-olskich w
Niemczech Towarzystwo angażuje i wy1

W Wilnie minister KoAcialkcwsk: dokonał
otwarcia wystawy projektów na pomnik Mnr
Fzalka Józefa Piłsudskiego. Na zdjęciu pro.
jekt pomnika, oznaczony godłem „Praca",
dziilo art. rzeźbiarki Janiny Rcizuert ze Lwo
wa, wyróżniony przez jury i zakup,^iy za

kwotę 5.000 zlotyh.

syla prelegentów i instruktorów na poszcze
gólne kursy, orgai.zowaiie przez te insty
tucie na terenie Niem ec. Niestety, w ostat
nim roku Polacy w Niemczech mogli w
skromnej jedynie merze korzystać ze
współpracy sił krajowych w swoich pracach
kulturalnych.

Zakres prac Towarzystwa jest niezwy

kle szeroki i różn« odny, gdyż stara sie
ono zaspoko ć każdą potrzebę i zadość
uczynić każdej prośbę, która przychodzi
od Polaków w Niemczech. W ostatnim np.
roku umieszczono w sanatoriach dzieci
pobkie z Niemiec które zapadły na gruźli
• v pośredniczono w wielu sprawach nawet
oobstveh j udzielano wszelkiego rodzaju
informacyj, o które się zwracali Polacy z
Nemec

Mimo dużegc dorobku Towarzystwa,
zwłaszcza w latach ostatnich. c

ą»;le jeszcze
ivożliwości organizacji są niev/spólmierne
do ogro invch . stale zwiększaiących się
pofzeb naszych rodaków w Niemczech.

Zagadnieniem do rozwiązania na lata
naibliższe jest stale i systematyczne zwięk
szanie zainteresowana społeczeństwa w
kraiu sprawami mfrdugo poko.ena polskie
go w Niemczech. Przy pomocz społeczeń
stwa i przy jego aktywnej postawie wobec
pctrzeb naszych -odakow w P.zeszy mo
żna będzie wydatnie zwięk<z»'ć pomoc,
ktr/rą niese im T„wvzvctwo Pomoy Dzie
ciom i Młodzieży Polskiej w Niemczech.

„Przeszłość i teraźniejszość
stosunków polsko-niemiecKich

W dniu 19 bm. odbył sit; w Katowicach
trree; z kolei zorganizowany staraniem Okrę
r-'i Wąskiego PZZ. odczyt prof dra Zygmun
n Wojciechowskiego na temat stosunków
polrko-niemiec-kich. W odczycie tym wz.ęlo

1 około i&O osób.
Prelegent wyszedł z założenia, ze chcąc I

.i A.Ć o stosunkach polsko-n .emicckieh w
chw.il obecnej i chcąc obiektywnie ocen/ sy

!-. a<\> na tym odcinku, trzeba przede wszyt-|
rm zbadić przeszłość zagadnienia. Bo — jak
p. w.I prelegent — ani czyjeś chęci, czy ży
czenia, ani okres 5. 20 czy 100 lat nie zm e
m ligo co ma za sobą historię lat tysiąca. A
przeć tysiącem już lat, już w wieku X spo
tykajni w stosunkach polsko-n.emieckich ta
ka sytuacjo geopolityczną, jaką mamy dzi
. „i.Dwa państwa zjednoczone, zorgan.zowa 
r . bezpośrednio stykają się ze sobą. sąsiadu
A

Wówczas, w X. wieku nad_ Dolną Ojlał
znajduje się granica polsko-niem.ecka. Ora
nica ta jest naturalna, stanowi ją rzeka, mo
czary nadrzeczne i przesieki leśne. .Sforsowa
nie takiej granicy było rzeczą niezmiernie
u.: Iną i rzadko się udawało

Jut w wieku X. na tl> stosunków polsko
niemieckich obserwujemy ciekawy zupełnie
analogiczny do stosunków współczesnych fakt— asekurowania się ze strony Polski w sto
sunku do Niemiec, bez wzgiędu na to. czy te
stosunki między Polską a Niemcami uklada
Jy się pokojowo, czy wrogo — przez nawiąza
nie ścisłych stosunków ze Stolicą ApostoNką.
Odpowiada to całkowicie dzisiejszemu przy

mierzu z Frarcją i nawiązywanemu przymie
rzu z Anglią.

Tym. ro wymaga specjalnego podkreślenia
w polityce polskiej na przestrzeni wieków od,

X do XII. jest fakt piogiamowego dążena do
całkowitej suwerenności Polski (« przeć 
wieńslw.e do pol.tyki ksiąza.1 czeskich, któ
rzy łatwo zadowalali s;ę pozorami samodz.el
ności).

Na początek XIII w przypada poważna
zmiana w ukladz.e stosunków polsko-n em .ee 
kich. Cesarstwo niemieck.e załamało S.Q. stra

Iciło znaczeń.e po.ityc/ne. a n3 pan p.erwszyzaczęły się wysuwać poszczególnt pańslew
ka. wchodzące w obręb cesarstwa. W odn.e 

1 «ien:u do Hoisk; na przestrzeń, najbliższych
stuleci decydujące znaczenie posiadać będzie'
Marchia Brandenburska i państwo krzyżac

j kie. Te dwa państwa, dążąc do wzmocnień.a
się | caraaeaa do połączenia się na linii z pół
nocnego wschodu na południowy zachód,
równocześnie zaczynają odpychać ł

'oiskę od
Pomorza i Bałtyku.

Grzyw.śc.e niebezpieczeństwo to w okre
sie początkowym posada.o jedynie wariość
polencjniną w obliczu prężności państw ger
mańskich i zbliżającego się momentu osłab.e 
nia Polski

Nim jednak do tego doszło, nim Polsce za
częło zagracać riiebezpieczeństwo niemieck e,
Polska była państwem wielkim i potężnym,
wobec ktćreco rańslewka: Marcłra Branden
burska i krzyżackie nie reprezentowały po
ważnej siły. Tak było do weku XVII, m mo
że w międzyczasie na w ek XIII, XIV, i XV
przypr.da koiomzacja niemiecka w Polsce,
która rzekomo m.ala odgrywać taką poważną
rolę w wewnętrznych stosunkach polskich.

W wieku XVIII problem pruski urasta w
stosunkach poLko-niemieckich proporcjonalnie do osłabienia Po'?k: Struktura wewnętrz
na Polski nie odpowiada potrzebom Poi-ki.
jako państwa wielkiego; słabość gospodarcza,

sl.ibość miast, skąd słabość skarbu pań>twa a
w dalszym ciągu w konsekwencj

1 słabość nv
litarna Gdy się weźm.e pod uwagę zaborcze
instynkty państwa pruskiego, znaidujemy od
powiedź na wytłumaczenie powodu załama
nia się politycznego Polsk:

W arieta XIX wystąpiło pełne poczucie
narodowe polskie, które objęło swvm za-ę

g em również teren Slą-^ka. gdzie m mo kilku
wieków odłączenia od państwa polskiego i
m.mo germamzatorskiej akcji, przetrwała pol
skość w nieskażonej postaci.

o\
W roku 1918 granica polskan\em;eka

n

i£—wyka_zuje zbyi poważnych oochy^eń od
granicy z wieku X — XII . co wymówse
świadczy, że polskość trwa nie zachwiana
na terenach w okresie przedhistorycznym i
wczesnohistorycznvm pojadanych.

W latach 1918 - 1933 w stosunkach pol
sko-n;enneckich obserwujemy próby nawrotu
w polityce n.em .eckiej do polityki Bsmarcka.
t. zn. porozumienia Niem.ec z Rosją przeć w
ko Polsce, odprężenia w stosunkach niemec
ko-francuskich i kompromisowości niemecko
angielskiej

W roku 1934, po dojściu do władzy naro
dowego socjalizmu, następuje zasadniczy
zwrot w tej polityce w stosunku do Rosji, któ
rej znamieniem staje się doktrynaln

"
antybol

szewickie nastawienie. To z jednej strony u
możliwia powstanie paktu o nieagresji między
Polską a Niemcami, a z drugiej, co nie pozo
staje bez wpływu na układ stosunków polsko
niemieckich. daje Niemcom do ręki broń. któ
rą posług wać się zaczynają przy rzekomym
zwalczaniu niebezpieczeństwa bolszewickiego
w Europie

W stosunkach po!sko-n:em;eckieh w chwi
li obecnej na podkreślenie zasługuje, iż w od
niesieniu do zagadnień terytorialnych, histo
ryczne racje są po stronie Polski, czego nie
zmienić nie zdoła, jak równe* fakt. iż napór
niemiecki na wschód nie jest nowością, gdyż
obserwujemy go w c;ągu tysiącletniej hislo
ri. tych slosunlr

'

Zgłaszanie czy podnoszenie pretensji z ra
cji pobytu na ziemiach Polski mnejszości nie
mieckiej polega conajmn

'ei na neporozumie
n:u. Przed- wszystkim taka ilość Polaków, je
śli nie większa w stosunku do ilości Niemców
w Polsce, mieszka w zwartej masie na tery
torium odw eczme słowiańskim w obrębio
Rzeeaf Niem erkiej. zatem jejli bv nrnyć o
niewvrównanvch rachunkach międzv Polski
a Niemcami, to należałoby zacząć od lej spra
wy.

Koloniści niemieccy przybywali do Polski
w okresie pokoiowetro układania się

eto«un
kńw polsko-niem . a do Polski gnał ich głód
brak środków do życia na zachodzie oraz mo
żliwości korzytneeo ulokowan;a swoich dro
bnych kanitalów w Polsce, która wówczas ty
mi kapitałami po okresie najazdów tatarskch
nie rozporządzała.

0 ile doszło bv do kolizji między Polską a
Niemcami, to Polska przede wszystkim musi
mieć na uwa.lze swoją przeszłość historyczną
i swe nieprzedawnione prawa historyczne.
Nie możemy zapomneć. że nasza zachodnia
granica była granicą naturalną i opierała się
o Odrę i Labę.

Mówiąc o stosunkach polsko-niemieck
:rh

us;my wyciągnąć pewne wnioski na przy
szłość.

Cofaliśmy się i ponosiliśmy straty wów
czas, gdy przestawaliśmy śledzić uważnie z
takich czy innych powodów ten odcinek na
szych zagadnień. Zagadnienie polsko-memiec
kie ma za sobą tysiącletnią tradycję i nie wol
no nam ani na chwilę dopuścić do osłabienia
naszej uwagi „Dążąc do tego celu. potrzeba
nam przede wszystkim jednej cnoty — cierp

liwej i systematycznej pracy na odcinku tego
zagndn enia. posiadającego ważność zagad
nienia istotnego dla naszych praw narodo
wych i państwowych.
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Mobilizacja kultury polskiej
Siły kultury atrakcyjna moc irodowiak

artystycznych, ich wpływ cia ewolucję świa
topoglądów społeczeństw o wysokim pozie
mię kultura'nym i narodów, posiadających
wielką sztukę, brane były pod uwagę w o
gólnym rozrachunku sił politycznych od nie
pamiętnych czasów.

Wyższość kulturalna w dzisiejszych cza
sach służy coraz częściej za legitymację zaj
mowania terenów, a nawet wynaradawiania
autochtonów dane.;o terytorium w imię
,,wartości cywilizacyjnych" najeźdźcy. Nie
miecka przedwojenna metoda „Kultur
kampfu", stosowana z powodzeniem do dzii
dnia przez naszych sąsiadów, potwierdza
niezaprzeczalnie efektywność siły kultury
i zmusza do głębszego przyjrzenia się tej pa
lącej i /niebezpiecznej kwestii, której w Pol
sce nigdy jeszcze nie podejmowano z wystar
cza;ąco wielką energią i z planową, przemy
ślaną organizacją.

A przecież już choćby działalność i rezul
taty akcji , Macierzy Szkolni'" z czasów za
borów i powodzenie systematycznej pracy
Towarzystwa Szkoły Ludowai, walka tych
organizacyj o dusz^ terenów wschodnich i
zachodnich Polski, wykdzały w całej pełni
siłę i atuty walki kulturalnej. Na tym tle po
wstało znane dzit u nas i słuszne powiedze
nie: „Każda nowa szkoła polska to nowy
polski fort"; szkoła bowiem t-» najmocniejszy
i r.aibardziej zardzem skuteczny rozsadnik
polskiej kultury polskiej myśli. Idąc dalej,
można sparafrazować wyżej wspomniane powiedzenie w stwierdzeniu: każda nowa
placówka kulturalna, każda aktywna ko
mórka organizacyjna artystów polskich — to
nowy polski fort"! Parafraza jest specjalnie
aktualna tutaj, na Śląsku, który przez tak
długi czas nie miał możności bezpośredniego
kontaktu i korzystania z oryginalnych zdo
byczy wysokiej kultury Polski, z autentycz
nych wartości ducha Polski.

Zmagania pokojowe czy wojenne naro
dów wciągaą cały organizm społeczny i pań
stwowy. Wygrywa ten na. ód, którego wszy
stkie człony wykażą się największym opano
wałem i sprawnością działania. Efekt tego
dtiałania jest tym skuteczniejszy, im bardziej
cechuje je świadomość i poczucie narodowe,
świadomość własnej kultury i nauki, włas
nych wartości historycznych, własnej duszy,
bo to są wartości wieczne, to są niezniszczal
ne bazy nieprzelotowych sił sił ducha

Nie tylko więc ogromna siła obronna,
płynąca z najświętszego przywiązania do
własnego kraju, ale (i przede wszystkim!)
obrona tego. co na tej własnej ziemi doko
nywało się i dokonało w ciągu wieków, co
na tej ziemi działo się, wyrosło i powstaje
ciągle, a więc właśnie to, co jest złączone
nierozerwalnie z tą ziemią i co ją przerasta,
co daje jej wielką przyszłość — oto bazy du
chowe na;potężniejszych energii narodu, oto
nieugiętość postawy społeczeństwa godnego
swej światowej egzystencji, co z hasłem
..wiemy, czego bronimy

" potrafi przeciwsta
wić się skutecznie każdej burzy, każdemu
niebezpieczeństwu.

W jednej z ostatnich wypowiedzi stwier
dził gen. Skwarczyński. że „choć burza opie
ra się o nasze granice, społeczeństwo pol
skie jest tak spokojne, jak może żadne inne
w całym świecie". Społeczeństwo polskie
tialeźy do tych, które mobilizują się sponta
nicznie. Nic też dziwnego, że artyści polscy,
zorganizowani pracownicy kultury polskiej
zmobilizowali się również spontanicznie.

Rozumiejąc wagę swego odcinka frontu
narodowego, zdecydowali się uaktywnić

maksymalnie manifestacje wszelkiego rodzą- Ipizejawach przez systematycznie w całym
ju sztuki, mając na celu przedstawić naj-I kraju urządzane wystawy malarskie, koncer
szerszym warstwom społeczeństwa wspania- I ty, przedstawieniu teatralne, referaty i wie
lv obraz naszej kultury we wszystkie) jej|czory literackie, przy których krótka pre

OVOMALTINE
wztnoud C Ciebie I

Puszka u sł. 1.ao wystarczy n» eały tydalaA.

Dr A.WANDER. S. A. Kraków.

DLA PANI
Chluba Przemysłu Polskiego
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(Somowe
Wiele kobiet w dalszym ciągu jest zda

nia, że strój domowy nie iest ważny Jest
tylko złą koniecznością. Nie ubierają się
gustownie, bo tego „i tak nikt nie widzi".
Takie zapatrywanie jest fałszywe i nie na
miejscu, zapomina sn, bowiem, że większą

część dnia spędzamy w domu Nasza ilu
stracja chce być dokładnym odzwierciedle
n cm praktyczności i gustu Podaje 3 wzo
ry uwypuklając szczegóły ciekawe najdo
kładniej.

lekcja, naświetlając odpowiednio łączność
duchową pierwiastków kulturalnych Narodu
z jego codzienn\m życiem, przestawiałaby
wartości naszej v.'l?snej sztuki (naturalnie
sztuki na:wyższego poziomu) na konkretną
pozyc;ę w caloks:tałcie sił nolskich. pozycję
nieednokrotnie naiszczęśliwiei kompletującą
nasza tradycy:ną polską ..krzepę"

Udanym
przykładem takiei akcji artystów był maso
wy przy;azd literetów i aktorów polskich na
Zaolzie w marcu br.

Właśnie dziś i teraz przychodzimy do
społeczeństwa, aby sobie razem powiedzieć,
że tak ;ak wy ie.-*eście gotowi, tak i my, my
„z marg'«i<isu codziennego żvcia", my arty
ści polscy, piastunowie i twórcy kultury pol
skiej, jesteśmy oddawna gotowi spojrzeć w
oczy rzeczywistości Świadomi mocy sztuki
i baz duchowych człowieka, na które ona
tylko potrafi oddziaływać, mówimy jasno i
wyraźnie: ,.Musimy społeczeństwo nasze do
zbroić kulturalnie i duchowo. Przez samo
zrozumienie wagi tej sprawy możemy z ab
solutnym spokojem powiedzieć sobie, że
przyszłość nasza pod każdym względem od
nas zależy i tylko my sami o przyszłej Pol
sce decydujemy i zawsze decydować będzie
my. Józef Jarema.

Hagrody literackie
Udzielanie nagród literackich nie jest naj

korzystniejszym rozwiązaniem wyróżniania
najlepszych prac w tej dziedzinie sztuki.

W Polsce zasięg książki ze względów ma
terialnych oraz z powodów anormalnych wa
runków wydawniczo-księgarskich jest bardzo
=kromny. Autor nie jest w stanie utrzymać się
wyłącznie z twórczej pracy pisarskiej. Pań
stwo, poza bardzo nielicznymi wyjątkami, n:e
może przyjść pisarzowi z pomocą.

W takich warunkach nagrody literackie
fundowane przez m.asta lub pewne instytu
cje spełniają rolę nie tyle wyróżniania litera
tów względnie ich twórczości, ile „pomocy
zimowej

"
czy ..letniej

" dla artystów, na któ
rych zresztą opił społeczeństwa u nas patrzy
jeszcze ciągle z pewną — że tak się wyrażę'
kromnie — towarzyszką nieufnością.

A jednak pomysł fundowan:a nagród lite
rackich, zwłaszcza przez miasta, jest znako
mity i piękny. Nagrody literackie miast ma
iH potrójne znaczeń e: materialne i moralne w
stosunku do autora, oraz kiilturalno-wyeho
wawcze w stosunku do swych nreszkańców
Jellj co roku to i lamio miasto odznaczy na
groda peniężną klóreaoś z pisarzćw to oczy
wiście dowaduje się o tym tysiące ludzi
Przez co powaga, znaczenie literatury i zro

zuzumienie dla literatury szerokich warstw
wzrasta.

Jest jeden błąd w lej pożytecznej akcji
miast i poszczególnych instytucji. Mianowi
cie:

Pominąwszy siłę rozwielmożnionej protek
cji i względy partyjne lub ideowe, istn eje
możliwość a nawet tendencja nagradzania
dzieł słabszych z uwagi na niekorzystne wa
runki bytowania, lub konieczność n. p. kosz
townego leczenia się jednego z bardziej go
łych kandydatów do nagrody.

Czy to słuszne? Z punktu widzenia ,,po
mocy" — tak. Z punktu widzenia nagrody w
sensie wyróżnienia za celn ejsze dzieło — o
czywiśrie nie.

Dopóki jednak byt literata polskiego nie
będzie uregulowany i zapewniony (jak n p.
w pańslwach skandynawskich) dopóty ten
błąd popełniany u nas przy udzielaniu na
gród jest z konieczności wytłumaczalny i wy
baczalny.

Miasta udzielające nagród przyznają je ra
czej tym. którzy zamieszkują daną miejsco
wość. Ten system ma dwie strony: słuszną i
niesłuszną

Słuszną, albowiem ..bliższa koszula cia
łu". Niesłuszną, bo niekoniecznie w obrębie

danego m.asta czy powiatu musi się znaleźć
talent, który nagrodzić warto lub trzeba W
takim wypadku powinno się brać pod uwasę
talenty ..z dalszych okolic", co jest sprawied
liwe już choćby z tego względu, że przecie
nie wszyscy literaci zamieszkują miasta
przyznające nagrody lub miasta w których
znajdują się instytucje udzielające tychże na
gród.

Ciasny zasięg „nagród" może sprawć. że
niejednokrotnie nawet wybitniejs* nigdy żad
nej nagrody, żadnego wyróżnienia nie otrzy-j
mają' Czy słyszał, kto aby n p. znakomity
poeta Feliks Konopka otrzymał jakąkolwiek
nagrodę literacką? Ale Konopka mieszka na
wsi. gdzieś tam poza Tarnowem.

Gorzej by było i już zgoła nawet dziwacz
nie jeśliby któreś z nrast lub instytucji ogra
niczyły się w propaeowaniu literatury do
swego, ściśle regionalnego podwórka łączn'e
z miejscem urodzenia kandydata. Nie pocho
dzenie bowiem ani m:ejsce urodzenia decydu
je i jest miarą talentu.

Sprawa śląskiej nagrody literackiej, czy to
ze strony nrasta Katowic, czy te* której z
kulturalnych organizacji wypłynie prędzej
czy później. Zagadnienie to jest coraz aktual
niejsze. — Katowice, jedno z najbogatszych
miast w Polsce nie mogą pozostać w tyle. —
Na fundowanie nagrody literackiej może so
bie pozwolić także która z tutejszych insty
tucji. Za obowiązek w tym względzie musi

sobie poczytać również przemysł śląski. Naj
mniej trzy nagrody literackie (prócz muzycz
nych i malarskich) winien Śląsk uchwalać
corocznie. Stać go na propagandę i mecena
sostwo sztuki w tej możliwej w naszych cza«
sach formie.

Ale — wyróżniać trzeba artystów nie we
dług miejsca ich urodzenia lecz — bez wzglę
du na temat i rodzaj twórczości — w pierw
szym rzędzie według rzetelnych walorów ar
tystycznych jakie ujawniają lub ujawnią. Se
peratyzm w literaturze jest bowiem równie
szkodliwy jak w polityce.

Miejmy jednak nadzieję, że ci od których
będz;e zależało uchwalanie i dysponowane
nagrodą literacką śląską — czy to miasta Ka
towic, czy to przemysłu czy np. Tow. Arty
styczno literackiego, będą się kierowali wy
tycznymi z następującym stopniowaniem:
1) wartość artystyczna (temat obojętny), 2) a)
stałe zamieszkanie kandydata na Śląsku, b)
przejściowe zanreszkanie, c) kandydat zaj,
mieszkały w innych dzielnicach.

Ocenianie podług powyższych kategorii
byłoby mojem zdaniem sprawiedliwą zasadą
przy literackich odznaczeniach. Wszelki in
ny sposób zmieniłby charakter nagród i upo
dobnił je do konkursów, w których można au
torowi narzucić nawet tego rodzaju warunki
jak miejsce urodzenia i określony temat.

Włodzimierz Żelechow»kL



Dzień zwycięstw polskich bokserów

[iW Polaków walczy o lift mistrzowskie

iftwmŁ

DUBLIN. W piątek zakończyły się w Du
blinie półfinałowe rozgrywki o mistrzostwo
Europy w boksie. Rozgrywki przyniosły ol
brzymi sukces Polakom, z których ai czte
rech zakwalifikowało się do finałów Włos
maią trzech finalistów, a Niemcy dwóch Po
rozgrywkach półfinałowych Polacy zanoto
wali już 11 zwycęstw i mają zapewnione
drużynowe mistrzostwa Europy nawet gdy
by wszyscy nasi finaliści przegrali, co jest
oczywiście nieprawdopodobne Włosi uzy

skali dotychczas 8 zwycięstw i nawet w ra
zie uzyskania trzech zwycięstw w finałach
nie zdołają uzyskać brakujących :mdo
pierwszego miejsca punktów Niemcy nie
wchodzą w ogóle już w rachubę, gdyż odnie
śli tylko pięć zwycięstw.

Program rozgrywek piątkowych obejmo
wał: rozgrywki półfinałowe, w wagach: pół
średniei, śrtdniej, półciężkiej i ciężkiej oraz
dodatkowe walki o trzecie miejsca w czte
rech wagach lżejszych Wyniki walk przed
stawiają się następująco:
KOLCZYŃSKI WYGRYWA Z EVENDENEM

W półfinale wagi średniej Kolczyński
wygrał przez techniczne k. o. w drugiej run
dzie z Irlandczykiem Evendencm. Polak od
pierwszej chwili narzuca mordercze temoo i
już w pierwszym starciu Irlandczyk zna du;e
się dwukrotnie na deskach. W drug m star
ciu Kolczyński wzmaga jeszcze tempo Sę
dzia przerywa nierówną walkę, ogłaszając
zwycięstwo Polaka przez techniczny k. o .

W drugim półfinale Szwed Erik Agren
wypunktował Anglika Thomasa.
PISARSKI ZWYCIĘŻA OSKARA AGRENA.

W wadze średniej w półfinałach Estoń
czyk Raadik wygrał wysoko na punkty z
Anglikiem Daviesem a Pisarski odniósł zwy

cięstwo nad Szwedem Oskarem Agrenem.
Pisarski prowadził walkę na dystans, nie do
puszczając do zwarcia, do którego prze
Szwed i w rezultacie wygrywa pierwsze star
cie wyraźnie na punkty. W drugiej rundzie
zaznacza się dalsza przewaga Pisarskiego,
której Po'ak nie potrafił wyzyskać. Trzecia
runda była wyrównana, przy czym obaj za
wodnicy są bardzo zmęczeni Zwyciężył Pi
sarski zasłużenie ze względu na wyraźną
przewagę w pierwszych dwóch rundach.

SZYMURA BIJE WOODCOCKA.
W wadze półciężkiei Szymura w półfi

nale pokonał Anglika Wcodcocka. Anglik
walczył wybitnie niesportowo, uderzał z tyłu
faulował tak, że chwilami walka miała cha
rakter bijatyki Polak miał przez cały czas
lekką przewagę i mecz rozstrzygnął na swo
ją korzyść.

W drugim półfinale Włoch Musina poko
nał Węgra Szigetiego, górując nad przeciw
nikiem siłą fizyczną i wytrzymałością
KLĘSKA AUNGEGO Z TANDBERGIEM

W wadze ciężkiej Szwed Tandberg zde
klasował Niemca Rungego. Niemiec dotrwa!
z trudem do końca spotkania ale mimo kon
tuzji oka i ogromnej przewagi Szweda prze
grał iedynie na punkty.

W drugim półfinale włoch Lazzari wy

grał po wyrównanej walce z Anglikiem Por
terem.

WALKI O DRZECIE MIEJSCE.

W piątek miały się odbyć również walki
o trzecie miejsca w wagach najlżejszych Do
skutku doszło tylko jedno snotkanie w wa
dze muszej pomiędzy Finnem Olli Lehtine
nem i Włochem Nardecchia. Zwyciężył na

I

W kogucie) — Węgier B >ndl i Włoch
Sergo,

w piórkowej — Polak Czortek i Irland
czyk Dowdall,

w lekkiej — Niemiec Nuernberg i Estoń
czyk Kanaepi,

w półśredniej — Polak Kolczyński i E
stończyk Raadik,

w półciężkiej — Polak Szymura i Włoch
Musin a,

W wadze piórkowej zwyciężył Belg j w wadze muszej — Niemiec Obermauer I w ciężkiej — Szwed Tandberg i Włoch
Genot ze względu na niestawienie się R li Irlandczyk Ingle, |Lazzari.
Wats ona

Wreszcie w wadze lekkiej wygrał Polak [
Kowalski z powodu niestawienia się Belga
Jacoba.

WALKI FINAŁOWE.
! Jak nam komuntkuią, naczelne władze Icia tytułów mistrzów Europy. Większość

W sobotę odbędą się walki finałowe we sportu polskiego (zarówno Z. Z. jak i Pań- |zawodników .składa się zresztą z woisko
wszystkich wagach oraz rozgrywki o trzecie stwowy Urząd Wychowania Fizycznego) są | wych, dla których uzyskanie dłuższych t.rlo
miejsca w czterech wagach najcięższych bezwzględnie przeciwne wyjazdowi naszych oów jest w ogóle w obecnej sytuacji niemo
Walczą w finałach: I bokserów do Ameryki nawet w razie zdoby- | żliwe.

Bokserzy polscy nie wyjada do Ameryki

Piąć niedziel dzieli nas od ukończenia
mistrzostw piłkarskich Śląska

(lin) Obiegła niedziela zakończyła pierw
szą połowę w.osennej rundy rozgrywek Pozo
stałe mecze, które rozegrane będą w c.ągu 5
niedziel, rależeć będą. do najbardz ej cieka
wych z owacji na ostry finisz wsaystkich star
tujących drużyn. Tytan.e: kto będzie mi
strzem? — itajs - ę coraz bardziej aktualnym
Dotychczasowe rozgrywki wyłaniają kandy

:ia ni ~!r7a. ale w dalszym ciągu oka
zuje się. że znalazł s:c lepszy, który delroni
ZUJf leadera.

W I Lidze od dłuż-zeco czasu pozycję, lea
data zajmuje Śląsk Świętochłowice, który jest

tym kandydatem na
m strza Zdaje s:ę. że me należy oczekiwać
tu n;espodz:anek. ale raczej przyjąć ogólne
mn emanie, że drużyna ta będzie reprezento
wała dzielniej śląską w walkach o wejście do
Ligi państwowej.

W dzl-e .^/ą niedzielę wszystkie drużyny
ruszają do b »ju w Ligocie spotkają. s:ę leader

Outsider tabeli. Śląsk z Ligocianką; ta ostat
nia pozostaje ocaywlśc e bez większych </ans
wobec świetnie dysponowanej drużyny śwlę
tocMowrzan.

W Katowicach Policyjny rozegra spo'kanie
7 Wawelem \ ara W-- Hospodarze brdą się
mu?.eli wysilić, aby wygrać, w większym
stopnia, niż to pokazali w meczu przeciwko
Polonii.

Orunie spotkanie w Katowicach ro/egra
Dąb przeciwko BBTS Bielsko Będzie to je
dna z ciekąwszwh walk z uwagi na dość wy

równane szanse obu drużyn Za Dębem prze
mawia hand:can w po=tarj własnego boiska.
U BoeCffl rai N c!na forma ataku, który
wzmocn-ony Kryszkiewiczem, stanowi jeden z
najgroźniejszych napadów I L

:
gi.

W Chmpaczowie Czarni zmierzą się 7 Na
przodem 7. Lipin. Gospodarze stanowią dobry
zespół, który cechuje jednak pewna lekko

myślność, co mieliśmy okazję zauważyć w 0
slatn.ą niedzielę, kiedy to Czarni, prowadząc
3:0 do przerwy, kończą spotkanie wynik em
4:4, i oddają jeden punkt Wawelowi Naprzód
zaś daleki jest od tej formy, jaką miał w run
dz:e jesiennej.

Jeden z kandydatów na mistrza. Pogoń
katowicka, wyjeżdża do Karw ny. gdzie spot
ka się z miejscowa Polonią, która stanowi
bardzo groźny tespol na wla>nym Poisku
Wybrana Pogoni stoi zatem pod znakiem za
pytania.

W ostatnim wreszcie meczu I L gi K. 8 .
Chorzów spotka Bia u siebie z Concordia z
Knurowa W ększe -zan<e mają tutaj raczej
gospodarze z powodu słabej formy pnecfwai*ka('. S:%sk:em 0:7!), podczas gdy Chorzów
wysrał o-tatnio z Naprzodem w stosunku 4:2

W II Lidze zdecydowanie prowadzi w ta
beli Sława Ruda przed drużyną AKS Ib z
Chorzowa. Ob e drużyny posiadają jednakową
formę, czego dowiódł ostatnio ich mecz, za
kończony wynikiem remisowym 3:3

W dnin dz:iej*zym Slaria grać będzie
Naprzodem r Rody Mecz powrższy zapowia
da się niezwykle interesująco, ze względu na
ostatnie wvn k; osiągnięte przez Naprzód oraz
/>• \\zg'odu na to że lest to mecz me-scowych
rywal: Mecz ten ma równ.eż decydująco zna
czenie w ukształtowaniu s;ę tabeli, gdyż Na
przód w razie zwycięstwa zapewni sob'e po
zostanie w Lidze, a Sława, w razie zwycęst
wa umocni swoją pozycję czołową Naprzód
Katowice gościć będzie zespól AKS. Ib; ten
ostatni będzie mus lal dołożyć starań. abv wy

grać 7. uwagi na ambicje drużyny katow;ck;ej
60 Katowice zmierzy s ę z drużyną RKS.

7. Czechowic Przypuszczamy, że goście wyja
dą z Katowic 7. porządną porcją bramek Z
meczu Silesia Paruszowiee przeciw ITS. Szo
pienice zwycięsko wyjdzie prawdopodobnie

Mistrzostwa szczypiórniaka!
Poważne zadanie RS. Chorzów

Sz^zypiórnlści śląscy rozegrają dziś cykli bicje chorzow:an przypuszczać należy, iź w
dalszych meczów mistrzowskich. W Ldze
śląskiej po niedzielnych meczach wyjaśniła
się sytuacja tak u córy jak i u dołu tabeli
Pewne prowadzenie w tabel objęła katowic
ka Pogoń, która odebrawszy dwa cenne punk
ty najgrożmejszemu konkurentowi ..Polu Za
chodn emu" z Chorzowa Pogoń me zechce
chyba przewagi swej tracć na sł abszych

•potkaniu z drużyną katowicką wydadzą mak
simum wysiłku, by zejść z boiska zwycięsko,
kładąc jeszcze dobitniej tamę mrzonkom nie
których działaczy niemieckich, widzących w
drużynach niemieckich „prymusów" w tej ga
łęzi sportu, czemu nrzecież jasno kłam zada
je obecna tabela Ligi.

Czwarte spotkanie rozegrane zostanie w

ten ostatni, który będzie usiłował wzmocm*
swoje szantę na przedostanie się do I Lig; ślą
skiej

Do najciekawszych spotkań jednak należeć
będą mecze Poooń N Bytom przeciw PPW.
Katowice i Błyskawica kop Ema — Strzelec
Piekary Spotkają się tu drużyny praw e ró
wnorzędne, stąd budzą za nteresowanie Wy
n ków tu nie da *ie przewidzieć odrobinę lep
sza dyspozycja zadecyduje o zwycięstwie

Początek wszystkich spotkań o godz. 15 30.
A KLASA I GRUPA

Na czele tabeli kroczy tu zdecydowani*
Śląsk Siemianowice. Dziś odbędą s:g nast.
spotkania:Iskra S:emianowico — Orzeł Wełnowec:
Śląsk Siemianowice — 22 M Dąbrówka; Pu
łaski Janów — 09 Mysłowice; Brvnica Ka
mień — 06 Mysłowice; Huch Radzionków —
Bytków; 07 Siemianowice. — Powstaniec Brze
zinka (godz. 11).

n GRUPA

W tej grupie leaderem jest 27 Oneców.
Ruch Ib — Orzegów; Kresy Chorzów — Strze
lec Zgoda; IFC Katowice — KPW Katowice;
Poniatowski Godula — Zgoda Bielszowice.

B KLASA I GRUPA

24 Szopienice — RIOK Krasowy; Ifurckl
— Strzelec Larysz Morgi; Powstaniec Oiszo
wiec — Pogoń Imielin; Strzelce St. Bierut)
— Ligoń Janów.

n GRUPA
Piotrowice — Kostuchna, 25 Wełnowiec —

Typografia Katowice. Strzelec Pszczyna —
Ursus Łaziska Sr., Stad-on Tychy — Str* lec
Łaziska Górno.

m GRUPA

Legia BielazOWłce — Rozwój Katowice; Ura
nia Kochlowice — Strzelec Szarlociniec; Pa'
newnik — Piast Pawłów

IV GRUPA
Strzelec Kalety — Odra Miasteczko; Sląsl

Tarn. Góry — Sokół Radzionków; Odra Pie
kary — Orzeł Bobrowniki.

przeclwn.kach. do jakich bezwzględnie zali-1 Katowicach pomiędzy J K ST Mar.a o RKS.
czyć trzeba niedzielnego przeciwnika MTV
Mysłowic — outsidera, który m mo własnego
w dodatku gorącego terenu oddać powinien
dwa dalsze punkty na korzyść czołowej obec
nie drużyn,e ś!ąsk'oj.

Równeż 1 druga drużyna w tabeli I. G . 8
Pole Zachodnie Chorzów łatwo uporać się po
winna na własnym terenie z drużyną PKP.
z Siemianowic, która mimo niezłej formy —

punkty Włoch, zajmując trzecie mie sce w j czego dowodem nedzelny pogrom drużyny
tej wadze W dalszych wagach wa'ki kort- 1 mysłow.cklej — schylić będzie mu* ała czoło
czyły sic walkowerami z powodu wycofania przed gospodarzami, którzy nie utracili na
się niektórych zawodnków dzi»i uzyskania tytułu m strzowskiego.

W wadze koguciej zwycięstwo odmósł j Zadęta wałku zapow ada sę w Chorzowie
Niemiec Wilke z pcwodu wycofania się An- W, gdzie gospodarze zmierzą się z T V. Ka
jjlika J. Watsona. t towice. « trzecie miejsce w tabeli Znając am

SPORT SZKOLNY
Na stadionie MKS. w Świętochłowicach

dnia 23. 4 . 1939 o godz. 16 w spotnaniu towa
rzyskim w piłce nożnej zmierzą się drużyny:
Orzeł Bykowina — Oznako Swlajochlew ce
Przedmecz o godz 14 30 pomiędzy junioram
KS Śląsk a II drużyną Ogniska

Ognisko Pub. Szk Dokszt po=znknje na
najbliższe niedziel przeciwników, zgłoszeni
proszę kierować na ręce pp Maóki Huberta
Oprządka Henryka. Urząd gminny Święto
chłowice, tał, 409 34

WEORT — POLSKA 9:7
W meczu szermierczym obu armii zwy

ciężyli Węgrzy 9:7,
WYŚCIGI KONNE W KATOWICACH

W oełteieJe, 23 W>tn:a rorprezyna «> ••"
punkty, w Rudzie śląskiej drużyna tamtejsze- Zofl ,|jj, |„ kc^nych na Usnę •JjluHuPjai *
go Sokoła zmierzy się z bratnim gniazdem z Katowicach - Brymo-w>. Za^psy kom wm*śtl
Nowego Bytomia Na zwycięzcę ..świętej woj- d^brz*. zgłoszono od 8 do 12 kom w ajońfeiH
ny" typuiemy w dobrej formie znajdujący się Najcltlkawiej WJK-W ada s-ję pł8Klk« im St. hi
zespół z Nowego Bytomia Wreszcie ATV Sie-' KomJbolk . Łąck ego- Początek src<nit-w 0 &<17
mianowice gości u siebie Nową Wieś i spot- 15,30 — ber waględn na Prg«lf POM totaN
kanie to b"z większego wysiłku powinien roz-Jtorem zwyczajnym — czynTiy będaje MatsWeaf
strzyznąc na swoją korzyść. (K. B.* porządków}- .

Katowice Ł Tu trudno przew:dz;eć końcowy
wynik spotkania, pdyż poziom obu drużyn w
tej chwili jest wyrównany, zdaje się jednak
iż raczej własne boisko J K ST Maria roz
strzygnie o wyniku. W „A" klasie rozegrane
zostaną trzy spotkania w Katowicach na boi
sku Diany o godz 14.30 Pogoń Ib będzie w
gościnie u IFC. skąd niechybnie wyn esie 2
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Dziś: Wojciecha b.
Jutro: Jerzego
Wsch. słońca: 4.17
Zach. słońca: 18,28

AMALIA IRENA HANZLÓWNA.

Silni-zwarci-gotowi!
Biały Orzeł na drzewcach się poruszył,
a w sztandarach zwycięskich dziwny

szum;

Manifestacja metalowców ZPZZ

czem JŻ to znowu koń osiodłany
i czemuż w sercach bunt.
Wszak w ziemi prochy pokoju śpią
i nocą krzyże się bielą —
— Któż rozkazu udzielił
i zbliżył godzinę złą.
KTO?! pytam!
— Śmiał zatrwożyć skrzydłem sępim,
kto ognie porozpalał po kątach Europy!?
Jeśli jesteś — blisko czy w oddali —
kulomioty
i wzrok nasz cię ogniem przepali,
i każdy z nas pójdzie zniweczyć twój plan
aż każdy się kamień w polu obudzi
twej zdradzie zadamy kłam.
Jeśli jesteś — słuchaj.
Szczęk się odzywa do Broni!!
do broni ze wszystkich sadyb i bram
a serca zawiesim jak dzwony
na barwach biało-czerwonychi pójdziem,
jeśli się słowo jedno wyłoni
i zaczaj ony zakradnie się wróg
Pójdziem!!

tak kazał sam Bóg.
•

Gdy pieśń — jednym nazwana słowem —
zaszumi — uderzy jak grom
O, Piastowy Grodzie! bądź spokojny
bo w Tobie prochy pokoju śpią
a serca nasze czujne jak dzwon
I SILNE — ZWARTE — GOTOWE!!
.. . z a krzyże co nocą się bielą.

Odfgvtv
ODCZYT WICEMARSZAŁKA SURZYŃSKTEGO

(o) W dnia 26 bm o godz. 19-tej w sali Dorna
Oświatowego T. C. L . w Katowicach (ul. Fran
cuska 12) odbędzie się walne zebranie oddaniu
£lafJcle)>o Związku Senioró'
wyborem nowych wli
te) samej sali wicemarszałek Sejmu R P. dr
Leon Sarzyński wygłosi odczyt n. t „Świat i
Polska na zakręcie dziejów". Wstęp na odczyt
wolny.

ODCZYT W DOMU TOW. NAUK
(c) We wterek. 25 bm o gedz. 18.30 w sali

wyfcłzdcwej Demu Towarzystw Nswkcwych (Ka
t«« — MSPSZ. PlmdjBk'«0O 42) p Wa<*!ew
Slcrzywsn z Warszawy wyg-ks; edezyt pt : „N.e 
m?y u kresu swych tiK-żl wnicj prcdn»kcyjfljvh".
Gaście nlf wlda'ami. Wstęp woimy.

„SZANTAŻ"
(o) S'«Tvn em fląst eg;, Tcweirzywtwa Pra

wm'ezeigo cdfoediz e sę w czwaiKeflc. 27 bm. o geete.
19 w iiufli S«'iu AipetacyunejtY w Ks<t<- w ca:h (pi.
Wrilnośi 10) cdrzyt p. pref JaMM JaaKBSta,
bęiztigc Sadu Najwyższego, na temst: „Sz«.n 
też". Wsicp walmy dCa MMI i zaproszonych
gości.

JASTRZĘBIE ZBRÓJ
PKBŁa 1/ZDtOWISK SląSHlCrl

najsilniej radoaynna solanki |odo bromowa
••rad* ryczałtowe tuz od 125.60 zł

. .Ł lllM k li irktwi-Iptu.jouil i lazltukimliuyrine city rok
Początek srrunu od 15 kwietnia.

Informacji udztelsja: Dyrekcja Zdrojowa oraz
oddziały ,HARA« (3875)

wwnej połaci naszego kraju, al* również sa
dokumentuje wolę robotnika polskiego ni e

ulumnego trwania w służbie dla państwa i w
fluibis idei zjednoczenia robotnika polskiego
i narodu.

Organizacja m et alo wców ZPZZ zrodziła
się 2 potrzeby odrodzenia ruchu zawodowego
w Polsce, który do niedawna jeszcze st ano wił

pole dzikich harców dla róinych ideowych
bankrutów — i wytyczenia temu ruchowi jas
nych dróg rozwojowych sgodnych z intere. ii^WiVl^lifi3iii> TattAtP*
eem narodowym i państwowym, które pozwo- skm im. Wyspiańskiego w Katowjcach. Refera

lilyby robotnikowi polskiemu na zajęcie w ty »ygl(>*zą przewodniczący okręgu śląskiego
kierownictwie tycia państwowego naletnego °_?N "r|C*msr«ałek Senatu dr Pawelec orai po.
mu miejsca z tytułu twórczych i moralnych"?
wartości.

ZEBRANIE O. Z . N. W KATOWICACH
(—) 30 bm. odbędzie sic zebranie sprawo

zdawcze obwodu na miasto i powiat katowicki
O. Z. N . O K«dz. 9.10: msza św. w kościele gar

Inwalidów Wojennych R. P .

Z WALNEGO ZEBRANIA LEKARZY
WETERYNARYJNYCH

(—) W dn u 1<5 bm. odbyło a e w Katowicach

Cen. Skuarczyński, szef Obozu Zjednoczenia
n aro doweg o, Gość Zjazdu Metalowców ZPZZ.

^j^ię ;"M«7e biits~z~ą ro~botnikoun"poUkie

(J. R .) Dziś katowice będą miejscem
ogólno.polski ej manifestacji metalowców

Zjednoczenia Polskich Związków Zawodo

wych. Manifestacja odbywająca się pod ha
słem ,,10 lat pracy dla Państna" — będzie

Hasła rzucone przez ZPZZ natrafiły na
Śląsku na grunt przeorany i pr ty gotowany
przez Generalną Federację Pracy, powołaną
do tycia w roku 1919 przez działaczy obosu wełnę aełrratie Śląskiego Oddzjała Zrt*«*e«i a
Marszalka Józefa Piłsudskiego. Kiedy pod- L«*«r*y Weterynaryjnych R. P P0 rioże« u
s ta wowym z ałożeniom r uchu * łLLL!lM' »_***hl!lyf* 1't"1""'" _ _ J s©3vw* cc um, wybrano władce oddziału przez a
przez G. F. P. w pewnym momencie groziło Wakacje w at-afcii oVtyehczu0wy«ii: prezes
wypa cze nie , kiedy ruch ten chciano sprowa V:e<k*>a, w^eiprezes Fri-r*, sekreta*? adm.
azid na anarcho. syndy kalit tyczne ma nowce B*t»?Mcc, sfcsitatc W.»ło«fc>. s*icre<a«i naokowy
 metalowiec t górnik śląsk, dali tym me- • £ os**>118rn<

:?lc',kc.V o"**i: B*k R«*,-»k.
bezpiecznym dla nich poczynaniom silny od ^^^I^4łPV^pci^^
pór i pozostali wierni przewodniej idei służ- utworzyć śląską Izbę Lekarsko - Weterynaryjne,
by dla Państwa i Sarodu. Zdrowy ten od. craz lecznce <ffa rwerzat małych w Katowicach.
ruch sprawił, te młoda organizacja nabrała Po-wcze*©-:™ oricnikcw* acbowąiali a* sufe

wych wartości, stętala w walr» <deowej i *">*>"*»« PJ*I""1 pnwrw.otn.eia w mch
,
'" „„:,. ;//„.„"„!_ .,. "--••Zi wywiać ryeh prze* Kcen tet Poiycafccwy. Po

nadto przekaże zmr-itĄ Oddieta zairzadcw; głó
MM«M po*a M zd<f>f>ncwanł snrmą 1^05,— zł
na BStMf sa<nck>tu, jeszcze d<datkc-wc ck. 1 .500
ii a* FON

„ŚWIECONE- U POLEK
(—) W Katów each - Zsłeżu odbyło •«

. Swecffie" T.włrzytwa Polek. Na orcozystośc

Dziś ten metalowiec święci swe dziesię
ciolecie pracy w stułbie dla państwa i idei,
w służbie dla dobra wielkiej rodziny robotni,
czej. Możemy go zapewnić te spoltczeństuo
piskie na Śląsku dla twórczej pracy ZPZZ

me tylko wyrazem siły orgunuacyjnej Pol- ma pełne zrozumienie, poczynania tegoi ob- Przybyła P?« Wtjewcd* na Drowa Grażyński,
.« •«. Związku Zawałowego Met^wców Z. nrwuje z tyczliwością a san ruch darzy

^^^^uz^Z^i^
P. Z. Z. na odcinku najsilniej uprzemyslo. s.r mp atią. MWtTKtjWta «j«ej dzdney Katow* bo ne

Tacy ludzie winni wyjechać
z ziem pogranicznych

Cale społerzertslwo zdaje eob e rlo-konale
sprawę i ie«o. te z.en»;e przyn.an.czne mu

sza bvć bastionem polskość: biechtlnym o
kem patrzv na wszelkie elemeniv n.epewne
pod względem narodowościowym T^mczarem
zdarza sę n:eiednokro!n;e. ze podnbn. ludz e
zajmują poważne stanowi-ka luź n.nd eran
CĄ Tak np dono-zą nam z Leszna że dyrek
torem miejscowej e'ekirown. gszown. ;est
inź Bethee (ojewc N emiec maika Po'ka). na
co m ejscowi Polacy patrzą ba-rtzo krvlvcz
nie To samo można pow pdz PI* O biidown:

e walne zebranie oddziału M , . ,...„
eniorów OMN I ZPDM z X7TannflFU ZJ,adz. O godzinie 20-»e| W1 gitlMirf ••*£

nit\si\f/nt- w Knnane
Kaz rr<erz Scbaefer

d Nztuk' K le eine] Kato
wice, tieracltiego 12, telefon 333-7o — 40 i«t

istmejicł l'ims.

czym miękkim Graff e (oźenonym z Po'ką)
j innych iet» typu ludz ach Takie iedno-'k
a zwłaszcza mnlżeństaa meszane • nnv dla
wszelk ei pewności i w dobrze rozum anym
nieresie kraju szukać pracy w elębi Polsk .

a nie pozostawać w odległość. 15 km od gra
nicy.

Do ludzi, których obecność nad (zran.cą
nasuwa społeczeństwu polskiemu poważne
•rątpStrofC rtależs rown.eż ks Kllche w Dłu
e eh Siarvch o 2 km od eran.cy' Ostatnio np
10 hm odbyto sie zetirame Deul^ch- Kiiho'.

sebe Volk-vereinu na które przybył aż z Ką
towe redaktor .Sonnta?«b'at tu". niejaki Pa
ari I '/. mmdrh arTcIOf I przemów ene o kanc,
irrzu rtit>rst Zebrań f to odbvło «e bez wie
dzy wlaśc.wych czvnn ków (Z A. P).

•wflMlato sę przez 7 lat bjedy w o|kire»:« rxz
li kto-ln Kle-cfaj. Ks prałat Kub',

św e^a.' chfu dery . sW,idnJą< życzeń a .>*fw.<:r
órr I wy»!-k. pi om rei <g jłiy Mstek Polok w
Zr.\"in Przewcdn cza^a P Kc-zkowa, składając
aradTcyJw tyczen a ze szczejrólna serdeczność «
twró?ła s e dc P.in Wojewrcrz:ny, nac0 t*od
pcw>rłzała w serdecznych »lowach. W «•«>;»
u.r(ozy*tcśc P«o Wojewcdzoa aa «teT«4owsła
••'e ppzeoWikcJem Tcwrzysrwa Pcłek, a po 'd
by:u k-nferencji t ref t<peki ; wychowawczy

n sen\ p-sty« ła daleko d»ce udoit^dnenai w
ayja>| w --j na teren:e 0«rr.kfka Jeffda«<«rs* e
?> P Kłspcwa m. ZarŁ Gł Tc^r. Połcie »'.
zwrła ezUmk n e do cfdrnej pracy w dzisie.wwj
wydtj ikrwej sV.UT.cjl. P(, referacie p. k:'er. Ma
(rrysewej. e*icn.k:łiie Tow Pc4ek ochwjłiiy od
czytaną przez N a rez łucję, wzywająca, do hod
kotaj w<zy3'kch wyrebów f miy Her»ke4 z Dii«
^ełd^-fu a ienijacej na naszej zetm w Bydtjo
s^czy. Ta ntineoka. frma zbegaewazy »e w
Pcłatw, osłuje zdrsdz ( nasz kraj. P^Mci V-fc
wjtiajttiajaj ze ws/fA gtaycJaiajtil wjToby tej f i •
my. jak: Henflęo. Ata, Persl, Sil i inne.

Pamiętajcie, że polskie oziecko oosi
pol skie imię!

Srebrny dzwon w Frysztacie Śląskim

PHZEZipiENIE?

TABlITKI
ASPIRIN

7ehrania

Kalendarzyk zebrań Oddz. O . Z. N.
W niMlzItle 23 bm. o '<«d •!« lebraola OZN w na

•t<;i'iijiic}rh mltlacowofclsch:
ŁA7.I8KA ŚREDNIE r, aodi 18-teJ w lokalu szkol

nym — ref*r«nt p. Nle«yt
KRYRY o nodi a.30 w domu (wiązkowym — refa

f»ncl pp Tinber i Ortywa.
MIEDZNA o rodi. l«-t«i w lokalu Wojtaaowa) —

Mfercnt p Mnkrysi.
KOLONIA BOEKA o aodi 16-taJ w swlotl cy wla

to»J — refrr^nt p Komyk.
STITZIONKA o andi l«-tej w tuli MlchMks wlec

rbywnt«kkl — prplrrmcl pp. Jnromln i Csob^r.
K oni Ki ir-E n fodi. 14 .30 w soli Blaiycy — r«fe

rmt p. Jarom ID.

Na Śląsku Zaolziańsklm krąży wśród lu
du całv szereg legend i ciekawych opow adaó.
które powstały na tle ważnych hiatoryczaych
momentów czy też innych okoliczności.

Niezwykle interesująca iest histor-a sre

brneRo dzwonu z Frysziatu Śląsk e?o Jak o
powieść ałosi. lak zwany Fry.ztat Siary zo
stał w swoim czasie zniszczony podczas na
jazdu Tatarów, co moslo s ę dz ać w pietw
szych lalach 13 wieku. Dzicz mongolska ne
o szczę dziła wówczas oczywiście . p ęknego
kościoła z niezwykle wysoką dzwonnicą sto
jącą w oddaleniu kilku metrów przed ś.v ątv
n.ą. Wszystko zostało spalone i zrównane z
ziemią, a z bieg em lat całkowicie zapomn'a
noo strasznej klęsce Od czasu do czasu sły
szano 'edyn.e w pobliżu miejsca gdzie kie
dyś stal kościół dochodzące z podziemi jak eś
jęki. a wersja krążąca po chatach wyo'brzv
miła legendę w różnych opow eśc ach o sira
chach i duchach pokutujących na starym
mieście.

Tak szły wiefci — a baśń ludowa przecho
dząc z pokolenia na pokolenie w coraz to in
nych barwach przedstawiała mmione czasy
Jako prawdziwą szkodę należy zanoto wać
przykry fakl zabrania przez władze c?e*k e
wielu historycznych dokumentów z Zaolzia,
co można również iwierdzić o Fryszlacje sia
kim gdzie dzisiaj ne pozostało specjalnie nic

ważnego z h:slorii wielk ego miasta Fryszla
lu. które kędyś było wolnym miastem tak jak
dziś Gdańsk, a przed laty Kraków ; inne Hi
storia o srebrnvm dzwonie zaczerpnęła ;e?l
żal em nie i dokumentów, lecz z opowieści
miejscowej ludności.

U schyłku 18 wieku a może I początkach
19 wieku córka tednego z majęin-ejszych go
spodarzy trakiowana w domu iak kopc.uszek
mała pewnej nocy dz wny sen Jak na jawę
widziała, że w miejscu które dotychczas bo
gobojny lud om.jal za ruinarrr dawniejszych
murów warownych. sto> na polu p cknv bły
szczący dzwon Mimo. że wspomniane miej
si-e lud zwal ..czarcim polem" ze względu na
ukazywanie S:Q tam w porze nocne różnych
. .kusideł". dziewczyna skoro tylko nas'al ra
nek zam erzala cichaczem wymknąć sie z do
mu i zobaczyć czv rzeczywiście, dzwon znaj
duje się w widzianym we śnie miejscu.

Zam ar dziewczyny pokrzyżował o«try
glos matk:. która wcisnąwszy jej kawał chle
ba w rękę. kazała wygnać świnie na pastwi
sko i pilnować ich do wieczora Mając cały
dzień do dyspozycji córka gospodarza posta
nowiła tednak nie odstąpić od zam aru I po
gnała swoje śwmki. na opuszczone łąk poza
ruinami murów. Niestety dzwonu nie odna
lazła Słońce pochyliło się już ku zachodowi,
a zadumana dziewczyna me mogąc otrzą«nąć
się z wrażenia dziwnego snu. chodź ła po po

W pewnej chwili zauważyła że jedna z
świń ryjąc w ziemi gryzie coś co wydaje me
taliczny dźwięk Dziewczyna błyskawicznie}
doskoczyła do lego miejsca i odgarnąwszy rę
kami ziemię przyklękła olśniona blaskiem za
kopanego w ziemi wielkiego kawała metalu,
w klórvm odbijały się promienie zachodza.ee

. go słońca.
Spiesznie zebrawszy swoją Irzódkę udała

j się do domu gdzie uradowana opowi e
• dz;ała o dziwnym śnie i następnie o odnale

zieniu wielkiego bardzo ciężkiego „skarbu".
Tego dnia było już za późno na udanie s-ę w
n.ebezpieczne miejsce gdzie rzekomo po no
cach czarci hasali, lecz następnego dnia ro
dź ce dziewczyny zwoławszy kilkunastu ludzi
z łopatami i powiadomiwszy o „dziwie" miej
scowego księdza ruszyli w procesji na wspom
niane pola Ku niemałemu zdziwieniu wszy

stkich, wykopano z ziemi piękny dzwon, któ
ry wyglądał jakby był ulany ze szczerego
złota. Okazało się jednak później, ze stop sta
nowi czyste srebro z domieszką złota. Dzwon
ważący kilka centnarów umieszczono następ
nie uroczyście w dzwonnicy kościoła katolic
kiego w Frysztacie Dziwnym zrządzeniem
losu odnaleziony po kilku wiekach nie zatra
cił widocznie nic z swej piękności a pełny łon
jakim zwoływał ludność do świątyni był sły
szany w obrębie 12 kilometrów, tak źe nawet
mieszkańcy odległego Cieszyna mogli napa
wać się idącą przez przestworza muzyką „sre
brnego dzwonu" jak go następnie nazwano

W roku 1915 podczas wojny światowej
władze austriackie zarządziły zdjęcie dzwonu
celem przetopien.a go na tak bardzo potrzeb
ne materiały bojowe. Na miejscu zjawiło się
kilku kowali, kl^rzy dużymi młotami próbo
wali rozbić dzwon. Wszelkie wysiMci okazały
się jednak bezcelowe, tak że trzeba było spro
wadzić specjalne aparaty, którymi dopiero za
bytkowy dzwon pocięto i odstawiono do
. Sammlungsstelle fur kriegsverwendungbares
Materiał". Z całą bezwzględnością przetwo
rzono 700 a może i więcej lat liczący dzwon
na lufy armatnie, które zaborcy jednak szczę
ścia nie przyniosły.

Zbipniew Piechocki.
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%p—e TEATR
KINO
IEJTRADA

TKATR IM ST WYSPIAŃSKIEGO
W KATOWICACH.

IIMRirAR
Niedziela o godi. 11: Konot rt Cho>u Priedn krtw

łtag-atraiu m Katowic - O godi )VSn: ..OJc.ec V ku.
lun*, dln Kop M>»)ow:rr. — O godi !»• .OJcI.C Ni

Huty Batory'
KI'JI. Bfc ..Cyrulik Wareti wakl".
•ii Stl Po.iad łn eg".
o (mli. 1:>: . ronini *nle(" dla Mx robot

iolo/o." dl.
Wtorek (
Uroda o i
Czwartek

B]h

Członeh „Heufsilie Parfei
"

skazani]
za defraudację 100.000 zł na szkodę kop. „Szyby Jankowice

"

Cyrulik Warszawski w Katowicach.
We wtore\ Vt hm o v<d«. W wyatn.pl po Ml dr
aetatai koaaełeta* mptt C*nallka liwmllwi
t fri.l • fj I i.-ni Jarom we wspanialej rewii w
reaaei p t. ..KIMŚ I nu awarioiicokoali- • •.i >.iląal atoaH
Marian Beetsea. Berta hunio
• rt* besale ludwik l-ewlnskl.

1 nyek Ml aklMi
UAl !| backyt. atru. t.l iM

da
•Ircha.

i••. otwk aai
laaa Zofia T.

ot.ok Jaros;
•MMI Inuy.h

„Harnasie"
Karola Szymanowskiego.

N.i wokandzie Bada Aptłaefjnags w Kato
wicach inalaala ita ireioraj asnsacyjna ipra
w.i praaeiwko kasjerowi kopalni „Szyby Jankon ra" m Bogńaaoirieaek — Brunonów:
Arndtowi

Armii |ako kaajat kop.1Ini.1ny dokonał w
ciaaia od 1927 do 1038 roku szeregu malwer
facyj, sl.1Iszow.1t kwity i km>qi handlowe, sni
(zczył odpowiednie podkładki dowodowe i
wieeicie przywłaszczył (obie 100 000 zł.

Aferę wykryto w naatfpojąey sposób- w
dniu a lipca ab. roku mieszkający ponad k>
kałami kasowymi aadinapaklor RÓralcay Tau
bat nawały! w swym pokoju dym który u
cbodzil / binr mieszczących s;c na parterze

Niezwłocznie posiano na parter kilku strażą-1 Uadanie stanu ka-y wykazało że faNzer
koj* kopalnianych, którzy napotkali o godz. stwa Arndta ciasna, się od roku 1917.
6 15 osk Arndta, który zajęty był „przeglą Porównanie głównej księgi katOwWJ w dy
daniem" ks<U kasowych Tak wczesna pora nfceil kopalni z k«:ągą. prowadzona, przez
zdziwiła wszystkich ivm więcej. Ze zwykle

ndt znacznie później rozpoczynał urzedi
wanie. Z ogniotrwałej kasy unosił się dym
Kasę otwarto i stwierdzono, że tleją w niej
księgi handlowo i teczki z kwitami oraz ra
chunkami.

Przeprowadzono natychmiast badania
kaiaj i stwierdzono, ze braknie w kasie 100
tysięcy slotych. Ponadto stwieidsono, te Arndt
zalegał s raportami miesięcznymi od trzech
miesięcy.

i»t,
•kin a;maja' 1r/a.n . cml/ M da Pętaki Ilil.t J

IBI lepUft

« lary wtecier iśiaesrafieany. na Mery rioza.
lr.oic »•«.•>..ikim „Harmaato" K Szymanowskiego w
Sikorao)art .i BtryjeSebleJ, dalej ..Weeete W ojcowie"
I bajka .Mi .in.,1

''
•oap4> len pasa araraeawą wy

atąst laSjęią w Katowk tak. BaaaaM balata i'ciy «o
oStwaiaj swe kreacje rrzy diwlokaeb orkiestry

•wtaraa, rieseae] i » ••ajnMw. HedMe to jedyna w
t>m reeaaja ••••»! atrakcja taneczna, na Jaka drugi
rai dluco n.un i r/> ulrlr cirkać. Illloly do nabycia w
ka*le teatru, t. I

Najbliższa premiera
Teatru im. St. Wyspiańskiego.

Juz :"9bm.na'blif«za premiera Teatru pełny nie
frasobliwego humoru i keaalsaa arteoeil „TrsY" nie
arowaaae] aj rkl swteeaktej A. Ikiakaiiialaei i U.i«r..'>i>.rt trtaneM Bteakaektesj*.

MIFISKI DOM l UDOWY w Chorzowie:
Dzisiaj — „Opowieści Hoffmana".

Na lakofWcn e blcfnccro aełinu oprroweco roatanle
wy.Mwloua w Miejskim Potni: Ludowym w Chor Jo* le

i'le Z3 b m. o «od/ 20 fHnt..Myc7na opera J.
OKaobacha .Opowlaacl Hoffmann". W partiach alrtw
ryrh: łwlatowcj eławy łpiewa. rka Ewa BAKPROW
SRA-TTItSKA Kdward Wejala. Adam Maranek 7o
flj Baratewaa Maalalaw Krurer Jan Ułudy Zwlek
• /niia erklaatM I chor Dyryguje J. Stlllrh Re»y>er:

B vty do nabycia w kaaie tentru. Ilony
•Dl tkow e ol aw atne

7. ok.i- I Juhll.
 • uaaakoa

Katowic w* ,» • «BtofaM taroaakiaet' •, ini rit ii
Hildy w cen
U«U». Abo

Ponad śnieg ...
sn-letnlej pracy artysty

r] Teatr Im. et. Wroal*««kl
e .torek ?G bm. r> eo<lx. ?C di
I „ronad śniea: bielszym ale «t

>cxywa w rekach Wandy S emaazk>odS5-rdoal?.?" do nabycia w
amenty 1 bo.iy znlzknaie waZue.

REPBRTTAR TEaTRD
NledileU ?3 kwietnia o «r.

tnana" ope-a t akiach Offe
Wy -r\ o irod 20: »V«WM

lana Zeron-«(,:.'Kn.

..Opowlełc' llnff

.., dramat Ste

Arndta wykazało. Ze po odliczeniu brakują
cych 100 000 zł WStystkia inne po/vcjr> siej
zgad/aja Czy prędzej czy później iptawki ka*
sjera bv się wvd.iłv. ponieważ zaprowadzono
nową ksłaaówoac kasową z mlaaiacza*ml ra
portami, których jednak Arndt nie mógł wv
konaó i zwlekał z ich przesłaniem tjs astltrall

Po wykryciu niedoboru Arndt tclosil sję
jako chory i przebywał kilka dni w le<vn:rv
Snółk; Brackiej w Hvhn ku. a aastapn'* został
prze-łanv na tl tygodniową obaatwacia do m ej
scoweijo zakładu pych;atrvcznego. gdv* udi
wał obłęd Orserzertie lekarzy wypadło na
niekorzyść deirandanła.

W Httopadsia Arndt etan.il przed Sadem
Okresowym w Rybniku ; w wyniku rOłOrss/y
został skasany na 2 i n6> rokn b»xwsol«dnegc
wier'enia, oraz na 300 zł grzyway.

Na wczorajszej ro/praw:e apelacyjnej de
fraudant twierdził, ze brak gotówki można so
bie tłumaczyć błędami buchalteryjnymi Do
wzniecenia pożaru ar kasie równie! => »:e

przyznał, oświadczając, że ezSjsio bvł -am •
kasta 'o móeł w inny spo«<Vb dokumenty usu
nąć Oskarżony usiłował grać rolę niewinne
go baranka Sąd poznał lis. jednak na kome
dianckiej grze oskarżonego i zatwierdził wy
rok nierwszej instancji w całei rozciągłości.

Na Btartinesis sprawoadania arswada za
znaczyć, że Arndt i**i gorliwym działaczem
. .Junodentsche Partei"

Z uroczystości złotego jubileuszu artystki dramatycznej Wandy Sicmaszkowcj w Teatrze
ras. St. Wyspiatiskiego. \a zdjęciu Jubilatka t\c środku) w otoczeniu zespołu i gości. —

TEATR NA PROWINCH
alek1btac(Od 20TVPRZE — ponledttlki ' •

TRZYNIEC — ponlodrlałek 24 bm o (odr..•ad taHaa"
mTaZTAT — wtorek K ba o godz. 19.30*
RIEl-.sZOWICE — froda 2« bm. o godz. 1?30: ..Ojcle

Rlkalai
KHOTtOW - czwart.k 27 bm. o godz. 20: „Ojciec SI

k

. .Ojciec
1

„P o

,.Ojciec

Katowirp

KINOTEATRY n
rvpiTni.: . .r ..ni rowb.
( MINO: ..Nie aaalil o
Ft-iiM'

!; . Skradzii
rOLOSSECM: ..Se
BTTLOWT: „Biały
CNION

KATOWICACH:

.u i.

.Imowlć kobiece".
zycla"
t DWIT**.
t>l- (\erdl).

„W aldłach inoeet**.

Z POSIEDZENIA RADY HMINNKJ
W PIOTROWICACH

(K)18bm odbytasę rx)'5|echen,c Rsd-y jim'n
nej w PiotrcsrJcacw, r.a Mdrysa asltwal nt Jedoo
Rtoint tsjtjstiir^ibowsri P O P w wyectjcwei ^(XK)
i\ I 2 cib!-ifaejc na FON pc 100 et. Rada g-m 'rn ia

p:-7jw\
'o de w;:d,,m(ś:: pfcjmo Woj. KotZfftatej

Possccy Erieccm — stik:ja cjrrc<iv* Joi
ak ;h o pi Ijiitutia sflb.vcTK.ij- w kwtc<? 20 000 ZJI
na ZŁfcuip te:er.nj pc.d bjr.kwę csrrcdiu Jc«łni av.
ak°«fO : "JSłiBjls vg <lę ntl laksjp Rium.u n:i ten
set w zw a*tia z bud owe, kaasl'«sej' pcotaoc

Prsy saparcin atolca, wideciach podbranita i
ogólnych dolegliwościach, BStBralns woda gor7,'ł
Francisika-Józela pwWodoiS «zybk e i DMItS »'
próZn en o zspoblefla C7ęst'>krer^ pawpisała za*
paleń a wyrnptka rnbac/kowpgo. Zap. wasz 1 li

Psjjrrwna
SERIA WYPADKÓW DROGOWYCH

W PSZCZYŃSKIM
(P) W ob CTwarttik nieznany rowerzyst*

jadi^c at Jena Kurp?a w- P»z«y-n «, pzejeohał
8 lata esrc Gustawa BMsaezjiktk. srslcii'ek rzneo

Z ŁUPEM WPADLI W RĘCE POLICJI I chi.pak d<zinat kcniuzj! na całym cele Baal
(sn) Policja chorzowska przytrzymała Jana ' re^a. £ "***&»'*'««*• Oksl ecarne dz ecko

Harklewkt z Chorzowa. Piotra Mana Jana Da.19****K •'"••'** do *•?• ***** 22
: ' obal i Brzei B), którzy wleil we wor-'™*0 dn:a wjeczr-rem na sklisilSsnet dro^
ant i. zyska kulkowe srartosc około ^50 P««y|n.ai - Oeaaalkrw n - ^^ adsejyi rt

złotych /- wztleda aa to ii osobaiey a mętne !_'•'••!• Wmmf. \ti*#**J przez wlas-ceJ#cy
(i(j tłnmaczyll p >1 rja :ch przytrzymała ; stw er
d/la. la [--żyka kałkows pochodzą z kradaisty
dokonsnej w bueia ..Kunogunda" w BrzeźnachNiefortonn słodzieie osadiaa zostah w areszcie.

POŻAR W WĘDZARNI ŚLEDZI

EdillUUda Ratajezyika, k-ui>?a z, Kat</w;c (Ja« i?J
kńsika 6) z samrochcdim SSOk, ktrewenym
ppz<-z szofera Wawatasa Maskąai i Eoswtdsr.
Wskutek z<k^z<.m;a sr.incchód Rstadtraslrs sassdl
u\> rewm, zaś k:erc\\x*y wywali z wys/sdksj ba*swcriłcii. R6wn ei w dnti 30 bm. sesBorsirtd.

•) W arbiSffly p:«t*k m pdźnych godzinach I ki<ir<ywcny przez Mojżes^ 8d.mftt* z Cisdka

ZOKZA: .P I..tno xrtrad;
BAWODCia - ATLANTYK: „Pnifca młodość" orai

Swdprocr.ini.
BOOTJCICa — r.y.lhTA: „Ziemia Wogoalawlona" I

aJ • ciny po.s.-lg".

Inne miejscowości:
T1IM.\ — MIEJSKIE: ..13 krze*cr\
IlIEl-SKi — A POLL O: „Niebieski ll«". — RHIJO:

„Verdi".
BiaUZOWICC - tLABKIB: ..r. milionów azuka

epadkobiercy" 1 „Zbrodnia w Miwite Carlo".
CHROPACaOW — APOLLO- „Wielka 1 mnln m:lo«ć"

1 ,.0,t,itnl akt zemsty".  COLOBSEUM: „rhlceo"
1 „Ten ktoroio ul:orhałam"  DELTA ..Omnlra"
1 „Kala Nas"  ROZY: „Naora *onrcłka" 1 „PMeń
aa wyśrljtarh".  RIALTO: „Detektyw w Honolulu"
1 nVto*ć w maaca".

HAJDUKI W - SL.\PKIE: „Ptnde.nt i Prag!" orai
_laatiesb~

JAN0W — S?.n\*CE: „Oatatnla Brygada" I „Priy
Sodn w Szanghaju".

MIKOŁÓW — ADRIA: Marko Tollo" I nadpmsram.
MYSŁOWICE — ADRIA: „Wędrowny nnrM" orai

BaSprogres).
MYSŁOWICE — ODEON: „rrzygoda Robin Haoda"

1 „Porsweeaa".
NOWY BYTOM — PATRIA: „Plerwmia mltosd pen

ajona rek" I . I leldi".
PIEKARY SL — APOLLO: „Królowa Śnieżka" 1

Sohry radrrour:im.
PIOTROWICE - TIAST: „Druga młodoać" I „Krzyk

•llcy".
RYBNIK — APOLLO: „Pani I cowboy" oraz ..Za

lega n cuetrawzonych". — ISWIT: „WK.czegl" I ..Ka.
nrya mtodnid". HELIOS: .La Habanera" I Trojka
Łultajfka ".

BUDA - BAŁTYK: „Wladciyni dżungli" I . Młodo

ctTi. n z/v\ ajaaaa i owiewaj aanaiaacy p\awaae • i ,
wicno erzęść keltów plBsletyd n-a wtsSCCĆeil I E. (jul™, **!!

p. rzy!^ '. \vh par.ti. W cc'u BaoSSBOSBBBJa sta^u .„„^I1;},, «;J ,
iprattTKg-c u:ri'W£Jcu'K s>ta'"ui

.w sprawę u'.r zyimy
•wtinja 0(7SJtoBO| i BOSSJ%dBsa w pin ae PJotrowr
ce. Dalej Rada gam .nna pczĄue-^ do vr adc-nir^ci
prrtoiaft z rew^j: zywj-czajnerj, przeprcwadzciiej
W Kasę Urzędni jrm n-nesro. W ctlu p.din.es em's
i up;cik-«ez«ti a meji*.xwo«c; Rafia SSB'HBB pc>s'a
BOsriBS Bttalld 6 premi ze najlcpcj up BaBSCta*
batwtfl •wBJjbsdBiS cfcia żywymi: kw'S*BCS1.

eczoraych >-t;az posaraa znalami wana została
wybuchł w wędzarni śled/ Sjiyry
przy ul. larola Mark: \ W p SCI

paliły S:Q przyrządy służące do suszen:a śledź .
a następnie dach wędzarni. Ogień ugaszono. Mia
ły B l -a znaczno.

trcwc, ja«inc ul. Rybn.okf) w M.ikokwe, naje
cbsł na przjidróż,ne drzewo I wpadł do rowo. Dr
J<Aufj Spyrflsa ze BacaahowSEJ cdn ó

Jl powa*ne o
kaileczen.s gyłc/wy i twarzy i został prz>ow ezicny
do awaVsalB w Mlstirirwya. »a« Ateata Łaiaaaf i
sBffcr SeJ •r.$rrT odniet&i lżejsze ckcCeczen a.

ZEDRANIA O. Z. N . W BYKOWIME
(K) Oddalał OZN w EyfcorWioN Btiąilll wio

senną aabawc. z której IBjejtj d •chód przezna
cz<jio r.« FON Zaibawa. pcsąonrija z aanakarlaai
o nag-r <ly. o&Y^d s? d'aja 10 bm.

WIEC KOBIECY W NOWYM BYTOMIU
(K) W Broda* cV.e 26 kwe'n'

a br. e^Ubędz,;*'
s'c w Newym BJI'OTIIIU w sal: K^yna tfotaiioaa
^o o g <ła. 16 ariaa k<b'et atwSrasajasaoarpek I pje.
ttlzWSełpoSBCByth t njzsn ^r/warry przez O.śroatk
Prcpagafldy Pcgo^y* Marauntgo.

fhorzAw

Poetka-filozofka

wyiBSOPIBNICB  rOLOSSEPM
Bek" I .T.il -mnlczy Klepiec"

sWIĘTOrilŁOWICK — COLOPSEIM
Bada" i „Szarlatan".  APOLLO: .Rtiol
I „\yłndca nreril".

TI1ZY.NIEC  ŚLĄSKIE: „Marla Ant

„W iórowy nl?n

| NOWY ODDZIAł. KOBIECY O. Z . N.
( —) W Chorzów* . PoliuAiu oaTbyto *e JB.

brrm.e BKaWtTOarTkM Odtfz «hi ień-^k ejfc OZN
Zobrafl.: paatsjBOwl! pcinje^ść łwfite nf ary no
rwz" cibr<yny n'rpc<31ci?lc<śc Państwa PdsikeffC
rTsz ochwii 1 rezx'l"ucje, wrzywaj«j,cą w^zyatlkic

Oatainia bry- p<M<' rk kcr^Hilidacj rw.ro<ic/wej Ra aaTaJasal kr>
Pragl" K-^W-™» «r ,„.,. V, fVZ.V

POCIĄG POPULARNY DO JASTRZĘBIA
ZDROJU.

i b;ecym w rafirach OZN.

WYKRYCIE SPRAWCÓW KRADZIEŻY
BIZUTERn

(^) 18 bm aglnszono policji o flnrrałej kradzie
ży żelaznei kaeetk. zaw>rającej biżuterię war

f—) Na niedziele 30 bm Litfa Popierania To- tosc; 1500 zł na szkodę. W Ihelma Muellera z Cho
rwetyki deletfalnre w Katowicach orjjanizule po- rzowa (Dworcowa 2) W loku przeprowadzonych
ciąg popularny i Katowic do JaatrzęMa-Zdroja przez pnl:cję dochodzeń udało (tę wykryć spraw
Pociąg odjedzie z Katowic o gods. 7.20. przyj, cę kradzieży biżuterii ktńrym okazał gę częsty
do Jaatrsębia Zdroju o godz. 8.58, powrót) Ja- RO£Ć poszkodowanego Ry»zard Hadalski z I/p;n
stnąbie-Zdrói od|. 21,28, Katowice pray,. 23,14. j (Szkolna 19) Kasetkę odnalez.ono w mieszkaniu
Craa przejazdu tam i powrotem 280 zL ' Hadalskiego. i

Znam dość dokładnie pierwszy tom Jani
ny Z;:l)ic-rzewsk:ej wydany dwa lata temu p
L: ..Przez iląakie okno". pom:mo tego nowy
jej tom je<t dla nin.e prawdi'wą niespodz an
kq. Ciekawe wiersze p:erwsze(-o zbiorku nie
rysowały nam jeszcze wyraziście prof.lu ar
tystyc/ne.'o poetki, nie dawały nam Wglądu
na pełnię jej duchowości na kierunki jej aspi
racji, a nawet nie zawierały zasatln;ezej kry
atalizacjj form Nowy zbiorek pt.: „Myśli na
zwiady"... wydany wlaioJa w bieżącym roku
jest moim zdaniem dużą rewelacją Na na
szym skromnym i jakościowo i liczebnie Par
nasie kobiecym pojawia się nowy typ poetki
f lozofki. mającej w naszej literaturze bodaj
że tylko trzy poprzedniczki Marię Konopn c
ką i z żyjących Marię Jasnorzewska oraz Ka
zimierę Tłłakowiczowną. Wymienione poetki
poświęcały na ogół tylko pewne jzrupy zawar
tych w różnorodnych zbiorkach poematńw za
eadnieniom filozoficznym, rozmyślaniom nad
abstrakcjami, dociekaniom nad zadaniem
człowieka i artysty. Zbiorek Zabierzewskiej
pomimo znacznej objętości (około 00 więk
szych i mniejszych poematów) przepojony jesł
ałkow cie treścią filozoficzno refleksyjną

Nawet lak pozornie proste opisy jak ..Nad Sa
nem" lub „Wieczór za Miastem" — przera
dzają się w rozmyślania przesiąknięte inten
sywną treścią uczuciową. Autorka wolna jest
od wszelkiego erudytyzmu, popisywania się
tym lub owym systemalam mydli jej rodzą sic

spontanicznio znajdują kształt, barwę i har
monię w umiejętnym zestawianiu słów i
wierszy Każdy wiersz w zbiorku pełni odręb
ną funkcje dorzuca nowo zagadnienie lub no
wą refleksję. Możemy mówić o różnorodnej
atn>osferzo wierszy, ptiyż wielka jest skala na
strojowa autorki zdolnej zarówno do skrajne
go pesymizmu, jak i pełnego zrozumienia dla
chwil jasnych, radosnych, albo przynaimnej
beztrosko pogodnych. Koloryt autorki operuje
raczej światłocieniem. Wrażliwa na ciemność
i na kolor biały na nasilemo blasku, czy gry
cie ni, zbliża się typem swej twór czości raczej
do grafiki n;ż malarstwa wielobarwnego. Sil
ny u niej pierwiastek linearny wywiera spe
cjalne swe piętno. Silne napięcie dynamizmu
muzycznego i poczucie rytmu narzuca ru!ar

ną budowę rytmiczną, choć tu i ówdzie prze
chodzi na wiersz wolny lub prawie wolny.
Ulubioną formą )ej'konstrukcji jest dwuwier-z .
Formalnie zbliża się ona do poezji Skaman
dra ale w słownictwie widać korzystne wpły
wy nowoczesnej metafory, którą może stosu
je z zbytnią wstrzemięźliwością.

Poezja ZabierzewskiejZelechowskiej od
biega daleko od wszelkiego materializmu, od
chamstwa, prostactwa modnego zarówno w
dzisiejszej poezji jak i prozie, dlatego dla tych
wszystkich, którzy oczekują od sztuki wzlotu
w sfery idealne. bedz;e ona prawdziwą roz
koszą i dostojną strawą duchową. W.J.D



rfr. i Tl Niedziela, dnia 23-go kwietnia 1939 roku. Słr- II

Nowinki FOXA
AL JOLUOłJ WRACA HA EHl.AH.

Wiiya, / jiumiiii plorwezy nim <uwi«kowy, otwie
rający sowa. rpuki) w kinematografu By to ,.opiewa
jmy l.lliłll" Z Al JnlłOIKUl W roli IllMI H Al Jolaoutn ci'jako .historyczny" aktor filmowy, człowiek,
który artwulm.joniKiwal li; Muzc Obwula wylwcrula
,.2<l1b Onlury-Foi" zauugutciwala togo awk-tnigo ople
waka dc> nowego filmu muzyczni-go zukrujonego na
wnika łkał* p. t. „Kom od Waalilugton 8quara". «
ttnryiu otiok Jnlx.ua r!..wm, roli, zugrnją: Tyniuo l'o
wtr. bonatar „Suezu" I „ilurll Antuuiuy" oraz Alit u
Fajo.

SrBSCER TRĄCY... KPESCKR TRĄCY,
Tm «niki>m!ty aktoi ).^t obetniu rozrywany •fSSt

wielkie wytwórnia amerykenekle. co motou bardzo ła
two irn- . uniiei. jaall etc. I ;aty Jago popularności p"«r od
l>iibllcauo'< I. OhwMl* »>ti*..rnln .,2uili Cenimy - Km"

ŚOSrala taajs v.. Bielsloga aktóri <i" n.otuiniental
neuo filmu SgnotOf* nu lit- dramatu znanych baSacgJ
rnazrz afryUah li uh Ptuuleyu 1 Mylnpatoua. Spencer'Iracy zagra rulij Btanltya. Obok nlegu wyM.ip; SjłS
<lziutku łS-lotalg Naucy Kelly, kierej llullyaoud ro
kuJU wielka Karlej.

PKI:ZYPI:M urcOLH KAIKRASIK.
Jadna z nujwn.uii!al. -/y ili sngtggj dziejowych Sta

nC.w Zjednoczonych A. P. prtljrioBt Abrahoni I.lmoln
nkaśe al« na ekranie w Interpretacji ówletuego aktora
ukraiiow amerykan,kich H-ury Fnnda. Klim blogre
fn/.ny na tym tle /realizuje wytwurulu „auli Cenluiy1"»" vv» znanej lltukl Khrrwooua p. t. ,

'
lue Uwgfgf

I inni Weet".

Kin WTMĄLAtt TEl.EFO .VT
Pytanie zupełnie nic na mlejacu. Oczy u ne, w IW.

ecy wlBd/.a dc, kOMU, la wyuulazcą tolofoeti byl Alek
eander (Jralnui Heli. JIKO to dzieje zostaną pi zeule
•ai • i.a • kr..i> prz'i *ryt* orało ..-oti> Caatarf.rog"

lowrta [ifmla DO rui. IW p. t „Graham •otl".
K ol. ' wyl.ala/.i-y saara popularny aktor l>ou ^\ni* • h^.
Panuirka )egja be.d/ie I OtjOlU Ynung.

AIUHA .v .i nua lOTMlOtM.
Po farcyniilącel opown-fcci i lyotO Iniuikow, kt-Sra

okoaaii wwaywtkls ekran*, • w która] umil Ipascer
Tia.y I link Oablo, pewotała w Hollywood uiodu na
film- loiuli/.e . które zyskały tak wiotkie DOWI
po«rńd pwMtesaetel Wytwórnia ,,2flth «Vntury-Ki.x"
poatuuowiU ula kła owwyni pędem I giwaHaSWSiS film
lotu.czy, osnuty jednak na tle przety<! I przygód dziel
nych iv. sok „po fachu" IntuJuceJ Amy
Mnlllson I traglclola zaglnlouej Amelii Earhard l-ilin
•••n nazywa e:e .Tali •gtia", u gra|^ w nim: ODoatOBea
BotlOrt. Allog Ptyt, Na ry Killy I Charl.» Kurnll.

DON AMrcilE JAKO D'ARI.\<:S.\S.
Po,.ularna powied Alek.; odra lnimati p. t. „Trzej

kfouklOta rt r", zuatuje ObOOSlg prztlranaportowauu na
okroa w ftarato. koggodlowoi Koi Atu«a r
Aratni»a B<awtorgooo t/ojmojilgło] tioj.e kom kow, bre
clom RU». d'Art.ignana taa aagra Dluirńwoany Don
Aiuerhe.

RADIO W BRSOCMCn AW. JÓZEFA
W TYCHACH

CT) W Tychach znajduje ai« S|erocin|ec poH
wezwaniem «w. }>•/• ',, I)z'atwa z Sierocińca,
spragniona radia iwrńcila się do NtAftffgj Ka.
dia o flfiarowan:p ndlirimiki. który znala/l \
w Zakładzie w nkr»-s|e H« ,at Wielkatiocnych. O
becnie dzieci n,|ilevl»l> pj-.mii z serdecanym p •
dziękowaniem za piękny podarunek gwiqteczpj.
Uzieci p|sz)|, że modlą eir ca ofiarodawców (ld
hioroika radiowego, który daje im tyle rajone; i
który był dla nich dotychczas przcaaii<lvrn aie
Zfgzczonych marzeń. Na śląsku znaidujf się kil
kadzie»ląt sierorinców. w których przebywają
dziec:, pozbawione rodziców i rodziny. Ciy nie
7najdą się hojni ofiarodawcy, którzy piidarujy
SJirocińcom odbiorniki radiu*'f, r ozj a^n iajiJl.•
dziatwie azare dni ich codziennego życia?

SIARCZYSTY POUCZEK
(V) 26 września ub. r. w Starej Kuźai do

ulo do kłótni pomiędzy Jakubem Hartusem
i niejakim Nowakiem. Nowak uderzył przeci
wnika w twarz tak silnie, że złamał mu
szczęki i uszkodził Rałkę. lewetjo oka.

Nowaka poci.icnięto do odpowiedzialności.
Wczoraj Sąd Okręcowy w Katowicach skazał
,»o na 8 miesięcy więzienia.

CAŁE GOSPODARSTWO POSZŁO
Z DYMEM

(P) W ulb. ezw.rteik wieczorem w demru tn e
tdkąkóftt PawJa Sarcumka w Czerkcwie wj-łmch}
potmn, n!szołjjie cały d<im c.rez z-abaJcwaflia po
.-•Pnfi:i.rx-ae. WiraB « MfMMl siana, slcitmy, zbfia

nn- : '. ydZ
':.Jini.i Tolniozyimi. Szkoda fOlBBmti penad

IO0O0 *ł. W Uikiu «MjprMh doohniii^ń ustailo
TK, że pr2j'«ffijuwi pcża.nu byU wsdiliiw* budtwa
Ikotnima.

Rybnik
NIEDZIELNT DYŻUR APTEK I LEKARZY
^R) W niedziel? 23 bm. pełni w Rybniku dy

żur Apteka Mar.ańska, a dyżurnym lekarzem jest
p. dr Kubeczko.

Kino „Świt" Rybnik
Wyświetla do wtorku dnia 25. IV. br. włącz
nie najnowsza, przebojową komedię polską p. t.

Włóczęgi
W roi. gł . SiciepRo i TońKo

oraz S clańskl, Cirosówna, Stępnlowna, Fertnrr
I Inni. (1184)

ZNÓW POŻAR LASU.
(R) Ostatnio kilkakrotni* notowaliśmy pożary

lasów, przy ciym stwierdzono, że winą w każ
dym wypadku ponoszą osoby nie przestrzeijafąc*
przepisów ostrożnego obchodzenia sią z ogniem.
W dnia 21 w godzinach przedpołudniowych wy
buchl po ras trzeci w ostatnim czasie pożar w
zagajniku lasu państwowego w Rybniku l'aru
szowcu. Pożar stłumiony został prsez robotni
ków leśnych, tak że snlszeeznlu uległa prze
strzeń około pól ba zasadzona drzewkami so
snowymi. I w danym wypadku ustalono że po
żar powstał wskutek nieoatroieżngo obchodze
nia sią • ogniem.

Katowice dały na Pożyczkę Lotnicza
ponad 16 milionów złotych

Społeczerislwo m. Katowic subskrybo
wało do dnia 19 bm włącznie na Pożyczkę
Obrony Przeciwlotniczej lb^O-1.490 zł. De
klaracje subskrypcyjne podpisało 20.416 o
sób.

Na kwotę 16.604.490 złotych złożyły się
subskrypcje: ciężk. przemysłu na 8.048000
zł, pracowników umysłowych prywatnych
na 1.047.000 z!, urzędników państwowych
1 438.000 zł, robotników 606.000 zł, instytu

cji prawno-publicznych na 2.073.000 zł, han
del 567.000 zł, drobnego przemysłu 862 000
zł, instytucje finansowo publ. prawnych
615 000 zł, wolnych zawodów 315 000 zł,
rzemieślników 46.980 zł, rolników 11.000 zł,
emerytów 15.380 zł i innych.

Niezależnie od powyż-ze^o pracowni cy
Magistratu m. Katowic subskrybowali na P.
O. P . kwotę 140.000 zł. Poza tym pracownicy
miejscy opodatkow ali się jednorazowo w

Sprawozdanie ogólne Polskiej Chrześcijańskiej
Kasy Bezprocentowej z jej rocznej działalności

Katowice, 22 kwietnia
Dla zorientowania ogółu oubliczności o

potrzebie rozwoju Pol Ćhrz Kasy Bezpr. na
terenie Śląska podajemy ilo ogólnej wiado
mości rozwój i działalność wyżej wymienio
nej Kasy. Projekt stworzenia bezprocento
wego kredytu dla udzielania pożyczek po
czątkującym rzemieślnikom i kupcom, a tym
samym położenia podwalin pod przyszłe,
mocne polskie i chrzcści'ańskie kupiectwo
powstał w Związku Pań Domu. Inicjatorka
mi były: p. dyr. Obrąpalska, p. dyr. Rudow
ska, p. dyr Szetferowa tfaz wyłoniony pro
jekt szybko nabierał realnych kształtów
W dniu 10 marca bi. odbyło, się Walne Ze
branie Pol. Chrz. Kasy Bezpr. pod przewod
nictwem p. Ciszewskiej, które zamknęło
pie-wszv c!..es rocznej pracy. Ze sprawo
zdań wygłoszonych na zebraniu wynika, że
na pierwszym organizacyjnym zebraniu w
dniu 7 marca 1938 z dobrowolnych s kładek
zebrano sumę 360 zł Od tej sumy doszliśmy
w ciągu roku do kapitału zł 8339,04. Przy
czyniła się do tego energiczna praca całego
zarządu, ludzi bez:nteresownych i oddanych
sprawie, jak również zrozumienie wśród spo
łeczeństwa o konieczności popierania tej in
stytucji dobroczynnej, gdyż środki swoje
czerpie głównie z datków ludzi dobrej woli.
Praca poszła nie tylko w kierunku energicz

nego zdobywania pieniędzy, ale również w
kierunku zachęcania drobnego kupiectwa i
rzemiosła do podejmowania wysiłków two
rzenia nowego, zwartego i przygotowanego
rodzimego kupiectwa W tym celu Kasa
Bezprocentowa udzieliła już 28 pożyczek w
kwocie zł 2810. Zawdzięczaiąc oddanej pra
cy, odczytom i ogłoszeniom Kasa zyskuje na
coraz większym zrozumieniu wśród społe
czeństwa jak równiek jest wiooczne coraz
większe zainteresowanie wśród ludzi po
trzebujących, posiadających pewną inicjaty
wę a skazanych przez brak pieniędzy na we
getację i nędzę Dla przygotowania nowvch
kadr kupieckich zainteresowaliśmy naszą
pracą wszelkiego rodzaju stowarzyszenia
przygotowujące młodzież do pracy Począt
kujący kupiec potrzebujący porad i wska
zówek fachowych, może się zgłosić do biura
Firmy Ginter i Gierliński, sklep koloniany
przv ul. Piłsudskiego 11 po wyżej wymienio
ne porady. Ustępującemu Zarządowi oraz
Komisji Rewizyjnej w osobach: pp Obrąpal
skiej, Rudowskiej, Szefferowej, Przybylskiej.
Jabłońskiej, Morawskiej. Siedlewskiej, Roeh
rowej, Bogdanowiczowej i p Gluzinskiei za
owocną, bezinteresowną i pełną poświęcenia
pracę wyrażono serdeczne podziękowanie

Adres Polskiej Chrześcijańskiej Kasy
Bezprocentowej, Katowice, Mickiewicza 10

wysokości 5?ó mieMęcz*iych poborów na F.ON.
Do dnia dzisiejszego subskrybowano w

chorzowskich placówkach subskrypcyi«ivch
na P. O. P. ok 4 miliony złotych. I tak: w
Banku Polskim w Chorzów e 2 miln. zł, w K.
K. O 1.300 tys zł. w innych 60 Otys zł.

Tarnowskie Górv
WIEC KOBIET W TARNOWSKICH GÓRACH.

(T) Ostatnio tdbył si« zwołany przea Komitet
Propagandy i ( broi.y Wiec Kobiet w sali kina
„Światowid" w Tarn. Góracn. Zagaiła wiec p.
Micbnowkka. Następnie przemawiała p. Jarczy
kowa, która stwierdziła, że łront kobiet musi
być zorganizowany. Dlatego każda kobieta pol
ska winna podać, jaka — w -azie potrzeby —
zastępcza funkcję mężczyzny bidzie mogła peł
nić, lub jaka pracę będzie mogła wykonać, w
szpitalach, punktach żywnościowych Itp.

Na zakończenie p. Michnowska przypomniała,
że oprócz darów w gotówce na Pożyczką Obro
ny Przeciwlotniczej, można składać dary w zlo
cie i klejnotach. Prócz tego należy zbUrać w
domu stare żelazo, puszki od konserw i t p., aby
je mieć w pogotowiu, gdy osoby wydelegowane
przez Komitet przyjdą «e zbiórką na dozbrojenie
armii. Poza tym nJeży wiediieć jak ratować
najbliższych w lazie ataku gazowego, a 'V tyra
celu trzeba zapisać sią na 8—10 godzinny kurs
przeciwgazowy w Ośrodku Propagandy i Obrony
na ulicv Krakowskiej 15.

Uczestniczki wiecu wysiały depesze dj Pana
Ptt^ydenta R. P.. Marszałk Śmigłego Rydza, P.
Wojewody Grażyńskiego Ks. Bisk. Adamskie
go. Uchwalono też odpowiednie rezoluc|c.

ZEBKAMK r/ł.ONKOWSKIE O. Z. N.
W BRZEZINACH ŚLĄSKICH

(T) W Bi-ze-z nŁch Si. c<Jby»0 aę z*brjr> <XZN\R• •?«*•*> Iw-otra/Btfca pcik.ja
p Gl.fol.ch. Na FON uUzt

Lubliniec

Czeski terrorysta na lawie oskarżonych
W ub. piątek przed Sądem Okręgo

wym w Cieszynie stanął czeski terrorysta
Jan Czernek z Bystrzycy, członek osła
wionego ,.Czeskiego Odboju". Tajna ta
organizacja werbowała swego czasu na
Zaolziu ludzi, którzy n?. ziemiach odzy
skanych uprawiali robotę dywersyjną.

Czernek jako czynny członek czeskiej
organizacji terrorystycznej, przekraczał
kilka razy zieloną gianicę z Polski do b.
Czechosłowacji, gdzie zaopatrywał się w
broń.

Dnia 18 stycznia br patrol policyjny
natknął się w Łyżbicach (pow. cieszyń
ski) na dwóch osobników, a mianov. icie
na osk. Czernika i Pawła Samca. Poli
cjanci zauważyli, że Czernek ma coś w

WYNIK ZBIÓRKI NA DAR WIELKANOCNY
(K) Ostatnio pojaw.ly s.c w prasie D

•praw ołduiia dotyci i i11ufi
nocny w Rybniku, przy cym podano inaozn c
niższe sumy, co stan
tecztnstwo. JgAttn Korino w Ryłmkifl 11148.96
złotych w czym drogą ab 6rki ogólnej zebrano
ź.atil.OS zł. na listy zbiórkowe m wamtatach pra
cy złożono 2.021,87 zł i na specjalną listą wyło
żoną w ttanatwią t/płyaąio l '.'tu iłotyeh.

ODBUDOWA MŁYNA W ŻORACH
(R) Jak w swu.m czas .e donosiliśmy groźny

pożar zniszczył doeiczątnie prawią jedyną pla
cówkę przemysłowa w / raca ,.Młyny Amerykań
skie", które dawały możność zarobkowania klku
dziecięciu pracownikom Obecnja zadecydowano
odbudowę młyna, który wypoMta&Y w najnowo
czaśniejsze maszyny bądtl* stanów:! ostatni wy
raz technik. Prace nad u-uwan em nimow.sk znaj
dują suj już w pełnym toku i jest bardzo możK
we, że w jeMen. rb. młyn zostań e uruchomiony.

MANIFESTACYJNE ZEBRANIE
W SKRZYSZOWIE

(R) W Sikirzjvz<iw e r ilaylo «« s jłreja^ywy
Mirząidu m ejsc. Ocidzalu OZN larrotnadsen e
wajsjr/sjtk eh boiwajwj m \ org-mizscyj pcLskch,
kloce przerodź lo sę w w^ipamialą nraa feisitację
rpa.tric.tyvz.na, Ze(bnB.n e pr<rwa<iził nac7.rin k jpm.
p. S7.il<flti«la. W kcńccwyim t<pci>\i yy^zwał do po
wisze.(!hineigo mdiklai w oas%aJggrg«>ejl P. 0. P. Prze
ggWPtall fc w tik .ni p fjHfttm san pip. mgr Szcty
pa, Lupa LuJwiiit, Oś! zło Józei era* miejscowy
isa, pr^bas.-zcz sUkajH W aJ! ach.

PRZYTRZYMANIE PRZEMYTNIKÓW.
(R) Policja w Pszowie przytrzymała dwóch o

sobników, którzy posi..u..li przy sobie tytoń, sar
dynki, części ro erowe i inne towary pochodzą
ce z przcmytti. Przytrzymanych wraz z towarem
odstawiono do dyspozycji urzędu celnego.

kieszeni. W czasie rewizji, drurji oiobnik
odskoczy! w tył i zasypał policjantów
• .radem kul. Policjanci zranieni w nogi,
zwalili się na ziemię, a terroryści zbiegli.

W kilka godzin później na posterun
ku w Wędryni zgłosił się Czernek i za
meldował, że w Łyżbicach postrzelono
policjantów. Terrorysta skonfrontowany
przez rannych policjantów został przez
nich rozpoznany. Drugi zamachowiec
Samiec zdołał zbiec na teren Czechosło
wacji.

W toku energicznych dochodzeń usta
lono, że Czernek i Samiec należeli do
„Czeskiego Odboju" w Mistku, gdzie za
opatrzeni zastali "rzez b. kierownika
szkoły w Bystrzycy w granat z polece
niem wykonania zamachu na mieszkanie
obecnego kierownika szkoły w Bystrzy
cy p. Lasoty, albo na meiszkanie pastora
ewangelickiego w Bystrzycy, Karpackie
go. Terroryści zgodzili sią na wykonanie
zamachu za obietnicę otrzymania pracy
w b. Czechosłowacji.

Na podstawie zeznań przesłuchanych
świadków sąd skr.zal Czerccka na 3 lata
bezwzględnego więzienia.

SAMOLOT NIEMIECKI NAD GRANICĄ.
(L) 19 bm samolot jednopłatowiec dwusilni

kowy nadlecul od NageUchmieden prze* g.ani
ce polsko-niem.ecką w kierunku Łagiewnik W,
pow lublimeckiego, następnie zawrócił i odleciał
z powrotem nad granicę Miroo, że sasaolot le
ciał nisko, znaków nie rozpoznano. Motna jed
DUJ przypuszczać, że chodzi tu o samolot nie
uiiecki.

Bie'sko
/A\M»1)Y MODELI SZYBOWCOWYCH
(B) i  f0H nH^etfM LOPP w

ti w zw;uk-u z ©kręg*wy
nij MiKdjain LOPP ir.odo'., .-zyib.wców. wwiganiI*daaZJbm.za^'<dy eJimna*

.. j.- zfstt; ków o gejdjg, 9 rafM przy
P tdk go, ska^ saunc

chcd.m »djaasd na siart. W razie nepogody za
. Term n

n do dui a 22 bm. w O»rodlk.u Prop. LOPP
i. ,8 Mada 5,
Zaolzie
NOWE ZARZĄDZENIA WŁADZ SZKOLNYCH.

(Za) Władze szkolne zgodziły się, by w przy
szłym roku przyjmowano do ki. IH — VI gimna
zjów także takich uczniów, któriy uczęszczali
dotychczas do gimnazjum nowego ustroju.

Ponadto władze srkolne zamierzała otworzyć
w Orłowej I klasą liceum humanistyczno-mate
matycznego, o ile sią igłosi przynajmniej 15
kandydatów l rejonu orłowskiego I bogumiaskie
go. Rodzice retniów, pragnących nciąssczać do
tego liceum, wi. ni bezzwłoczni o tym donieść
dyrekcji II Państwowego Gimnazjum z podaniem
miejsca zamieszkania i za .ładu, do którego li
czeń obecnie uczęszcza.

RADIO
Niedziela 23 kwietnia.

KATOWICE. — Oodz. 6 15 „Surma lląikle". «.S0
Miuyka porai.ua. 7.10 „Tracę w ogródku warzywnym".
7 20 Koncert. 8 00 Dziennik noranny. 8 15 Audycja dla
wal. 8t6 „Kto przaonai osr>e do o>>ory?" — pogadanka.
8 S8 1'lyty. 8.16 Muzyka. 1.80 Odpu.t łw. Wojciecha 

umieją z Gniezna. 1157 Bygnal ezaau. j: 08 Pora
ayrn/on czny. 13 15 Muzyka obiadowa. 1150 Audycja
wal. lfiSO Recital śpiewaczy. li.tS Podwieczorekr mikrofonie. 19 80 'n niedzieli u Karlika briiu.

inoc/ka gro muzyka". 20 10 Wiadomości aportowe
'JO.15 J'rze«lad polityczny. Dziennik wieczorny Tygo
4n k dśwlękowy. 2180 Musyka taneczna. 21.50 „Były
sobie śwlńkl trzy., rrorak.e". 22 .30 Palary eląg muzyki
ar cznej. 28 00 Oatatn.e wiadomości dziennika wie
zoroego 1 komunikat meteorologiczny.

Poniedziałek 24 kwietnia.
KATOWir;: — Oodi. 5.» Weooly montat płytowy.

fi.36 Olmnawiyi.ii 6.50 Muzyka. 7.00 Dalenmli poranny.
7.16 Muzyka. Km i 11.00 Audycje dla ezknł 11.16 Mu
zyka likka II •••. i^yguiil ozaau. 12.03 Audycja połu
dniowa. 13 .(10 Aujyc'a dla kupcOw I rzemle«'nik6w.
Ul , I Zeapół kameralny I orkiestra klaayotna. 14 00 Mu
zyka rozrywkowa, lt.tn Wladomośrl bielące I giełda.
14.00 SlucOiowkako p. t . „Przygody ł*^k^a-Sa»»łlU".

16.30 Muzyka obiadowa. 16.00 Dz enalk popołudniowy.
in r«s WlMeSBOM cospodiirc/e. Wtt Recital fortepia
nowy. 17.22 .lilaly Aluler" — reportaż muiyciny s
ptjrt I&M Zn Bledsą. UWo Wls^oaooael aportowe. 19."o
Koncert rozrywkowy. 20.00 Poradnik aportc.wy '

.
"' I

Musyka. W.M l>.'iennlk wleizorny. wladomoaei m'
teorolc.Blc7.nc. wladomc*ci aportowe. łl.OO Utwory aakeofonowe. 214". „Wloena" — fragment a oratorium
„Cztery pory ruku" — Haydna. 22.20 „Droga przej
Ina" — etuchowluko. 2.1.00 OmatBle wiadomości dzien
nika wieczornego 1 komunikat meteorologiczny.

Redaktorzy działów:
„Z Hut i Kopalń" — Jozef Renik.
Dział depeazowy — Stanisław SzypińskL
Dział kroniki pollct jt.o-sąd<.w«j i lokalnej mia

sta Katowic - Wilhelm Mikołajec
Dz*ał informacyjny I kronika prowincjonalna —

Jan Kawalec.
Sport i wychowanie fizyczne — Stefan Kisie

liński.
Za ogloszenis — Staniata\. Rejmaniak, Katowice,
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Potężnieją skrzydła Polski
Dnia 19 kwletn u 19X9 roku /ln/,,n0 następu

jące dary na Fundusz Obrony Narodowej:
Agenr . czytelnio i pracownicv lł«iltinii i Sie

dem (ir(,.siy zlu/>l| na zakup bombowca pod na
swą ..lłezn*«>tny Kromek" 19".'.30 at l.]d a Man
io* a z Katowic 2 obrączki ślubne. I tir mml /and
Kit.n z Katowic 1 zegarek srebrny oraz 2 stare
monety srebrne. Leopold (Jn*s Katowice w o
hligacjarh Pożyczki Narodowej 200 zł oraz 41
BMBWłj srebrne stare. 1'an.stwo Nw(|VM| Ka
ISSlsS. ul. Kopernika 11 dw|e obrączki złote ślu
bne. K>ner l.eon katowice srebrną papierośni
cę, fiustaw Huraknłski Katowice różne przed
mioty wartościowe. Pow eck| Kato* xc. DffwV
wa S2 — I star cli monet srebrn>ch. Firma Ju
»«.'ia. właściciel p. KutterweU 10 szt. dukatów
złotych. au-tr., 1 zegurek *łJ,> męski z 3 ko
pertami. 1 SjTg—< zloty męski. 1 pjcrśc onek zło
ty damski z hr> Isntcm. 1 para obrączek rlotvrh
>luh..>ch. Dziatwa szkoły nr 28 im. Powstań
ców śląskich w Katlwtticfc. pochodząca ze sfer
najbiedniejszych /Ir/ils kwotę .'12H.S2 zl. Janina
1 .iM;ki Katów ce. Andrzeja — >* starych mo
net srebrnych. 1 sp)nkę zlotu. Dziatwa szkolna
szk,.ly nr 11 w Chorze wie. idąc śladem •Wajch
Ojców powstańców ofiarowała "a POH *aSS
swoje oszczędności, składane przez kjlka lat •
kwocie »lł..łl zł. "szkoła W > działów a nr 2 O*
njra Zachodn HO zł. S/kola Prz> spos<ihirn|a w
i.. »p Kodzinnym SS ll,ircmeu»/t-k CkSSajra II
zł. S.klasowa pnl>l:r/na sakslj powsz. nr 2 w
W. Hajdukach 2.11 zł. Szkoła powszechna nr '
im. St. Kon^r«kjeifo *'iesiyn 111.71 zl. Fwange
licki Chór Ksśriclny Cjeszyn M zł. Prywatna
s/k. piw-z . SS lt,>reni.ii>/ek [lligi HMf zł.
Kiło Polsk ego Związku Zachodniego Chropa
rzów 100 zł. S -klaaowa publ. szk. powsz. nr 2
Brzozowice . Kamień 71.30 zł. DzYci szk. p.iw.
nr 1 w M/ju C.orn>m ZIM zł. Publiczna szkolą
pow. żeńska Mikołów 210 20 zł. Zjednr rżenie Ko
biet ?>dowskich Malika 100 zl. Sekcja '*«" K
P W. Tarnów.k c Ciin 10 zł. Zje Inoczeme Pol
*k"ch Związków Zawód .w>eh Kuda M. 100 zl.
Związek l rzędników Państw.. S -morząd. I Kom.
Ruda śl. 92 zł. Zlikwidowane książeczki osz
czędnościowe 83.il zł. Powiat iwy Kom tet Kun.
duszu Obrony N-rodowej Rybnik 16.000 zł.

Sekretariat Wojewódzkiego K wis^rza Po
życzki Obrony Przeciwlotniczej komunikuje, że
w dniu 20 bm. na dozbrojone lotmctwa p Jskio
go dary w naturze złożyli pp.: I.enn Marcol z
M?łej Dąbrówki: 3 mark| n'cm. w srebrze ora?,
jeden talar pamiątki wy niem. srehrn>. Wiktor
Szymała z Piotrowic 1 złota obrączkę ślubna.
Juda Schweid z Kjto» c. srebrną panien śnieę z
monodramem. Fryderyk Hecker z Katiwtc
2 złote ze^arkj (damski i męski). Fw a i Henryk
Kanengiewernwie z Katowic 2 złote rbrączki ślu
bne. M kodem Fłenc z Katowic. obligacje Poż.
Narodowej na zł 130. jeden srebrny dol:ir. .

"> sre.
brn^ch rubli, 2 marki niem. srebrne i 1 koronę
srebrna. Stanjslaw B.iumirartcm, lek. dent. z
Katowic 20 zł. Wilhelm Klosek z Katowic. 15
marek niem. w srebrze. Marti ł.abedź z Milej
Dąbrówki, p erśoinnek i obrączkę złotą, łińm
szc-k srebrny i poł rubli srebrnego. Pożyczkę O. |
Przeciwlotniczej zadeklari»wali: Pszrzvńsk;e
Bractwo Uórnicze w Katow;cach 100.000 zl. pra
cownicy 11.700 zł. Firmi Marmorea w Katowi
cach podwyższ}ła deklaracje z zł 500 na zł 1000.

Ki - nu.-z.--n i Wijew. Komisariat P. O. P.
powiadamia, że w szeregach subskrybentów sta.
nęlj wszyscy bez wyjątku emeryci kniejo*'!, któ
rzy swym czynem chcą zadokumentować swoją
(Totowość do ugruntowania zbrojnej potęgi na
szego Państwa.

U ataronty pdzczyńskiego p. dr Olszewskiego
zgłosił się 6-letni Andrzej Szoencich z Pszczyny
i złożłł całe swoje oszczędności w kwocie 5 zl
na FON. Niezależnie od tego zakupił 1 bon P.
O. P . za 20 zl i ,)f'an>wal ten bon również na
FON.

Rada gm:nna w >Vo«zcz>carh uchwaliła sub
skrjłn.wać I'. O. P. w w\s()kości 2000 zl. ruda
gminna w M]ędz> rzeczu przeznaczyła na P. O .
P. 200 zł. a rada gminna w Podlesiu 2000 zł. iz
by w atole gm. Potłlesio subskrybował) dotąd łą

cznie 6.830 zł. ohywalele gm. Cać złożyli 180 zl
na P. O . P.. zuś mieszkuńcy gm. (lora zakupili
63 bony a 20 zł. Zjednocz >nc Zakłady Mat.
Wybuchowych i Potasu w ligliakłcll Córnycli
zib-klarow.il> na pożiczkę przeciwlotniczą 80.320
zł, prac0wnicy tych zakładów 18.520 zł. M. Przi
misl Cynkuwy w Kostttchn]e 30.000 zł, zaś per.
sonel H.I10 zł. FaJWj UH Miazgi i Tektur w Ko
st uchu e na P. O. P. 25.000 zl. Zw. Irzędnikow
Państw.. Sam. i Kom. w Pszczynie subskrybo
wał poż>czkę w w)sok(,.ści 200 zł i złożył obi.

Z ruchu kobiecego w Chorzowie
Staraniem Ośrodka Pogotowia Moralnego

Przyfpoaobienia Wojakowego Kobiet ik> Obro
ny Kraju, u •Mad którego wesało M organi
/aryj kolinych odbyły IM] tymi dniami i.
•rielkie wiece kobiece. Plerwtzy w dniuyM
bm. w Cnoraowie priy uda ile 1800 ucte^fn'

i/ok ital IM] wieMta. mantfettacją ipoleczeAst
\<a kobiecego na r/cc/ Dauej Armii i JejTia
caemego Wodaa Referat pt: „W \K/>
wie!kich wydarzed

M wygj lila p prof Juch*
nowiczówna 1. |MIM I dobitnie uwydatniając
Badania i obowiąiki kobieta Polki. Komen
dantka Stefania Nardelll w swym drugim ro

• zaznajomili zebrane o przebiegu i znacieniu r'
ac, waiciatych i^r/r/ Oirodek Pro

pagandi Pogotowia Moralnego PWK fTreai
CMI po gor;|cym przemówirn u p Klimkowej
wazyatkki na mil zebrane Obywatelki-Polk'

•n m ikn.jn mi oklaskami rr/V!cly r>vo!iirjo
a ecu. itwierdzak)cą of irną gotowoM w</v-i
kich obywatelek do obrony raloid granic
Rzeczypoapolitej i do atutenia Ojczyźn

'ena
irizyaakicfa doatannych kobiecie osi

 nkach
;i: v dii Mtatniego tohu.

Po uchwaleniu rezolucji i odczytania le!e>
gramu do Marszalka Polak! Edwarda Sm rfe
eo Rydza odśpiewano rołg PO ezyra p Spal*

wi a .cc zamknęła Niezatarta wrake*

nie na uczeatniczkach zostaw ii drugi i kuloi
wiać kobiecy* w Wielkich Hajdukach. I

'
r/y

przepełnionej .1! powołana na Przewodni
c/,

'|c.'i p, Branczykowa otworzyła obrady d<>
prezydium lapraizając przedstawicielki orga
nlzacyj kobMKych w. Hajduk.

Rzeczowy referat Komendantki i» Nardelli.
którego treścią, byłi hislot 1 nr.

' PWK. i nm«
ca poszczególnych organizacyj na polu gospo
darczym, oraz przemow:enie zasłużonej bojo
wniczki niepodległościowej i> Klimkowej wy

kazują tm konieczność współpracy ipoieczeA
itwa kobiecego « zorgan zowanym zrzeszeniu
itew kobiecych dla (ednej i lei same; idei ta
ką jeal obrona całości granic Paósłwa,

Uchwalono rezoiu rzesłanie tele
gramów / wyrazami czci 1 hołdu do Marsrał

1Polsl i Sn IgoRydza doP.M nistn
Spraw Zagrań 1 rnych -I Becka.

Obydwa le *,iece zaś* adczyły wymownie
11 zrozunreniu przez ipołeczedslwo kobiece
doniosłości wydarzeń - wyraziłs gotowość*
/I >/i u ;i mośliwie największych ofiar ni FON
od klórych żadna Po'

k» nie uchvli niej ,W ie
dnoścl -'la" — oto hasło pod któnrra skupiły
 " zrzeszot rganizacje k h:4 e dla wytrwa
łej i wrdatnej pracy dli d bra umiłowanej
Ojczyzny.

Przemysł Wielkiei Brytanii i Polska
W okresie zaclśn;enia stosunków politycz, k|em Przemyślu W, Hrytanii w sprawie zorp/a

nych miedzy Wielką Brytan"* : Kzeczyp spilitą. n!ziw;!nin na tejjor, cznych laTfaefc sto ska jako
nabrały większej aktualności również zr':»dn;enja Maura Infornihcyjneco. Jej;o celem bedzje bez
cosp «'arze między obu państwami. Zewnętrzny . pośrednie naw azanle kontaktów handl iwyeh ze
te«o wyraz mi-żin było znalożć w wynikach po-I sferami gSOSJSŚOIIJml pnl-k'mi i odwro'nie. u 
bytu W Polsce przedstawiciela W, Brytanif min. lat Wenie tym ostntn:m przeprowadzona badań
Hudsona sprecyzowanych w jego znanym tówfed.W kierunku onlesteali dla siebe m(>żliwośri bo
czeniu. Ostatnio, jak się dowiadujemy. zastnly -podarr/yrh na wielkch, pojemnych rynkach
n.iw a/ano pertraktacji- między Targamj i Zwiij^. brytyjskich.

Wstrząsający wypadek w podziemiach
kopalni „Polska

"
Świętochłowice, 22 kwietnia I Jak wykazało WSfepne dochodzenie. Sojka

Detający lią wczoraj do pracy górnicy na ; został prawdopodobnie rozszarpany w czasie
głębokości 400 metrów na kopalni „Polska

"
w wybuchu nabojii górn czego, N eszcześliwy

Świętochłowicach nalknąli i:ą w przodku na I górnik osieroć 1 toną : p!ącioro dzii ci Wfpa
strasznie zmasakrowane zwłoki ś7-łetniego| dek jest przedm iłem dochodzed Urzędu Gór
Marcma Sojki. I n czego

Po*. Naród. za 100 zł na Fon. Stan. Kawalec,
mistrz fryz. w Pszcz>nie niezależnie od sulwkryp
cji pc-życzki złożył na FON' tMiguaŚJ Poż. Nar.
za 50 zł. (ech obuwników w Pszczynie zdeklarowałnaP.O.P.10zl.

Ostatnio dary na dozbrojenie l»tnictwa zło
żył; pp.: obywatel kochlowicki ofiarwał sło ma
rek 11 em. w zlocie oraz 61,."i0 marek niem. w sre
brze, p. Władysława Pawłowska I Katowic 8 mk.
niem. w urebrze oraz złota obróżkę ślubną, P
Teofila Wajsowa z Katowic-ligCÓg 2 złote, o
Brąesfci ślubne oraz złote kolczyki, p. Jo/, la
TfllakibsffSWI z KatiMjc złożyła 1 srebrna ta
ce. 1 irebrną chochlę oraz złotą obrączkę ślu
bną. Henryka OaJBBaąW| z Katowic: 10 koron
auśtr. w srebrze, 2 puldeny austr. w Hrebrz.e .
łuńcuszek w zlocie i złotą bnmzkę. .lan Hodak z
Wataswca aSMkfl złoty pierścień. Maknyniilian
Meitlis z Katowic złożył 6 kieliszków srebrnych
pozłacanych. 8 gBmMBt do serwetek w srebrze,
w tym 5 pozłacanych, 1 koszyk srebrny oraz łom
srebrny waKi ok. 60 gr. Wawrzyn ec Szyma z
Katuwjc złożył 2 korony austr. srebrne. Paź
dziernik Karol z Katowic ofiaruje 10 zł ((raz mo
nety półmarkowe niem. srebrne 4, Helena Id/
kowaka z Kat«»ic • I>i|Joty 2 obrączki ślubne
złote. Fiarus Władysław z Kat iwie 32 mk niem.
i 6"i kojiiejek w srebrze. |t4j mk. niem. nikł i
fiO feni«ów nikł. Franciszek Wojtkowiak z Ka
towic złożył 10 rubli ros. w zł rie. Spółdzielnia
(>osp. -Handl. „Ekonomia" w Tychach subsko
buje piiżyczkę w wysokości zł 500 i 50 zł na F.
O. N . I.lKa Morska i Koll(nialna P"> fien 1'y
Kopalni Wsp<ilnotv Interesów zadeklarowała zł
500 na P O. P . TSW. Polaków Kwangelików na
(iiirnym Aląsku w Katowicach subskrybowało n,.
P. O. P. kwotę zł 2000.

Firma Polsk: Fksuort Żelaza, sp. z o . o. w
Katowicach subskrybowała na P. O . P . zł 70.000 .
a dyrekcja i pracownicy tej firmy zł 25.000 . l'o
IWWf zadeklarowanej kwoty wpłacono w gotów
ce. Kada urzędnicza wymien;(mej firmy wzywa
firmy eksportujące, które dotychczas nie speln 
ly SWOga obowiązku, do jak najszybszeco popar
cia P. O . P . Przedstawic-ełe żydowskiej?,, Ban
ku Spółdzielczo - KiedjlSWSge złożylj do rąk
starosty gr. dzkiego w Chorzowie dr Brudnaka
zł 1000 nn FON

/wiązki;wa KałaŚSWa Kasa Chorych przy
Dyrekej; Okręgowej Kolei Państwowych w Ka
twiczch subskrybowała na P. O. P. 200.000 zł.
przy czym całą kwotę wpłacono natychmiast w
gotówce.

Nauczycielstwo szkół w Brzozowjcach-Ka
meniu ofiarcwało na FON 300.00 zł.

Oki Paweł, cieśla ze Stcrejwsi złożył na
FON 2 obrączki złote, 2 obrączki srebrne j 1
monetę srebrną. Wied. Więcław, kier. szkoły r.
Wi I) zaofiarował zlnty pierścień, obywatele gm.
Wola zebrał na FON 251.70 zł.

Skład drzewa wł. Józef Judkowicz z Piekar
śl. ofiarował na FON 500 zł.

Kongres międzynarodowy
presiigitarów

W Paryżu odbędzie s e oryginalny kongres
międzynarodowy: żonglerów j prestigitatorów. Z
tej i:kazji odbędzie się wfelki wieczór artystycz
ny, na którym pop sywać się będą specjaliści i
caleUo św]ata. Prasa paryska wyraża pewne <>
hawy... w związku z zapowiedzianym obiadem w
Katuszu, na którym obecni będą wszyscy uczest
nicy kongresu. Niektórzy sądzą, że Rada Miej
ska nie będzie m:ała wjełkjego kłopotu z aprowi
z.owaniem gości, skoro każdy z nich może w od
powiedniej chwili wyciągnąć z kjeszeni królika
lub parę gołębi.

7.3/atoikó/t.jii

21) — Nic, nie ten.
— A zatem kto?
Mnie już zaczęto coś w głowie świtać.

Podszedłem do oficera j powiedziałem:— Panie poruczniku, nie c!icq rzucać
podejrzeń ale myślę, że będzie dobrze za
wołać sierżanta, który był w magazynie
przede mną. On mieszka w budynku, gdzie
mieści się masazyn.

Oficer kazał go zawołać. Pokazał go
Anamicie:

— Ten?
— Tak, to ten.
Sierżant zbladł, jak ściana.— Toś ty jes: tym tajemniczym zło

dziejem? Opowiadaj, jak to robi'eś.
S'crżant już niczego nie ukrywał. Po

trzebował dużo pieniędzy na opium Miał
dopasowany klucz do głównych drzwi ma
gazynu, wchodził więc do niego nocą po
kryjomu, brał co popadło a następnie od
dawał Anamicie, który już czekał na niego
na umówionym miejscu.

Zamknęli go zaraz, Anamitę oddali po
lic Ii. — Poszcd:em do majora i opowie
działem mu, że złodziej fA złapany.

Następnego dnia zawezwano mnie do
komendy. Komendant podał mi rękę i poj
wiedział:

— Byłeś niesłusznie posądzony. Sprawca!
kradzieży jest wykryty. Obejmiesz z po j
wrotem służbę w magazynie.

— Wolę zostać w koszarach Mam dość
cdnego więzienia za służbę w magazynie,
nie chcę niewinnie na drugie zarobić. —

Chciałbym zostać w formacji legiot.owej...
— No, trudno. Jeżeli nie chcecie wró

c:ć do magazynu..
Wieczorem przy raporcie zrehabilito

wali mnie Po kilku dniach otrzymałem we
zwanie na rozprawę sądową, jako główny
świadek. Sąd składał się z ośmiu oficerów.
Zapytali mnie o lata służby i odbyte kam
panie, potem musiałem szczegółowo opo
wiedzieć o schwytaniu Anamity i wykry,
ciu skradzionych rze»:zy. Późniei pytano!
sierżanta, który zresztą powtórzył tylko I
7eznamia przed sędzią śledczym. Po krót-'
kiej przerwie wydano wyrok — sierżant
został skazany na pięć lat ciężkich robót.
W ten sposób zakończyła się kariera mło
cego sierżanta. Sam sobie był winien, że
n-e potrafił się opanować przed pokusą

narkotyku. Opium i kokaina niewinnie]
wyglądają, ale gdy raz WCiągn) w swoje
czpony człowieka. n:e w, puszczą >uz nigdy.)

Narkotyki robiły wiele szKÓd w na
tzych oddziałach. Zaczynało się zwykle je- |
dnym odwiedzeniem zakazanego .okalu. po
rem żołnierz nie myślał >ui o nczyni, tylko
o tym, by jak najprędzej pójść do m.asta,
co zakonspirowanej palarni. Z dnia na dzień
chudnie, traci pamięć, oczy ma jak za i
tr.glą. gubi gdześ ochotę do Drący, za
niedbuje MC. Nie raz zwracałem uwagę ta
kim nałogowcom, że trzeba się uiuyć, bo!
i o tym zapominali. Natogowi oddawali sie
nie tylko żołnierze. a'e podoficerowie i
oficerowie. Trudno było sobie poradzić z
tym wszystkim.

Pewnego razu miałem tikie zdarzenie: l
Znalazłem u jednego szeregowca w łóżku
paczkę z kokainą. Zab-ałem to i poszedłem
? meldunkiem do kapitana

— A skąd wiesz — pyta mnie kapitan
— że to jego kokaina?

— Znalazłem u niego w łóżku.
— E, to jeszcze nie dowód, mógł ją

ktoś podłożyć.
Zdziwiony, spojrzałem na oficera. Cóż

tO? Zamiast ukarać szeregowca, czv też za
cząć śledztwo, sam próbował uspraw edli
wić legionistę? Przyjrzałem mu się lepiej, a
mój kapitan oczy ma szklane — aha. tak
sprawy stoją! Kokainę zabrał i kazał szere
gowca zawołać. Nie wiem. co mu mówił,
aie gdy żołnierz wychodził, w ręce niósł
paczuszkę z kokainą. Splunąłem na takie
porządki i od tego czasu nie wtrącałem się
jeż w te rzeczy. I

W Indochinach w ogóle były trudności
z dyscypliną. Poza nałogami, które dcmo
labzowaly żołnierzy, dużo kłopotu spra
wiały też dozwolone przez władze małżeń
stwa żołnierzy z Anamitkami. Spośród pod
clicerów. którzy ze mną razem służyli, za
ledwie kilku uchowało się w bezżennym
stanie. Większość zaraz po przyjeździe szu
kaia żon.

Dziwiłem się zawsze, dlaczego władze
zezwalają na te małżeństwa, zawierane na
trzy mesiące. Chodziło wprawdzie o waż
ną dla Francji w Indochinach kwestię po
pulacyjną, ale i to — moim zdaniem — nie
był powód, by oddziały wojskowe oddawać
na pastwę demoralizacji. Władze patrzą
przez

' palce na wszystko, byłe tylko rodzi
ło się jak najwięcej dzieci z małżeństw żoł
nierskich. Dzieci te zapełniają potem utrzy

mywane przez władze *rancu>kie przytułki
i stanowią wierne dla Francji pokolenie
mieszańców.

Żonę w Indochinach można kupić na
u'

icy. Pewnego razu byłem świadkiem ta
k'cgo kupna. Przechodził ulicą oficer i na
potkawszy ładną Anamitkę, która szła w
towarzystwie swego męża, zatrzymał ich.

— Twoja żona podoba mi się. Sprzedasz
JV

Anamita namyślał się przez chwilę.
— Dobrze, ale ona jest bardzo droga.
— Ile chcesz?
— Tysiąc franków.
— Dobrze. Chcesz być moją łona —

zapytał teraz kob:ctc.
(Ciąg dalszy naetąpu'



SCHRONYprzcciwg^wi budujemy > h"tnpl. urządzamy, pr»4)•;•!• • '':< my ubikacje piwnico* a i inne, ia*tov>wuJar takowe dV, <br<-ny p>"»er!i
UeŚa)*aMaJ w BMMMIMA gi:i™rec««.'lna ub,k»eje. Wykonujemy MMstti uiiKMlnjoiii^ pnafiWfMMN o* ..n i dr*w: m <«7.kan„wych.

P NJH NNJHJ Łl>W^»

Dostarczamy « własnej produkcji gazoszczelne drzwi I okiennice
ymrgom odnośnych przop «ów, typu lekkiego ) ciężkiego wadłu/j wy :>róbowd?iy>.l: >yV< niów, p< « Ha. 0 MM*JJfll 'a!c

> *n'czych rabaty. Dostawa z własnej produkcji specjalnych jta/1 /.«/elnych ./afck pr0wi»ntowyrh. 1>.,
• ajCM* Poważn: przedstawiciele poałukjwam wnzędw*. Oferty i,u ftad

drewniane odpowiadając*
konkurencyjnych. D!a pp. bi
uprzę-tu OPLG. i przeć.wp<

GAZOSCHRON Przedsiębiorstwo Budowy I Urządzeń SchronOw Przeciwgazowych — Poznań, ul. Marsz. Focha 27, tel. 84 38

\ W^!Cj\

i v>drfiąk!
Cera zawsze delikatna
i świeża nie jest tyt
ko marzeniem, lecz
rzeczywistością, jeś
li tiiyvvo Pani stale
Mydła i kremu Herba.
Ziołowe mydło Herba
usuwa nieczystości
skóry. Krem Herba
udellkatnla cerę, pie
lęgnuje Ją I odżywia.
Krem Herba to doskona
ły podkład pod puder.

HERBfl
1'róbkf wysyła bezpłatne
S( OTT et POWlOi 8.A.

Oddi. IG, Warszawa, akr/, poczt. IOW

J Obwieszczenie o !icytacj"i
ruchomości.

Kotnnrnlk Sadu Orodzkleso w Rybniku
I. rswiru Michał Kowiil, mający kancela.
ri| w Rjrtolka, Sid Grodzki pokftj nr 5.
na pndatawle art. m k. p. .-. aaaaj a d<>
publicznej wiadomości, to dnia '26 kwiet
nia IM r. n godz 9-tcJ w Rybnik", ulic*
Dniteai nr B odbędzie ile. w podwórzu
M.edytora Młynarski I Ornuer licytacja
ruchomości, składających ala i.

wlęk-irrj lloecl ubrań, płaszczy, ezurek.
kupulue/y, krawatów kołnierzy męskich,
•sraapłt, obuwia aManaja, laaaafclaaja
I dziednneao, te»»row lokuit-wych, orar
nw.pl iina układowego.
D« MO ani* mstąpl w dutu licytacji.
Rmhomoścl można osiadać w dr In II

eytucjl w mi>-J*cu 1 naat* wyżej oznuczo
nsm.

lu.la • kwietnia 1933 r.
(403«) KOWAL, Komornik.

.\ . UL U. 14-39.

Postanowienie
Dn;a 20 kwJajtola IMP r.

Sąd Okręgowy w Katowicach ,Wy
•»<>i IIT Handlowy w skodzie atr

;:.um:
P-cwc^u>Łacy S. S. O,: Lcrycb,
Sędziowie hanidCcwi: Klein i Laizair.
Pnokólamt: W.J. a*jd, Z. UbffMB*"a.
Pr> rn7ip<"'zn.nłi"'U na <po»

:C'ć5zen"'u n'e(5«^
w.ujim w dnu 00 kwetnia Iwłl r.
v. R 0 ha <fra ErJwapda W:'*kiclk:Cigf> w
K^kwiea.h, ul. MaSajh) 5. uraz OW)
BroM Duli w KaitowrcecJa, Oa. R«3^"
Mil 6, J«lkt> llctfiMMW F^irmy

MtV« l^Mbaih EmwITeiroii, Sp.
• o. o . w Katowicach, ult. MatM P'51
Bucbfcfeco 4fl, * MtoMAM upaidfffsci
n^ •za*a<3ił:e art. 1, 5 i 15 prewo «
pa4t

postanawia:
1. Oaflis^ wpacriosć Firmy 2*jeJ'nocz<

łi e P-clsIkich •Matami, Spotka «
ocrawczflina. od|pswi<.idiz.iaiłnoic

:ąw
K.a<tcw:c«cl\, ul. Majra*. Pżii*ui»ki*
co 46.

2. WMMI •wii*nzryici!<5!, alby we wi«'
nnljiMlii mwail MfcJtaM Kr>
m'.s.i 'rz<yw.i do M)j 28 mada 11>3e r

9. 2k«'ć czyitwioAfi IfdJMjCp K<:»ni
aa'1*** ScJzflmni 8ą«iu Olopciircw*.
gi drew i TadeusJowd Ptipła-wuilcjc
mvu w Katowicach.

4.M'tnnoiwać maflriilMa wpadlt^c}
WlaĄ. <łaiw# Bcńiko|W5ik'«iyo w Ka
towxaacb. oL Pk,b ,.vytow* 49.

Przetara ofertowy
ZARZĄD GMINY KOCZŁOWICE
cplaaZa nn<'jszym pi^mny przf;
MWJMJ nit, frajaMMy »ia vry'i<
namie robót w;-'k'ńfz«n. f'wych won
rik eh przy bulow <= pewiConiu Ojr^'"!
kAw JoHajMMkieh na ItMjai* Gm ' y
Kcthłcwi ce.

Oferty na^y WSoSal w nieprwj
MJBŁJMJI ; zal£i'i(..wany<:h I
bez TIE<IPUI:3U f rmcw-etjro i &<• •
dawcy, MCfatrajajC !;>rxrty jedyi e
•afiani: „Oferta pa* Mvo«jra na ro
boty W3MMM*i«*JM BayirBoaaj

^j. i
śsmswdkk •- ',,".

Oferty ntlezy wrKi».:ć do Dl
Girkjnrwijjo aTlMIuaTaW do on!t IB-aj
k\* <-tn',i MM r. jrr.trz. 9, w ktAi-y.n
to twnrn* i>  prutajraj.

Do OaMtf P''*:"*:' byt d
kwitMzh-ż<no w1::•I gUlMUj «a
d;aum w w\ .

". •
'!!.1<,<!

jflltófin it wa d oni.
Bajraadowi Grrrny K

ży ])i-ii\(i u>il>tru oferenta U-z wzn;l<
diu '.v a oferowaną ocnę, a takie praw
uznana, te przetarg n« dał wyn tai.

Z <łal*zymi waruinikoim; reboty in
karaaownj zaznajam ;;ć |i« BMM W
ditj p.jwsizedne W K-:.!;!,w;cath W
Hod2'na<:h cd 10—12, cm-/, itein n
0^lp'«y W) t<.i spoi-ząriiae t:c'ak.

Kocbłoajajea, do;« II im <
NACZELNIK GMINY:

(—) Krzyża.
Nr. III.U.18-SS.

Postanowienie
Dn'« 18 kiariajtuai HM r.

Sąf! Olerfisrowy W Katcw.caeh ,Wy
dz cł III Haniii0\\y w atJlajdMJ na

i rjtB!
P'zewc>lnicz4cy S. B . O : L r\vK
Sełzicwitf haodaOwit J«ri\,.

Ketprislki.
lVla)CMUMl rej, SIJA Z. Utewcaów
Hfjj
po MaPMMaoa ina pc*sieidizcn:iu n>ja
wnyim w dniu 18 laMMala 1930 r.
Mi MM

L Anny MoToła, wdowy w M^koio
wie, uli. Kirak< I

2. Jentgo Morenja, rnał<lie*njM0»
•ta.rwAt",

3. Rity Morcń. M^WlŁ tMaMj
ad 2> i 3) dz'eł. PCSM M|t*a] Annę
Moroń — aMdkcbiaae&w Lsahrlca
Morwa w MJkcittw-e o eCMMaia a>
IpadłoAei masy *pad'kcwt'jpośp.L.i
dwku MoT<n.'iu Bt Mi«Mpl a"t. 1.I
j 14 prawu OB«dŁ i airt. XVIII przep.
ST^zei gyśJ,

post an a* 'a:

1. Ourł««:

ć opadh ść m<i»y ppadlkcwej
Po śp. LuilnJw Mcroniu z Miiko
IMM, M Kralkcwnka 3,

2. Wcawać miWIllltla «jby »we wie
iMaMjiaiei afMiil Bęmtma K0
tm:

aairzcwi do dnia 22 m«>ja 19M r.
3. 55]<cić erjinnoAci S^dziejro Komj

sainza SąicCow.j OMAJKMM W Mi
kcłowij*.

4. Ma-nować <"yindyik'ern upadiło&i
Edmunda Q2bOwWK!MI| mijrr praw
w Mikołowie, ul. bafcolMM 27.

Projekty schronów
MMaWaJi ikateffcrji wedHuj w.\tnio
jfów władz OPLG. wy.koniuje (M dHa
cArcdlkAw prz«nTiy*łcwych jalt i do
m/6w MMaB)*laMa\ Majni i facho
wo. Zgłoszenia:

N. Gnoinski
Katowice, ulica Raciborska nr 16 4p.

Djirekrua Okrojjcwa Koki Państ
wowych w Katowicach rozpisała

przetargi publiczne
M de*taw« twstopuj^cych materia
łów:
1. drutów do fipawani* % otwarciem

ofert w dn;u 8 mija Reda. UL
2. gwoźuzi I drutów ieJaiznych w dn.

12 maja godia. la
S. We.'u «.lcó>n*ijro i makrsikitjjo w

dnu 10 mada gffd*- 12
Szczególewych imfermacji udzela

Wydział Za«'bów DOKP. w Katów:
c ach. (4049)

l\l/.\U WOJKWÓDZKI *LA8KI
MigMi

przetarg publiczny
na wylkcnanje- n;t»te/puij«cych robót;
1. dla l)u.!,,»y bursy gimnazjalnej

w Rielitku:
a) ircibót wyiktńcz*niowych,
b) roibót pcwadakcwyeh,
c) roibót MMMaiiha
d) Tcbót penketowyćh
e) rdtót żd-uń«ik:cl\
f rvlłó! wzkJar.k,h.

II. dla folwarku Państwowej WyiazeJ
S/k0ły Gospodarstwa Wiejakiego

w Ił.(/aii'»»icach:
a) T<«lbuid<iwy mleczami
b) budtwy owcze mi,

/. twimjrww wfloaMmia ofert do dnia
6 maja 1939 r. geda. 11.

«7,czc<ró!y w Gjutr* Urzę
dowej Województwa 41ą-ik'ego oraz
na tablicy urzedewej Wydziału Ko
nDunikacyjno - Budcwilanego w Urze.
•i', e Wojewódzlk m Alq

ZA WOJEWODĘ:
(—) Dr St. Kaufman

Naczunk Wydzelu Komuniikwrj^j

tsfśti przomysiewy Da Za

a la kuwal!«kie}!0 i hluKyrskjego,
. ... \vh pMM kwai.fikacje, y.

u^eńcotną iżkołe nv'atrzów ora* HU
k.],'na PedMia w-raz z

I fMMMto nadsyłać oaleiy•I' '.,Zuhcdniej ped «^j<rlz.ic".

V:-T:\1 Gm :;ny w Raitzcnkcwjc pcw.

Przetarg
• na Wffci Dwaia rchjt:

ia|a MjtnłMfO
IWih światila eil<kL!y.izin«^o i

gromcchr enu.
3. uni^lzenie ;n*ta3a<łji MH*M

ora-z MM'•'
•• atclarnkia,

.di ajMMMJMMj w
. •

Ofarey nakży wWOwia na orj
'
g:, !1al

,nych biarjkitt.ich cfertcwjx-h do Wo
.;< wó.i^e&o Urzediu Buicwn.'ctwa w
! Madafe Gdraełi pngr ui. dr Hf
c-yń-k'itro 8a. do dna 10 maja 1939

11-ej, po MM) aastajii oc
wart e efert.

!' MMJ fornwilaiTtc efertewe mo
ina naby<" W DtM&da pminnym w
Rad-ai-cłiiknwe pkój a«< 2 w godzi
li;: -h urzędowych.

WajMHhl przeUi-gn I bliisT* dane
,Bło»z<'no w Gazecie Urzodewej W(>
j« wod/.twa Śl.*t?'k;«i|fo i •* taiM cy o

met w Radaioodcoiria Uraad Gimn
(1191)

atatMaaaWwl ÓaM 19 kw:etnja 39r.
NACZELNIK GMINY:

(—) Zientek.

Urzą,d Wcd«wódzlki Śląski
Wydział Personalny

Nt\ Pei». 42 2.

Konkurs
IRZAD WOJEWÓDZKI ŚLĄSKI
przyjmie do ełułtoy w adminiijtracii
rclnictwa i referm rolnych

1. trzech pracowników « wyflosztaił
cen.icim prawniczym, posiadających
•praiktyikie sąidową lub laMM|
(ewcmtl. eimc.iyt. sędziów) za wyoij
grcdzcmicim umownym od 405^—545 ci
miosięeznta.

2. si<dm:u samcdziellnych Tn'«rni
MJKb, ctoznajcimicnych z pracaimi p>>
m MMfMf, wykonywanymi na pod
wtawie inatrulredi katastralnych pru
•k eh; w>magrcda«iaie aaleinc od
lewT alfikacjJ.

Podania o przyjęcie do e*uzby na
powyiżyze stanowiska naJeiy wnes ć
do i'ncdiu Wojewódzkiego flfjMMJO
— Wydaiał Perecnalny — w Kato
wicach,dodna6mada1936r.zdo
l»cł*n.<m wszystkich dokiumentów
MOhMfM*

NACZELNIK WYDZIAŁU:
(—) Dr WierzbiańiOd.

OBFITA PIANE^V MYDL

%-fó

TROPIK/1

HENRYK 2AK
iWVCIAC SAC OWACli

Ksląikl i pisma francuskie
po cenach icsle kata',o<owNcti dostaicza odwiotną pocztą

KSIĘGARNIA POLSKA W PARYŻU
(Libralrle Poionaise a Parls)

123. Boul. St. German Parls (6-e)
Wpłacać można na Ko to 9tr 19S.041W P. K. O. W Waruawla

Katalogi i Informacje na żądanie

II.Km.Ml•
Obwieszczenie o licytacji.

OrtasniDi. tt w« wtorek dnia MS kwlet
i 1938 r. o F<*S*. l!-tej nvr/«l«ji. publi

czni* w K/upicnlcach fr^y ul. RajUna
nr 30 naatopuJuce ruchomoacl:

szufi; btbllntrcznu. biurko pokojowe, fo
tal do biurka, etó! okrągły, i Li.
•k orą wyaclolan e ,
laoowano na taczną luma ii 900,— .
Ruchomości powyźmo o«t:idać aaoaaa na

uilejdcu cprztaty ćwierć |odz. przad roz
poczęciom licytacji.

KOM OH MK SA nr onor>7KiEGO
rewiru II. w HjwaBwIeaca. <4039>

t.Km.mi
Obwieszczenie o licytacji.

Oalaazain, t» we wtorek dnia 26 kwi t
nla 19i9 r. o godz. 13-teJ aprzedam r 1

nle w Bytkowl* przy ul. Michalkowic
»J nr 12 narlQpuJac* rurhornoi::
1 radJonparat marki ..K.>sni<.a"

(3-Iam
powy), 1 otomanę gobelinową, 1 matW
De do szycia marki „Singer". 1 psyche
dameką o 3 luetrach, 2 nocne s.iid.i,

oazacowane na łączną IUIDI xl UO,—.
Ruchomości powyzaza oglądać moina na
tajacu aprzedazy ćwierć godi. przed roz

poczęciem licytacji.
Katowice S kwietnia 1039 r.

(4066) Di:.iA, KomorniK.

Obwieszczenie o licytacji.
w drodze publle/ne) ile
w Katowicach n.^

Ogl
la )l ajai
przedmioty.

a) przy ulicy MurlockleJ nr » dnia łt
• o godz. 10.30:

loralat t uach onl owy,
I mu 10U0,— »|.

bj przy ulicy Priwtej nr » duU 27 kw.nninMlr.oKodzIŁM
•amoebed oeobowy marW ,,rueseot"
tyn M:.

oszacowany na aume zt 4.000,—.
Powvz*zą ruchomość motna oirlądaił w

dniu licytacji w miejscu I czasie wytej
oznaczonym.

KOMORNIK HAPT! GRODZKIEGO
w Katowicach rewiru I. ^I^I

nadając* się na ekładnice hłb bjura
na parterze w Kafctw.icach przy ul.
•uaąflMd od arn do wynajęć,a.
tijatoMMM d0 P. Z . pod nr 787.

Przetarg ofertowy
Maerertra* M osta Kałowie — OiaMj m. ogla«a n

rr>>eym v\i
m:«i»ny prwitairg of^rtewy

"
a sipreęt i narzędzia erta-ażaokia dla Zawodo

waj Straży Połiaraej w Kaitcwcach.
Oferty pi*m:

eznn« w tiiciprzejrzrw^yeh i ealakowanyieh kotpertach
bea nadruku firnowego i adresu nadawcy zao(pa*rujac jedynie napeean:
»Of«mta przetaTgx)w» na mprzęt i narzędzia atraiackie" s twim-nem wa»
rKefci do dhija 2E maja 1939 r. należy wnosić do Magistratąi M*arta Kato
wic — Oddział HI. ul. Dabrow.skiejro 8, do dują 28 Jowictaia 10S9 r.
geda. 12-ad. w którym to temminie rozpocznę ai« pnartang.

Do oferty powinien bye (Wącnony kwrt na złożona ^r Głównej
Kaa:« Mejak-iad w Katowicach I przy ul. Młyńskiej 4, wtadjiani w ty
ackoaei 8 profc of*,row«ii»ej ceny, aJbo te* dowód «roic*ir'etv:a cd wadum.

MagHMM| M:aeta Katowic ałuiy praiwo wyb,-^ of erenta ba z
MąJMa na orferowana cenę, a takie prawo onnana. ł« prae»ta<rg nfc dał
wyaikłł.

Z datazymii warunkami dostawy Intcresowairri aazmaljainraić trię mo
gą w da«i pow-szednie w Mag-straere _ Oddiria* III przy u(L Dabrowakta
go 8 w godte-Tnac* «l 10—12 en' oraz ctrzymiać tem za uwiro-tera kcewtów,
potrKime odp^y l|ub *«* apcTWjdzć MkMat (HTI)

MAGISTRAT MIASTA KATOWIC



tff. !< Medzlela, dnia II go kwietnia IW roku Nr. 111

*r£*!£?.

uksusowa
pasta
do obuwia

nadaje
lśniący czarny

połysk

, SIEGELiSKA
SPÓŁKA Z 06R. OOPOW . .__,,.,-
FABRYKA CHEMICZNA KATOWICE

Linoleum i chodniki kokosowe
MfcNCZEL. Katowice, ul. li Piłsudskiego 2.

Wyścigi konne z totalizatorem
odbędą się w Katowicach
na torze w Brynowie

w dniach 23 i 30 kwietnia, 3, 7, 11, 14. 18. 91, 28
i29maja oraz4,8,11,15i18czerwca 1939r.
Początek gonitw o godz. 1 ó 30 bez względu na pogodę.

Bawiący w Polsce gen. Laiduner ftffabti w
towarzystwie wiceministra gen. Litwinowi

cza Centralny Okręg Przemysłowy.

Mikroskop
widzi wszystko..

wM/i wirle więcej, niż najłcp«za go
spodyni po praniu. Patrząc przez mi

kroskop, przekonałaby się bowiem, jak
zabójczo d/iałaja, ostre i tanie środki na

delikatne tkanki bielizny i byłaby
milllailbll przy zakupie mydlą Tylko
iwocze<nie urzą lz->na fabryka, posia

dająca długoletnie doświadczenie i zdol
nych chemików, może wyrabiać mydło,

które
1. szybko i silnie się pieni, a jednak

jest oszczędne w użyciu,
2. jest nadzwyczaj łagodne, a czyści

gruntownie,
3. nadaje się tak do prania cienkiego

jedwabiu i gruoszego płótna, jak
i do kąpieli niemowląt.

Oto zalety nowego mydła Kol
lontay, i za to gwarantujemy. Więc

prosimy pamiętać': Nie żądać byleiakieg
mydła, lecz ntko „mydła Kollontay".

}M>We mydło z pralką

DROBN O„GŁO
W OLNEoPOSADY

panów
••> wne-j: w

kfdckj •
.«. i>. .- *u

fcuje n pra naitaeja,Ztarło^z. do P. Z
ped JŁ.i CŁE* wy
•ot •
i

wssnsm

I aaajo alf 3 ca
n h

chemików
cc amfci'm wyk .'.
<ło aaąj|i. łak -T
<k-P. Z pod 1190

Uczeń piekarski
S d,-<bre.i rod/. \y
nvje5>aga Ł t

i"tkam a j
Ook

.<naa, uLśw
P,»'ra">, CkewaA ar
II. (UOO)

POSAD
POSZUKUJĄ

dzjnj\ s iny. zdro
wy, p •ukaja

posady
AD poajM aaaajlfdneza.ucina d
•mnataoa Anea*.
*k ejro. Oferty d
Aiim. P. Z. pid
„Z d^bre-j redz ny"

(1184)

, Na Targi
Poznańskie

aijkwal f kf-Ajnych
p(,mccn ków • stu
der>tów znających
język; poiMa Brat
na Foaaoc Akade
mii Handlowej w
Paaaaa o, — Wały
Zygmunta Sta regr.
nr 23, M, 2fi 47.

Szofer
lat 28 z różowym
prawem jazdy bar
dzo sum eony, po
wziukuje p:«ady.
laak oferty do P.
Z. ped „Ueaciwy".

Poszukuj
»:ę uż.ywcnej sza
fy żelaznej oaja o
trwa>lej na akta.
Oferiy ped „WK.
. 126" do Tcwairey
liwi Reklamy M;ę
dfeynartd- wcij Ka*.
tewice. Rynek 11.

n\ AGA:
Górnośląskie

Biuro „Transakcja"
Pc-s j<!<» ar. wybór

i.tr.c,do
mów. skłedaw ma.
jatków z.emsk eh

poł ata :
Willa l a>jata ara,

. ku:h:i a
p:zi Im kój, h.vi!
|p /..• vi. kaaicoka
;>.,:vt'.. 700 DMtr.
P\'<ny <g.•0x1 Ce

000 -Jt

Willa k( |.|ta
lki1, jraroż, par

!•:; •r.y.r ..
•rad, .i i. ói 5i>nzł. w
opłaty SOOOO ta
Cena 7dOOO aŁ
Kamienica 3-p'ęlro
•a a* ora laiatn
• %v.h;iteka 
p.

, g. ur>taty 15
• • 54 000.

Zakład ffjujortfci,
w Kj*"W eacłi bo:'
dao uutoamy wraz
1U'Vi.l!•'•

aafcafl >,:li Caaa ';,iu
zł.
Skład trwarów ^r, e
aaaayak 7 urządzę
nero, imj»->: ki i i
2 pokój* kn'hn.j
Caaa ł«W aŁ
Piękna parcela bjic«Caoa 012 mtr
Ctna 7 v.L Cka>
rzow I.
„ TRANS AKCJ A"

Katowice,
ul Wandy 1

Telefon 355 154
(1177)

LISY!!!
srebrne, n eh osko
polarne, kamrzat
ki itd. W alk wy.
bór — najn ższe
ceny! Jan ł.uczy
»o, — K.I'M.W M

HtjAaka 5, tclcfrn
305.36. — F.rma
chrześ? jańsk^!

(3765)

Sptai .i ..
'" nsr^żn;;

parcelę
100 aaaoj Kraków.
Baków aa. Zfz4c.>z.
o5c A<lm.. P . Z. ped
,J>z>ln'ca w"o
\va" li:'.) tcl. KafO'
w.ce 353 40

(1178)

Taczki
dźwijzi ba
bet<a ttki 1 '.:i ko
\\o. Juliusz Weiss.
Lw-ó,v, IV:.;."

50. • (10M)

Samochód
auły, 4.' a ;>>»xwi

...."•. poayaa ata
n '»• kaaiC Mg»:
tówke. Zgłcszen:a:
»kry;ka pucatowi
159 Ckoasow.

(1180)

Książki, nuty,
czasopisma

papiery
dosUrcza K^ cgar.
n:j Gćr.*k ego. Ke
aaWKa M ryńska 4
et 334 71

Posadzki

dębowe
oraz dykty, forn:?
ry z drzew krajo
vych, egzwyk. —

'iąsfka Hiatoanii
Dykt Forn erów
właśc. Szczepjf
ftl wńsk. Chcrzów

H-3Jduc-ks 28 / r
ma polsko chrzo
scjańik«. (910)

Ck0ło

70 kop gontów
(aasvdaj<cy) or»a
I \v>7x)w c cż;k .'h.

d brjn sta« t,
łanio <k> spi-zeda
Bi. „Drzew o",
Ragraaw I, oŁ Ł -'
geta Górnicza 15.

(1181)

Maszyny
do aasciak PISA
NI\,naraiu.'y
waoo ROWERY
od M atotrek. LO
DOWNIE każde
witakcaoi — pola
ea: KatOw cc. 3ff
Maja 30, I piętro.

(4017)

Plac budowlany
300 nr w Katowicach II tanio
do sprzedania. Oferty do Pol
ski Zach. pod ..Parcela 1000".

0^ła«7a się
fprzed:ż:

Obuwie
damskie, męskie,
dziecięce, sprzeda
jemy datal caaa
ran'o wiprest z fe
brjiki. Obuwe mckeał15i17,we
(Ce syat. Ood
Wdt rf 19. Chraa
ścjańska Fabryka
Ctoaiwa Antoni
Stein, Ka-ow 
ce, IJ! ca Drzynia
ły 5, bcc^na Ko
pem ka- Fila: Dą
brew-oik ego 4, bo
•zna Plebiscytowej

(8813)

Parcelę
rozpoczętą bu

dową w 1938
(ultri podatkowe)
przy dworcu Kato
wice-LiROta sprze
dam. Wiadomość:
Ml 351-76.

(1170)

Kęty k. Białe]
.•sprzedam, n ową

"lę, 5 ubika^j:,
. m'rg: oigrtdu,

grtówka 12 000 ał,
Zfcl d0 Adm. P. Z
pad BC „4160".

(1092)

Lisy
»rebrne, kaawd
mongol-1t.dw
w elk ra wyborze
po cenach konku
rencyjnych tylko
u m strza kuśn er
»k ego Bauminne.
r. Chorzów 1 PI
M. P ł*ud*k egi
(Rynek) 6 Telel400 98 Flfo n«
pos adarru (642)

Tanio do sprzeda
nia

nieruchomość
d<!m<m aiSaaakal

nym pjajtioirjrai
buidyinikem fabry
cznym i jro^ptda-
ezym. śp.chlerze1
s ra raż enn, stajnią ,
szopą wraz z du
żym egredem i pltt
ceim gfccfc dwerea
•kclejow. W Slrzy
bney. Obiokt ten
nad-aje si= desko
n«le na urządzenie
f.i .bryikis. waraat«M
wziylędne różnych
składów jtd. Zapy
tenia aależy ek e
rewać d< f.rmy
Jlcbw" Katowjee.
Ol, Powstańców 49.

na*
przetarg

nieograniczony
a) i><arnąr0 samu

eb rdu nv?(rk
Chrysler rr Kd

6-c:o o* b 'idłta

Maszyny
dop'aa«i od100
zf, afirarafltcwaac
Dogaalaa Kucaj
Katowic*, IM-ul.

Kasy
kcat r oaaa Jit I ..•
nal i Baaaiyoy di
pinu a fwa.r*aVó>
wtne, boą>:aa oka.
zyjne: Romann
• •/.. K..'i-.spa,u:K kii, I ii
•cWf ::j:;fil. Spe

prawy.

Piegi
płatny,

larytayo w dnjien-/.i,ę :td. aaowa
krjm st^ne tJ-jprj jrwa-ran;;'ąA

Kon ec roku
szkolnego I

Mątwy — egia
m ny b. ułatw one!
Repet itCT.a, aikrń
ty, opracewan a.
tiumoczena, tema
ty, rozw ązana i t
d do wreystikch
przedim otów pole
ca: Księgarnia Mi
kulakiego. Katów .
ce. (3974)

4Tzynv>.nei3rr>.
b) 16 oiywacrfcupieeów ka

flowyck, poko
jew-ych.
m£ch >.. laooreh

c) 1 peca kurhen
aa ajot arływi aa
go. marłti HerzliL

d) 1 ma^u, u-iy
waincKo, . reez .
ne-co.

Ban -hód Cielą
ić BBOtBa W Cbr

rzcw'e iprzy al'cy
Diibn a\-kiego 9,
poizcstałe praad
m'<'y W Katnwi.|
e-ieh pnj ul. P<"d
g-óniej 1, w gcdz:

n»;h pcmcifh.y 8 i
15. Term n <lwar
c'a ofert z cd;po
wednm n :ip'-cm .
dr> których Bałaty
dołączyć kwt na
•złeżene w Ka*'*
Eaktado S% w«
d'. uim, na1'."'!da|
28. 4. 19G9r. «
godz. 10 w pohoSa
nr 67 Zakładu U
be^peezen'"! na
wypadek -inw«Tdz
twa w Chorz^rwe.
ul. Dajktoaaili'aaf
nr 9. (1182)

xela Kro:n S' k l
złiIzł.Mydło
Ax.la 1 zł D: Ba
byc-a
rcich,
roch i

dróg'

perfuMM
pukach

(KM5

Dwupiętrówkę
k< aaf ••. w rłsiał'
n'ywSi<miK..'
we z parcelą ok.
l ioo m w aorear,
•taoie, po ip .1/11 a
15'letnm nl »caB
pedatk. od praa
d*m. Ofacty pi d
„W jii a" do Tcwa
rX7«bW« Reklamy
M iadayaam ; w*Ji
Kotewce Rybek U

mmsm
Bogate

Amerykanki
z d' Iai'a'11' K ika
ty< c.'y kaaaJan et
ny.h pań. z pcaa
gcm 1000 —MO
tys N cal ezene za
stępy parów na
roto] :h sanowi
•kich — poiaoa
Najataraaa B i"'(

M.•\!iunalne
,.(;łi>s Serca",S"j
n iłgwow, Słowa*
• <1120 Nap•*<!
dane z wymtga
nc m:. Wy-ykmy
rdresy i fotCfjTt.
fe. (3923.

Kursa kro u
s'.y.''a,m' ł. loara
n n. Bajrn aaaaj aa
U<ą oiaz ni -strzt w
ka praacaiti a e!e
raćckiaj aardarc
by daawk i j Kato
wice, Dwcrciw* 17
aa. 7. (1169)

LOKALE
HANDLOWE

restaurację
lot probiernię, ew
z jaią. Zp-łeszenja
dj Ri pr. Cboaaoa
pod wHaatągricJa".

(1179)

Fotografie
!eg tymac szybki.
debra*, tan o Avia
Film. Mlsńska 3.

Lokalu
na wytworną cu
kiernię - kawiarnięw «n::«n Kato
s\\*. p. ztóujo po
ważna frnia ehrze
śc jaii ka. Pcżąda
ny (arodek Zgtc«
aaaaapod,.S W"

do Adka, P. Z.
(1172)

Okaza

Książki
używane z różnych
dz edz:o wedzy ku
puj* — apriedije
Antykwerat, KJ
chanowsskie^o 2.

Używcną ij-|Prafta
dobrym »tan e

o raz kanap?., 1 ko
ro! do cer,'rolnego
oajiaawaola mark
„St-rc tbeJ",3m3,1
kc<>joł do t toaaa
n'a ciui'cru, 1 becz
ka błaaaaaa poj
SOft—700 ltr^ dwie
prmpy do pnwsz*
akotajo użytku ta
nio do sprzeden.'»n
z powedu wyjazdu
M/Jcner Dsw'd Chr
rzów II, Bytomska
nr 58.

Dom
z chlewenn •; relą
za 12 000 ?przeid«m[
za-raz. W:-łdemosć:
Sander Izy Itr, Ru
da H, Witccintc
go 12.

Artykuły techn.
kreśl arskie, druki,
Iiarty firmowe, ni.
7.y;ówf.<i, srpec dru
ki dla C. przemy
słu. Dcstawy ba
rwę, wykonuje 30.
M>|ąitare:Ksc
?3Tn'a M kuf^itego
Katcwicei, M;i-cc

ka 2, MŁ34242
Naiprtwa wjecŁ
nyoh piór.

Sairochodem
k <r< wad Baoeayaa
sę tano1debrze
• k<> aat| fer zawo
dwy i amator ••»
*ak< la latnockodo.
wej. Franciszek
Adamiec. Cliorzó
I. Grażyno tą
14—ifi (lir.; ,)

Kurs stenografii
S:<\vrr7TKzcn'e S'e
rrgrafów „BałezyB
•k ej" przyijmu

:e
zerłes-zena na nrwy
kurs ałatKajTafi]

d'a prcząi'iku;ących
który liuaajuaiał. s

'
ę

1 majo rb. Zap'•=y
przyoruje sjf. 1dzenme w Miała
IBaoaaral Tacraal
kej w Katowi

cach iprzy u!. Br
P;<ra<; .Tc

:c«o 14. w
cza^e cd KC'(te. 8—
16. ej. Or>V-a «
kmrs bardze n'sko

Szukasz pracy
jriaidziesz ta z<
D.)moca drohnvct
i*il<*zpń w Pojs
ce Z*chodninlM

Ubikac e
handlowe

7, . i a-e R;ę przy
ul.3Maa18,Ip.
są do wynajęć a '
dnem l maja In.
fciWMOJi uizela się
w tym dcniiu w
sklep. Myilo Oaar
ki cer. (1SM)

Do wyra ącia
w efotrom Ku-' ai(
ataw nt t! Moja, u
Wkaej* a« aUaal
b on lub magazyn
Oftrty pod ,Cen
trum" do Tcwarzy
»'wa Rtklnmy Mię
dzy,naro'dc\vej, Ka
towiee. Rynek 11

N:e załączać zna
ezików!!! świto
wej sławy

Jasnowidz
Vichara rerzw ale
O zagadkę przy
spieści, da Ci kluiz
Nowego życia —
Dcbrtbytu! Każ
dy dz.ęikujc. Po-Jej
zara* datę urodzo.
na Pr0ff. Yichara
Kraików, skry k»
567. (3924)

Bez ryzyka
ped gwarancją wyKrasi na loter:
Nje załączać ŁUB
i-zików!!! Newe ży
c e, dobrobyt os ą
unesT. aadayłajaje
zaraz datę urodzę.
t|«. Adresować
Studio „Pald n:*
Kraków , Sikr>"tk
652. (4012)

Pralnia

przy oJ M kołow
ak ej 31 (r Kozel
s.kej) przyjmuje
wszelk ego reOSaJa
bclznędoprań*>
prasowania I ehe
mężnego czyszczę
na- F rma chrze

Sztandary 
Chorągwie

Pam ętaj, że ręcz
n e artystyc&n e
na jtan ej wykonuje
jedyna praeowr. e
•zakżi na 1927 roku
J. NANTI „śląs«a
Sztuka Kościelna"
Katowice, ul Fruń
cusk3 9. Żądajc e

fert. (715)

Chiromantka
fizlocnomistka

Łoppa przyjmuje
codz enne. Kato
wice, Mariacka 13m10 (790)

Poszukuję
4000rf naIhipo
tekę na doim o war
(olei 25000 A Itt
do P. Z . Chorzów
ped 4844.

Uwaga
Marta FiJ pccwk u
dzieła porad ży
ci owy ch 7. ast rolo
gii. Grafolog.o Ka
towioa, Woje wódzka18,m.17.

4-poko;owe
mie»zik<an!c, wyigo
dy, do wynajęcia.
Zamkowa 70, rjd 14
do 16 SodA.

BBBBB
2 mieszkania

wLigoce3i4pó
ki" je ora-z 1 gara*
DOrjwfcu a»t do wy
najęć a- ZgloKŁ do
P. Z ped 4254

4-;okojowe
aaSoaakajB^ ' kaaa«
forUm w nrwym
dcaaa do wynoję
CF.J . Eml W(;ź'Va'<
Ifpałorw'**, MaT*Ł
Pihsnkl-skieKo 11.

Zamienię
na tychmia st m•
szikane w centrum
ookój z kocka ą i.»
2 prykcje Zsrksz*niad« P.Z.ped
nr 4259.

Mieszkanie

3-poko owe
komfertowe w w i
lj I piatfa do wy
najęcia od 1 ncija
CkOfÓow. Prezy
denta Mcic>ktyo
nr 20. takf. 348 90

4-pokojowe
nresT-kanie z V"rrt
fcrtcim w Ma, Cho
rzów Stadj<n do
wynajęć e. Zg\«&*
do P. Z . Chorzów
pod 4831.

S-pokolowe
meCTikanie z wszej
kie-mj praja>ił**90"
sciaimi oraz 2 uh 
kacje nadające s ęna akłaA^ea lub
araaaatat w oaaar.
m asta Chorze wa,

z«ra?. do WTI»
jęcia, . Łaaft ajało
BaaśąB Chorzów I,
Pows'tańców 20

4-poko.owe
mieszkań e z naa*l
k:m komffirt. pr/y
ud.3Maja wKa
towicach cd 1 ma
ja r«. do wynaję
ci*. Zigło^ do r>

Z. pod tur 4274

Mieszkanie
kawalerskie wkła
dające eie z 2 <'h
pokoi przy głów
nej uJicy w Ka^o
w coich od zarat d»
wynajęcia. ZłTJ««
• P. Z. pod 4W74


